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K W IE T N IA  
1970 R O K U

W Y D  AB

„OLIMPIA”
nie Siedzie zamknięta

D E C Y Z J A  z a m k n ię c ia  je dne go  z 
d w ó c h  w ie lk ic h  m u s ic -h a lló w  p a ry ­
sk ic h  — „ O lim p ii” s k ło n iła  do re fle k  
s ji f ra n c u s k ie  w ła d ze  p o d atko w e . Po  
s ta n o w iły  one za liczy ć  za ró w n o  „ O -  
l im p ię ” , ja k  i  d ru g i m u s ic -h a ll p a ­
ry s k i o ró w n ie  d łu g ic h  t ra d y c ja c h  
».B obino”  do k la s y  te a tró w , d z ię k i 
czem u p o d a tk i, ja k im i są o n e  obło­
żone. zm n ie js za  się co n a jm n ie j o 
15 proc.

D y re k to r  „ O lim p ii”  B . C o q u a tr ix  
a n u lo w a ł sw o ją  d ec y z ję  za m k n ię c ia  
te a tru  z d n ie m  10 m a ja . O b n iże n ie  
p o d a tk ó w  n ie  ty lk o  p o zw o li n a  u -  
t r z y m a n ie  te a tru , a le  ta k ż e  n a a n ­
g a żo w a n ie  do k o le jn y c h  w y stęp ó w  
g w ia zd  o m ię d zy n a ro d o w e j s ław ie .

Ten miał szczęście...
A N G IE L S K I R O B O T N IK  z 

m ie jsco w o śc i East S to c k w ith  
w y g ra ł o s ta tn io  w  to tk a  331 ty ­
s ięcy fu n tó w  sz te r lin g ó w , co
p rze d s ta w ia  ró w n ow arto ść  oko­
ło  800 tys. d o la ró w . B y ła  to, 
ja k  pod a ją  n ie k tó re  źród ła , je d ­
na  z  n a jw ię k s z y c h  w  św iec ie  
w y g ra n y c h  tego typu .

330 minut walki na boisku nie wyłoniło zwycięzcy

Los, tym razem sprawiedliwy,
wskazał na Górnika

Już tylko Manchester City 
na drodze do Pucharu

P O L A C Y  są dz iś  n iew yspan i, 
a le zadow o len i. G ó rn ik  Zabrze, 
k tó rego  w a lk ą  z rzym ską  Romą 
p as jo n ow a ły  się m ilio n y  ro d a ­
k ó w  w  k ra ju  i  za g ra n icą  —  jes t 
ju ż  w  f in a le !  R ozstrzygn ięcie  
nas tą p iło  w c z o ra j tuż  przed 
pó łnocą  na bo isku  w  S trasb o ur- 
gu. Z w ycięzcę  w y ło n iło  losow a­
n ie. B ow iem  trzec ie  spo tkan ie  
rozegrane na  te ren ie  n e u tra l­
nym , ta k  ja k  mecze w  R zym ie  
i C horzow ie, m im o  30-m in . do­
g ry w k i zakończy ło  s ię  znow u 
rem isem , 1:1 (1:0). Los ty m  ra ­
zem b y ł s p ra w ie d liw y  i w ska ­
za ł na G ó rn ika , k tó ry  we 
w szys tk ich  trzech  meczach b y ł 
zespołem lepszym .

T a k  w ięc na drodze zabrzan 
po cenne tro fe u m  z n a jd u je  się 
ju ż  ty lk o  zespół s ła w n ych  an­
g ie ls k ic h  zaw odow ców  —  M an­
cheste r C ity .

C A L A  P O L S K A  
P R ZE D  T E L E W IZ O R A M I

S Z C Z E C IN  w c zo ra j m ię d zy  godz. 
20.30 a 23.40 s p ra w ia ł w ra że n ie  m ia  
sta opuszczonego. W y lu d n iły  się k a  
w ia rn ie , re s tau ra c je , opustosza ły u lł 
ce. M ie s z k a ń c y  naszego g rodu po­
d o b n ie  ja k  in n y c h  m ia s t i m iaste­
cze k  P o ls k i zas ied li przed  te 'e w izo -  
ra m i i ra d io o d b io rn ik a m i b v  Śledzić  
przeb ieg  w a lk i G ó rn ik a  z R om ą. D o  
p ie ro  po zak o ń cze n iu  spo ikarP a i

(D okończen ie  na s tr  2)

MY i NASZE MIASTO

Trynidad i Tobago
w id o w n ią

gwałtownych zamieszek
B rjjt^ jsk ie  i am erykańsk ie  o k rę ty  

ujo jenne krążą  w o k ó ł w ysp
L O N D Y N  P A P . R zeczn ik  s il bezp ieczeństwa p o in fo rm o w a ł w  

środę w ieczo rem  w  P o rt o f S pain , że podczas g w a łto w n y c h  za­
m ieszek na T ry n id a d z ie  i  Tobago zg inę ło  6 osób. A resz tow ano  
50 z w o le n n ik ó w  „c z a rn e j w ładzy” .

-------------------------------------------------------- Í  Ź R Ó D Ł A  rządow e  p o tw ie rd z i
ły ,  że a rm ia  podzie lona  je s t na 
z w o le n n ik ó w  i  p rz e c iw n ik ó w  
„c z a rn e j w ła d z y ” . Rząd p re m ie ­
ra  W illia m s a  p o p ie ra ny  je s t 
p rzez 800 w o js k o w y c h , zaś oko­
ło  150 pozosta łych  zdezerte row a 
ło  z  a rm ii i  opo w ie d z ia ło  s ię  po 
s tro n ie  „c z a rn e j w ła d z y ” . O k u ­
p u ją  o n i bazę w o js k o w ą  C ha­
guaram as.

W ysiane  p rzez rządy  U S A  i 
W . B ry ta n ię  o k rę ty  k rą żą  w  re 
jo n ie  w y s p  T ry n id a d  i  Tobago. 
W  środę w ie czo re m  do P o rt o f 
S pa in  dosta rczono  m a te r ia ły  
w o jsko w e , za kup io ne  n ied a w n o  
przez rząd T ry n id a d u  i  Tobago 
w  USA.

N a  pods taw ie  zarządzenia  o 
s tan ie  w y ją tk o w y m , zakazane 
są w sze lk ie  zgrom adzenia. M i­
m o zakazu, w  środę na  je d n ym  
z p lacó w  P o rt o f S pa in  zebra ł 
się t łu m  z w o le n n ik ó w  „c z a rn e j 

j w ła d z y ” . Zgrom adzenie  to  p rz y ­
ję ło  nazwę „p a r la m e n t lu d u ” . 
P o lic ja  o tw o rz y ła  ogień do zgro 
m adzonych. R ó w n ież  przed.1 ta - 
w ic ie le  „c z a rn e j w ła d z y ”  ostrze 
l iw a l i  p a tro le  p o lic y jn e .

Delegacja PZPR
powraca do kraju
M O S K W A  P A P . D ziś  rano  odle­

c ia ła  z M o s k w y  do k r a ju  delegac ja  
P o ls k ie j Z je dn o c zo ne j P a r t i i  R obot­
n ic ze j pod p rz e w o d n ic tw e m  I  sekre  
ta rz a  K C  P Z P R  W ła d y s ła w a  G o m u ł­
k i. D e le g ac ja  b ra ła  u d z ia ł w  uro­
czystościach  setnej ro czn icy  urodzin  
W ło d z im ie rz a  L en in a .

C Z Y  M I  D O  T W A R Z Y  Z  
B IA Ł Ą  „S K O D Ą ” ?

(C A F  -  G ili)

T R Y N ID A D  I  T O B A G O  to  w y s p y  
n a  O c ea n ie  A tla n ty c k im  u pó łnoc­
n y c h  w y b rz e ż y  A m e r y k i P o łu d n io ­
w e j. L ic zb a  ludnośc i sięga 1 030 ty ­
sięcy, a sto licą k r a ju  je s t P o r t  o f  
S p a in , le żąc y  n a  T ry n id a d z ie . M ias to  
to  lic zy  oko ło  100 000 m ie szkańców .

47 p ro ce n t ludnośc i s ta no w ią  M u ­
rz y n i i M u la c i, 35 p ro ce n t H indusi*  
a resztę C h iń c zy c y , In d ia n ie  i  b ia li.

T ry n id a d  i T o bago  je s t n ie pod leg ­
ły m  pań s tw em  i  w c h o d z i w  sk ła d  
B ry ty js k ie j W sp ó ln o ty  N a ro d ó w . O -  
f ic ja ln ie  g ło w ą  p ań s tw a  je s t k ró lo ­
w a  b ry ty js k a , re p reze n to w a n a  p rzez  
gen e ra lne g o  g u b ern a to ra . N a  czele  
17-osobo-wego rzą d u  sto i p re m ie r  E. 
W illia m s .

Manewry
f lo ty  ZSRR

N A  M A N E W R A C H  ra d z ie c k ie j flo ­
ty  w o je n n e j „O c ea n ”  p rzep ro w ad zo  
no ć w icze n ia  ta k ty c z n e  o k rę tó w  1 
lo tn ic tw a . J a k  doniesiono z  re jo n u  
m a n e w ró w , za łog i o k rę tó w  i  sam olo  
tó w  w y k a z a ły  spraw ność 1 m is trzo ­
stw o w  u życ iu  u zb ro je n ia  i w y k o ­
rz y s ta n iu  te c h n ik i w o je n n e j.

M a n e w ry  o b ję ły  o g ro m n e p rzes trze  
n ie  m ó rz  i oceanów  F lo ta  d z ia ła  n a  
O c ea n ie  A tla n ty c k im  i n a  P a c y fik u .  
W  m a n e w ra c h , k tó re  zak o ń czą  się w  
m a ju , b io rą  u d z ia ł o k rę ty  w o je n n e , 
ato m o w e  i  sp a lin o w e o k rę ty  pod­
w o d n e , lo tn ic tw o  o ra z  p iecho ta  m o r  
ska.

W  d o n ies ien iach  z  re jo n u  m a ne w ­
ró w  m ó w i się, że o b ie  s tro n y  — 
„P o łu d n io w i”  i „ P ó łn o c n i”  — p rze­
ja w ia ją  ak ty w n o ś ć  b o jo w ą  i w y ­
trw a ło ść  w  ro z w ią z y w a n iu  zadań. 
Z g ru p o w a n ia  o k rę tó w  f lo t  P ó łnoc­
n e j i  B a łty c k ie j n a d a l d z ia ła ły  w  
w a ru n k a c h  gw a łto w ne g o  sz to rm u .

u rle r
N r  95 (7971) Rok założenia 1945

Serdeczne
przyw iązan ie

D Z IŚ  w  ju b ile u s z o w e j a nk ie ­
c ie  na p y ta n ia :

1. Co osobiście uważa P an (i) 
za n a jw iększe  osiągn ięcie  
Szczecina?

2. Czym  n a jse rd e czn ie j z w ią ­
zany je s t P an (i) ze Szcze- 
c inem ?

3. Co zdan iem  P ana (i) n a le ­
ża łoby n a jp iln ie j u sp ra w ­
n ić  w  naszym m ieście?

16 stron
—  oto  obję tość

niedzielnego
numeru

„KURIERA“
(26 bm.)

przygotow anego z o k a z ji

25 rocznicy 
wyzwolenia 
Szczecina
N A S I C Z Y T E L N IC Y

zn a jd ą  w  n im  m . in .:

4» W S P O M N IE N IA  
gen. P. I .  B a tow a

4» W Y W IA D  z I  sekr. K M  
P ZP R  J. Len a rtem

g  S P E C JA L N E  w yd an ie  
„M ik ro b a e d e k e ra  Szcze­
c ińsk iego ”

£  R Y S U N K I Z  N A T U R Y  
—  c z y li ca łą  s tronę  sa­
ty ry

#  S Z C Z E C IŃ S K IE  wspo- 
- m n ie n ia  —  W ł. W . Spy­

cha lsk iego  i  B. R a jk o w - 
skiego

Reportaże

£  Z w iększo ny  se rw is  in ­
fo rm a c y jn y

C a łą  s tronę  sp o rtu

Cena 1 zł

o dp ow ia da ją  k o le jn i nasi ro z­
m ó w cy :

JÓ Z E F  C IE ­
P IE L A  — d y ­
re k to r I I  L i ­
ceum  O gó lno­
kształcącego 
d la  P ra c u ją ­
cych  im . Bo­
h a te ró w  F o r­
sow an ia  O dry . 
Do Szczecina 
p rz y b y ł w  
1945 r. i  na ­
ty c h m ia s t roz 
począł pracę 
w  szko ln ic ­
tw ie . W  dw a  
la ta  p óźn ie j 
p ra cow a ł ju ż  

w  s w o je j d z is ie jsze j szkole.
1. O g ó ln ą  ro zb u d o w ę  i w szech ­

s tro n n y  ro z w ó j m ia s ta  a szczegól­
n ie  ro z w ó j s z k o ln ic tw a  w s zy s tk ic h  
s to p n i.

Jeśli ch odzi o o św ia tę  i  szk o ln ic ­
tw o  to  w  ro k u  1945 is tn ia ły  w  Szcze 
c in ie  d w ie  s z k o ły :  L ic e u m  O g ó ln o - i 
ks zta łc ąc e p rz y  a l. P ia s tó w  12, pod  
d y re k c ją  J a n in y  S zc zers kie j i S zko ­
ła  P o d s ta w o w a n a rogu a l. P ias tó w  
i u l. J a g ie llo ń s k ie j, k ie ro w a n a  p rzez  
W ła d y s ła w a  S y k u łę . D z iś  m a m y  w  1 
Szczec in ie  65 szk ó l p o d staw ow yc h,
7 lic e ó w  o g ó ln o k s z ta łc ą c y c h . 3 lic ea  
o g ó ln okszta łcące d la  p ra c u ją c y c h  i 
je d n o  lic eu m  ko re sp o n d en c y jne , 5 
szk ó l p o d staw o w yc h  d la  p ra c u ją ­
cych , 7 szk ó ł p rzys p o so b ie n ia  zaw o  
dow ego . 8 szk ó l zaw o do w yc h  stop ­
n ia  lic ea ln e go  i 9 szk ó ł sp e c ja ln y ch . 
D o d a jm y  do  tego 5 ucze ln i w y ż ­
szych o ra z  p u n k t  k o n s u lta c y jn y  
U n iw e rs y te tu  im . A . M ic k ie w ic z a  w  
P o zn a n iu . W  szk o ła ch  podstaw o­
w y c h  uczy się obecn ie  o k . 54 tys . 
m ło d z ie ży , w  lic ea ch  o g ó ln o ks zta ł­
cących  — o k . 4,5 ty s ., w  szk o ła ch  
w y żs zy c h  o k . 10,5 tys . osób. W  su ­
m ie  ta  liczba — o k . 70 tys . u czących  
się szczec in ian  m ó w i sam a za sie­
b ie .

2. O c zyw iśc ie  s z k o ln ic tw e m , 25-let 
n ią , n ie p rze rw a n ą  p rac ą  w  tymi za­
w o d z ie . P o n a d to  d z ia ła ln o ś c ią  spo­
łe czn ą w  Z w ią z k u  N au c zyc ie ls tw a  
P o ls k ieg o  i w  Z B o W iD .

3. W  n as zym  m ieśc ie  po trzeb n a  
je s t  u cze ln ia  w y ższa , w ie lo w y d z ia -  
lo w a  o p ro filu  h u m a n is ty c zn y m , 
c z y li po p ro stu  szczec iński u n iw e r­
sy te t. P ro f i l  za in te res o w ań  i p rze ­
k r ó j z a w o d o w y  m ie s zk a ń c ó w  Szcze 
cina p rze m a w ia  co ra z  d o b itn ie j za 
kon iecznością  p o w o ła n ia  u n iw e rs y ­
te tu . M ia s to  n ie  m oże ró w n ie ż  
obejść się bez o p e ry .

P o n a d to  n a le ża ło b y  zab u d o w a ć  
ja k  n a js zy b c ie j is tn ie ją c e  jeszcze  
puste  p lace w  d z ie ln ic y  ś ró d m ie j­
sk ie j o ra z  u s p ra w n ić  k o m u n ik a c ję  
po p rzez  zw ię k s ze n ie  częstotliw ości 
k u rs o w a n ia  p o jazd ó w , zarów n o  w  
t r a k c j i  t ra m w a jo w e j ja k  i au to b u ­
so w ej. (ta w o )

(D okończen ie  na  s tr. 8)

♦  Tu się Polska zaczyna... ♦  Błyskawiczny remont „Gryfa” ♦  Ha „E x p -7 0 ” w OsaceDziś
w  num erze :
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W  piqłek i sobotę — jubileuszowe 

programy szczecińskiego radia i TV

11 państwa Matysiaków 
-  o Szczecinie

Z  O K A Z J I SR E B R N E G O  J U B IL E U S Z U  S Z C Z E C IN A  tu te j­
szy Ośrodek T V  przygotował specjalny program  okolicznościo­
w y, zatytułow any „ S Z C Z E C IŃ S K I K W IE C IE Ń ” (autorzy B, Cho- 
cianowicz i A . Androchowicz), który nadany zostanie w  piątek, 
24 bm. o godz. 18.15 na ogólnopolskiej antenie.
P R O G R A M  R O Z P O C Z Y N A  rozm o­

w a  z m ło d y m i a rc h ite k ta m i (u ro ­
d zo n y m i w  S zc zec in ie ) o  ic h  w id zę  
nilu przyszłości m ia s ta . Z  k o le i spój 
rże n ie  w  przeszłość -  c h w ile  w spom  
m ień i zd ję ć  a rc h iw a ln y c h , m iasto  
w g ruzach , w iosną 1945 ro k u . D o  
© kresu w y z w o le n ia  n a w ią z u je  w y ­
p o w ie d ź  ów czesnego d o w ó d cy  o p era  
c j i  s tra te g iczn e j gen . B a to w a , zna­
n e j p rzed  25 la ty  pod k ry p to n im e m  
ł,O d ra ” , o p e ra c ji, k tó ra  m ia ła  is to t­
n e  zn ac zen ie  w  n a ta rc iu  n a  B e rlin .

Z ie m ie  Z ac h o dn ie  i  P ó łn o c n e  z a ­
m ie s z k u ją  j t iż  t r z y  p o k o le n ia  P o la ­
k ó w , w y w o d ząc e  się  od p io n ie ró w , 
ż o łn ie rz y  I  1 I I  A rm ii W P . Im  w laś  
n ie  pośw ięcone będą k o le jn e  po zy ­
c je  f ilm o w e  p ro g ra m u :  „W ieś  nad  
O d rą ”  i  „ P rz y c z ó łk i n a d  O d rą ” .

P ro g ra m  z a k o ń c zy  tra n s m is ja  z 
uroczystego  ko n c e rtu  z  F ilh a rm o n ii  
S zc zec iń sk ie j. W y k o n a w c y :  O rk ie s tra  
S y m fo n ic zn a  FS  pod d y re k c ją  J ó -  
e e fa  W iłk o m irs k ie g o , C h ó r P o li­
te c h n ik i Szczec ińsk ie j o ra z  a k to rz y  
T e a tr ó w  D ra m a ty c zn y c h .

„ D Z IE Ń  S Z C Z E C IN A ” w  pro­
gram ie I I  Polskiego Radia (so­
bota, 25 kw ie tn ia ) nosić będzie 
tym  razem  charakter przekra­
czający ram y jednego dnia. 
Ju ż  b ow iem  w  p ią te k  p rze p ro ­
w adzona zostan ie  tra n s m is ja  
k o n c e rtu  sym fon icznego  f i lh a r ­
m oników  szczecińskich.

P ro g ra m  ko n c e rtu  w y p e łn ią  u tw o ­
ry  K . S zy m an o w s k ieg o , W . L u to ­
s ław s kieg o  o ra z  R . K w ia tk o w s k ie g o . 
S o lis tą  ko n c e rtu  je s t p ia n is ta  T a ­
deusz Ż m u d z iń s k i, d y ry g u je  J ó z e f  
W iłk o m irs k i.

P re ze n ta c ję  te m a ty k i szczec ińskie j 
p rzy n ie s ie  ta k ż e  n a d zw y c za jn e  w y ­
d a n ie  „ M u z y k i i A k tu a ln o ś c i”  — 
Jednej z n a jb a rd z ie j p o p u larn y ch  
a u d y c ji  ra d io w y c h .

S P E C J A L N Y  C H A R A K T E R  nosić  
b ęd z ie  ró w n ie ż  p ro g ram  n o en y , k tó  
©ego n a d a w a n ie  ro zp o cz jiie  Szczecin  
©  g o d z in ie  0.10. Z  p o zy c ji ja k ie  w  
c ią g u  soboty p o ja w ią  się n a an ten ie  
w  p ro g ra m ie  d ru g im  w a rto  zw róc ić  
u w a g ę  n a : b lo k  p ro g ra m o w y  „ F a k  
t y ,  lu d z ie , d o k u m e n ty ” , n a d a n y  o  
godz. 9.35, n a s tę p n ie  „R o zm o w y o 
K u ltu rz e ” , p o św ięcone ru c h o w i re ­
g io n a ln e m u  P o m o rza  Zachodn iego  
(godz. 14.30), „ W id n o k rą g ”  -  m a g a ­
z y n  w y d a rz e ń  re fle k s ji i  o p in ii ze 
6 w ia ta  n a u k i (godz. 18.20) o raz  pro  
g ra m  ro z ry w k o w y  „ V io l in k i i w spo­
m in k i” , k tó ry  ż a r te m , frtfe zką  i 
p io se n ką  szczec ińskich  a u to ró w  p rz y  
p o m n i n ie k tó re  ze zd arze ń  szczecin  
©kiego ż y c ia  codziennego (godz. 
22.15).

O  naszym m ieście  i jego  lu ­
dziach toczyć się  także  będzie 
rozm owa w  dom u pańs tw a  M a ­
tysiaków  (sobota, godz. 19.30).

W  n ie d z ie lę  n a to m ia s t n a d a n y  zo­
sta n ie  z k o le i w ie c z ó r l ite ra c k o -  
m u zy c zn y  „M e lp o m e n a  z b u n to w a ­
n a ”  pośw ięcony fe s tiw a lo w i te a t­
ró w  m a ły c h  fo rm  (godz. 20).

T O  T Y L K O  n ie k tó re  pozycje  
ja k ie  sk ła da ją  się na blisko 20- 
godzinny program p rzyg o to w a ­
ny z  okazji 25-lecia w y zw o le ­
n ia  Szczecina przez naszych ra ­
diowców. (ms)

Z BOCIANIEGO 
GNIAZDA

S T A T K I N A  W E J Ś C IU :

m /s  „ C h rz a n ó w ”  z D a n ii pod  
b alas te m ,

m /s „Je lc 2  n ”  z D a n ii  pod  
b alas te m .

S T A T K I N A  W Y J Ś C IU :

m /s „R u s a łk a ”  do  N o rw e g ii  
z  d ro b n icą ,

m /s  „ z ie m ia  B yd g o sk a”  z 
G da ńs ka  do  J a p o n ii z w ę g le m  
(v ia  Szczecin),

s/s „ M a lb o rk ”  do  D a n ii z  
w ę g lem ,

s/s „ P s tro w s k i”  do  D a n ii  z 
w ę g le m .

SPORT © SPORT © SPORT © SPORT

Górnik w finale
(Dokończenie ze str. 1)

po lo s ow an iu  — g ró d  G r y fa  za lu d ­
n i ł  się. O  pó łn o cy  n a  u lic ac h  pano­
w a ł ru c h  ja k  w  w io s en n e  pogodne  
p o p o łu dn ie . P o s to je  ta k s ó w e k  i 
p rz y s ta n k i tra m w a jo w e  oblegane  
b y ły  p rze z  t łu m y  lu d z i. W szędzie  
b y ło  s łyc h ać  p o d niecone g łosy , roz­
m o w y  o m e czu . B y ł to  przec ież  
m e cz ja k ie g o  n ie  n o to w a n o  w  10- 
łe tn ie j h is to r ii P Z P . P iłk a rz e  d w a  
ra z y  k o rz y s ta li z p rzy m u s o w e j p rze r  
w y  sp o w odow anej a w a r ią  o św ie tlę  
n ia . Sam a w a lk a  b y ła  e m o c jo n u ją ­
ca i  p ro w a dzo n a w e d łu g  n a j le p ­
szy ch  w z o ró w  ta k ty k i.

S T R Z E L A  L U B A Ń S K I

R O M A  I  G Ó R N IK , to  zespo ły , k tó  
re d o sk o na le  p o zn a ły  s ię  w  czasie  
po p rzed n ic h  p o je d y n k ó w  w  R zy m ie  
i  C h o rzo w ie , w c zo ra j p rz y p o m in a ły  
w ię c  d w ó c h  ś w ie tn ie  w y szk o lo n yc h  
w s zys tk o w ie d ząc ych  o  sobie b o k ­
serów , d ys p o nu jąc yc h  n o k a u tu ją c y m  
ciosem . K ry to  się  w ię c  za  szczelną  
g ard ę , s z u k a ją c  je d no c ześ n ie  o k a z ji 
do  za d a n ia  p io ru n u ją c e g o  u d erze ­
n ia . P o la c y , b y l i  je d n a k  tą d ru ż y n ą ,  
k tó ra  n a d a w a ła  to n  te j w a lc e , częś­
c ie j a ta k o w a ła . Z a b rza n ie  p ie rw s i 
zn a le ź li lu k ę  w  o b ro n ie  i z a d a li 
cios. L u b a ń s k i po m in ię c iu  o b ro ń ­
có w  s trze li!  n a  b ra m k ę  z od leg łoś ­
ci 20 m , p iłk a  p rze le c ia ła  tu ż  p rzy  
słu pk u  i w p a d ła  do  s ia tk i . 1:0 d la . 
G ó rn ik a . "W ielkie b ra w a  d la  naszego  
w sp an ia łeg o  n a p a s tn ik a .

W  d ru g ie j p o ło w ie  W ło s i w y ró w ­
n a li z ka rn eg o . D o  ko ń c a  m e czu , a 
ta k ż e  i  w  d o g ry w c e , n ie  p a d ły  ju ż  
dalsze b ra m k i.  P o la c y  częście j a ta ­
k o w a li , m ie li p rzew ag ę . R z y m ia n ie  
g ra li u w a żn ie  w  o b ro n ie  o g ran ic za ­
ją c  sw e a k c je  o fen sy w n e  do  spora  
d yc zn yc h  w y p a d ó w . O dnosiło  się  
w ra że n ie , że re m is  im  o d p ow iad a . 
W id oc zn ie  lic z y l i  n a  szczęście. P a n  
H H  p o m y lił s ię je d n a k  — los o d w ró  
c ił się od n iego . P rz e c iw n ik ie m  
M an ch e steru  C ity  b ęd z ie  G ó rn ik .

W S ZY S TK O  N A  JE D N Ą  
K A R T Ę

S T A W K A  w c zo ra js zeg o  m eczu  
b y ła  b . w y s o k a , to te ż  o b a j t re n e rz y  
p o s ta w ili w s zy s tk o  n a  je d n ą  k a rtę .

T re n e r  H e rre ra  w p ro w a d z ił do  
g ry  dw óch  za w o d n ik ó w , ry z y k u ją c  
że w  w y p a d k u  k o n tu z ji k tó regoś z 
p iłk a rz y  d ru ż y n a  m u s ia ła b y  g rać w  
d zie s ią tk ę . Z a  je g o  p rz y k ła d e m  po 
szedł ta k że  tre n e r  M a ty a s , k tó ry  w  
d o g ryw c e  w p ro w a d z ił n a  b o isk o  De  
ję  i M u s ia łk a . Z a s tą p ili o n i W ilc zk a  
i  S za ryń s k ieg o .

Z a g ry w k a  n ie  u d a ła  się — żadna  
z d ru ż y n  n ie  zd o b y ła  u p ra g n io n e j 
b ra m k i.

K ie d y  je d n a k  ogłoszono w y n ik i  lo  
s o w an ia , n a  try b u n a c h  w ś ró d  lic z ­
n yc h  k ib ic ó w  z a b rza n  r e k r u tu ją ­
cych się g łó w n ie  ze ś rod o w isk  po ­
lo n ijn y c h , z a p a n o w a ła  w ie lk a  r a ­
dość. N a  b o isko  w b ie g ła  g ru p a  k i ­
b ic ów  z  b ia ło -c ze rw o n ą  f la g ą . W ie l­
ce u ra d o w a n i b y l i  ta k ż e  n ie lu d zk o  
zm ęczeni w a lk ą  p iłk a rz e  G ó rn ik a .  
C iężk o  n a p ra c o w a li się n a  f in a ł.

G órn icy , dziś po p o łu d n iu  
w ra c a ją  do K a to w ic . W  p rz y ­
sz łym  tygo d n iu  czeka ic h  mecz 
f in a ło w y , k tó ry  odbędzie  się w  
W iedn iu . A  w ię c  znow u  środa 
przed  te lew izorem . O by w y n ik  
b y ł ta k  pom yś lny  ja k  w czo ra j.

S K Ł A D Y  D R U Ż Y N :

G Ó R N IK :  K o s tk a . G o rg o ń , Flo<reń 
sk i, O ślizlo , La to ch a , O le k , B anaś, 
S zo łty s ik , W ilc ze k  (D e ja ) , Sza ry ń ­
s k i (M u s ia łe k ), L u b a ń s k i.

R O M A : G in u lf i, B et, S c a ra tti (B e - 
x iitz ) , Salvori, Sp inos i, S a n ta r in i, Ca 
pell© , L a n d in i, P e iro , C a p e llin i (L a -  
ro ss a), P e tre lll.

S ę d z ia : M a c h in  (F ra n c ja ) .
T . R E K

P IŁ K A R Z E  G ó rn ik a  n ie  m ie li szczę 
ścia do  sędziów . P ie rw s z y  m ecz w  
R z y m ie  sędziow any b y ł fa ta ln ie , pod 
czas drugiego w  C h o rzo w ie  s tra c ili 
b ra m k ę  z rzu tu  ka rn eg o , w  S tras- 
b o u rg u  h is to ria  się p o w tó rzy ła  i W ło  
s i s trze lili go la po rzu c ie  k a rn y m  
T rz e b a  dodać, że w śród zn aw có w  p ił 
k a rs tw a  d ecyzja  sędziego fran c us k ie  
go M achina w zb u d z iła  zastrzeżen ia . 
Z res ztą  w  końców ce p o p e łn ił on  k il 
k a  rażących b łę dó w .

w  c a ły m  k r a ju
W A R S Z A W A  PAP. Z  całego k ra ju  nap ływ ają wiadomości o 

uroczystych obchodach zw iązanych ze 100-leciem urodzin W . Le­
nina. W  śląsko-zagłębiowskich kopalniach, hutach, fabrykach i  
instytucjach odbyły się akademie, spotkania, wieczornice i inne  
im prezy. G órnicy kopalni „Lenin” zaciągnęli w arty  leninow ­
skie.
W  środę delegacje  społeczeń­

s tw a  i  za k ład ó w  p ra cy  w o j. k ra  
kow skiego  sk ła d a ły  w  P o ro n i­
n ie  k w ia ty  p rzy  p o m n iku  L e n i­
na. P rzo do w n icy  w yszko le n ia  
bojow ego —  żo łn ie rze  W arszaw  
skiego O krę gu  W P, m łodz ież K ie  
lecczyzny i  s p o rto w cy  N o w e j 
H u ty  p rz y b y li do P oron in a  spec 
ja ln ą  sztafe tą. W  N o w e j H ucie , 
gdzie w m u ro w a n o  ka m ie ń  w ę ­
g ie ln y  pod budow ę p om n ika  Le  
n ina , m ieszkańcy  K ra k o w a  sk ła  
d a li k w ia ty .

O tw a r to  szereg w y s ta w  le n i­
now sk ich , m . in . w  M uzeum  
G ó rno ś lą sk im  w  B y to m iu , na 
k tó ry c h  zaprezentow ano ok. 100 
w y b ra n y c h  p ra c  czo łow ych  a rty  
s tó w -p la s ty k ó w  P o ls k i i  Z w ią ­
zku Radzieckiego. W ysta w ę  ra ­
dz ieck ich  p la k a tó w  i po lsk ich  
m e d a li z o k a z ji ju b ile u szo w e j 
ro czn icy  o tw a r to  w  Poznaniu . 
W  T a rn o w ie , w  ta m te jszym  tea 
trze, odby ła  s ię  u roczys ta  p re ­
m ie ra  s z tu k i M ic h a ła  S za trow a  
„S zósty  lip c a ” .

S to ogn isk p rz y ja ź n i zap łonę­
ło  w  środę w  godzinach p o łu d ­
n io w y c h  po obu  s tronach  rze k i 
g ra n iczn e j —  Bugu. Z  je dn e j 
s tro ny  ro z p a li l i  je  p io n ie rz y  i 
kom som olcy p rzyg ran iczn ych  
obw o d ów : B rześcia  i Ł u c k a ; z 
d ru g ie j —  harcerze  k ilk u  lu b e l­
sk ich  h u fcó w . Szczególnie u ro ­
czystą o p raw ę  o trz y m a ły  dw a  
w sp ó lne  ogn iska  p rz y ja ź n i h a r ­
cerzy i  p io n ie ró w  w  Terespo lu  
i D o rohusku , gdz ie  o db y ło  się 
w ręczen ie  p ro p o rcó w  R oku  L e ­
n ino w sk ie g o  „Is k ra -7 0 ” .

Najlepsi racjonalizatorzy
w gospodarce Morskiej

W C Z O R A J o d b y ła  się w  s iedzib ie  
M ię d zy za k ła d o w e g o  K lu b u  T e c h n i­
k i  i R a c jo n a liz a c ji m iła  uroczystość  
w rę c z e n ia  d yp lo m ó w  i nagród  d la  
i& w ycięzców  tra d y c y jn e g o  ju ż  ko n -  
ifcursu  o ty tu ł n a jlepszego  ra c jo n a li 
itea lo ra  w  gospodarce m o rs k ie j za 
| r o k  1969. O rg a n iza to rem  te j p o ży -  
i ie c z n e j im p re zy  je s t k ie ro w n ic tw o  
' M K T iR  oraz  Z a rzą d  O k ręg u  Z Z M iP .

W  ko n k u rs ie  u cze stn ic zyli w y n a ­
la z c y  i  ra c jo n a liz a to rz y  z 12 p rzeds ię­
b io r s tw  m o rs k ic h  S zczecina i w o je ­
w ó d z tw a . Po w s tępnych  e l;m in a c ja c h  
p rz e p ro w a d zo n y c h  w  poszczegól­
n y c h  zak ła d ac h  w y ło n io n o  41 k a n ­
d y d a tó w . k tó rz y  u b ieg a li się o ty ­
t u ł  n a jlep s zeg o  ra c jo n a liza to ra . S taw  
k a  b y ła  d oborow a i k o m is ja  m ia ła  
e p o ro  k ło p o tó w , b y  w y ło n ić  n a jb a r

d z ie j w y ró żn ia ją c e g o  się d o ro b k ie m  
w y n a la zc ę . N a jw ię k s z ą  lic zb ę  p u n k  
tó w  (129) u zy s k a ł T o m as z  K a n ie w ­
sk i z P Z M . O trz y m a ł on d y p lo m  
n ajlep s zeg o  ra c jo n a liz a to ra  za ro k  
1969 o ra z  nag ro d ę p ie n iężn ą  w  w y ­
sokości 6 tys . z ł. I I  m ie js ce  i n a ­
g rodę 4,5. tys . z ł zd obył Jó ze f J a ­
nec zek  z SSR, a I I I  J e rz y  K o r ta  z 
„ P a rn ic y ”  3 tys . z ł. P o nadto  d y p lo ­
m y  t n ag ro d y  p ie n iężn e  o trz y m a li 
ta k że  n a s tę p u ją c y , p rzo d u ją c y  ra ­
c jo n a liz a to rz y : J a n  Ż y ła  (Z P S ) , Cze 
s ław  B arto sze w ic z  fP P D iU R  „ G r y f ” ) .  
K a z im ie rz  D obosz (Ż eg lu g a  Szcze­
c iń sk a), M a r ia n  O lb ry c h t  ( „ C e r ta ” ). 
P io tr  N a y d a  (P o rto w e  C a n tra ln e  
W a rs z ta ty  M ec h a n ic zn a ), i S tefan  
G o łę b n ia k  (S to czn ia  R z e c z n a ).

(k k )

WzLoi ,,3karu.ùa"/ /

P R ZE D  dz iesięcio

f
m a n iespe łna  la ty  
zw iedzałem , w  B u ­
dapeszcie s łyn ną  na  
, W ęgrzech i  u  nas 
f fa b ry k ę  autobusów  
„ Ik a ru s ” . T rzeba  za 
znaczyć, że s ław a  je j  
w  naszym  k ra ju  n ie  
na leża ła  do n a jle p ­
szych. K u rs o w a ły  bo 
w ie m  w tedy po W arszaw ie  i  in  

n ych  m iastach  p o ls k ic h  a u to bu -

Ruszyły nowe piece..

„Załom” stawia 
na technikę

O S T A T N IO  w Fabryce  K a b li 
„Z a ło m ”  w  Szczecin ie  w eszły do 
eksp lo a ta c ji dw a nowoczesne pie 
ce typu D-24 produkcji angiel­
skiej firm y „G eneral”. Pod nad 
zorem  tech n ików  a ng ie lsk ich  do 
konano  rozruchu  m echanicznego 
i technologicznego. N ow e u rz ą ­
dzenia  za ins ta low ane  zosta ły  na 
W yd z ia le  D ru tó w  N a w o jo w y c h  
w  E m a lii (P-5). O  ich za letach 
św iadczy n a jle p ie j fa k t. że u- 
zyskano na n ich  3 -k ro tn y  w zrost 
w ydajnośc i, p rzy  jednoczesnej 
p o p ra w ie  w a ru n k ó w  bezpieczeń 
s tw a i h ig ien y  pracy. W  skal 
rocznej nowe u rządzenia  dadzą 
1 900 ton d ru tó w  n a w o jo w ych  
Ich  koszt sięga 14,5 m in . zł.

Szczeciński p ro du cen t p rz y ­
w ią zu je  dużą wagę do postępu 
technicznego, k tó ry  w tu te j­
szych w a runkach  ro k u je  nadzie  
ję  na dalszy w zrost p ro d u k c ji i 
pop raw ę  w s ka źn ikó w  e konom lcz 
nvch. ..Załom ”  s taw ia  na tech­
n ik ę  i uzysku je  na te j drodze 
znaczne sukcesy. ( k k ) 1

sy te j f irm y ,  w y ró żn ia ją ce  się 
ch a ra k te ry s ty c z n y m  „k o m in ­
k ie m ”  c z y li ru rą  w ydechow ą  u -  
m ieszczoną na dachu. W p ra w ­
dzie  w ęg ie rscy  k o n s tru k to rz y  
tw ie rd z il i,  że ta k  z d ro w ie j, a le  
d o w c ip n y  lu d  w a rsza w sk i p rz e ­
z y w a ł te  au tobusy od „k o p c i-  
łe k ”  i  „s a m o w a ró w ”  do... n ie ­
ce nzu ra ln ych  określeń.

P R Z Y P O M IN A M  to  d latego, t e  o -  
becn ie  n a  P lac u  Z w y c ię s tw a  w  W a r  
s za w ie  ta  sa m a f ir m a  „ Ik a ru s ”  pre  
z e n tu je  p o ls k ie m u  o d b io rc y  osiem  
ró żn y c h  ty p ó w  „ Ik a ru s a ”  ja k ż e  d a­
le ko  o d b ieg a jąc yc h  od  tego, co w i­
d z ie liś m y  p rzed  la ty .

M o żna , n a w ią z u ją c  do  n a z w y  f a ­
b ry k i,  p o w ie d z ieć , t e  b ardzo  toyso- 
k o  w z le c ia l te n  Ik a r  p rze z  m in io ­
n e la ta . T a k i n p . au to b u s p rze g u ­
b o w y d la  k o m u n ik a c ji m ie js k ie j, o -  
b lic zo n y  n a  200 m ie js c , w y g o d n y  i 
ta k  z w ro tn y , t e  m o że  się poruszać  
po w ą s k ic h  u liczlcach, to  ju ż  zapo ­
w ie d ź  n o w y c h  ro zw ią za ń  k o m u n ik a ­
c y jn y c h . W ęg ie rsc y k o n s tru k to rz y  
p rz e ja w ia ją  w ię c e j n iż  m y  tro sk i 
o m o d e rn iza c ję  suzych p ro je k tó w  i  
d b a ją  b a rd z ie j o k o m fo r t  w y p o s a ­
żen ia , z b liż a ją c  się ty m  do  w y m o ­
g ów  nadchodzącego  w ie k u  X X I .

J u ż  w te d y  m ó w io n o  m i w  fa b ry ­
ce, t e  są na ra jz b re ta c h  n o w e  i  
śm ia łe  k o n s tru k c je , że autobus z 
„ k o m in k ie m ”  to  bardzo  s ta ry  m o­
d e l, a le  d z is ia j n aoc zn ie  mogę  
s tw ie rd z ić , ja k  s zy b ko  doszło  do  re 
a liz a c ji tyc h  p ro je k tó w .

J E Ś L I będziecie w  W arsza­
w ie , n ie  om iń c ie  P lacu Z w y c ię ­
stw a, a w ów czas i  W am  będzie  
p rz y je m n ie , że b ra ta n ek  nasz 
nap ra w d ę  szybko  w y s p e c ja liz o ­
w a ł się w  p ro d u k c ji autobusów , 
z k tó ry c h  część ku rs u je  ju ż  na 
naszych drogach. B ędziem y się 
im  odw dzięczać n aszym i osobo­
w y m i „F ia ta m i” , k tó re  ro b ią  po  
noć na W ęgrzech dużą ka rie rę .

K R Z Y S Z T O F  R E M E K

P IE R W S Z E  S P O T K A N IE  
Z A M K O W E

z cyklu pn.

„C Z Ł O W IE K
A

W SPÓ ŁCZESN O ŚĆ”

jutro , 24 bm. o godz. 17 
w Sali Anny Jagiellonki.

E. Gsirmiczyk
wygłosi odczyt pt.

„Owoce
zwycięstwa”

R o z m o w f  
Polsna - NRF

W A R S Z A W A  P A P . W  środę
0 godz. 10.30 se k re ta rz  s tanu  w  
M in is te rs tw ie  S p ra w  Z a g ran icz  
n ych  N R F , G eorg  F e rd in a n d  
D u c k w itz  z ło ży ł w iz y tę  w stępną  
w ic e m in is tro w i S p ra w  Z a g ra ­
n icznych  P R L , Jó ze fo w i W in ie -  
w iczo w i.

O godz. 10.45 w z n o w io n o  w 
s iedz ib ie  M in is te rs tw a  S p ra w  
Z a g ran iczn ych  P R L  w y m ia n ę  
pog lądów  m ięd zy  rzą d am i P R L
1 N R F , rozpoczętą 5— 6 lu tego , 
a potem  ko n tyn u o w a n ą  w  
d n iach  od 9 do 11 m a rca  br.

S T R O N Ę  N R F  re p re ze n tu je  sekre ­
ta rz  stanu  G eorg  F e rd in a n d  D u c k -  
w itz , k tó re m u  to w a rzy s zą , ja k  w 
sp o tka n iac h  p o p rzed n ic h : am ba sa­
d o r H e in r ic h  B o ex  o ra z  w y żs i u rzęd  
n icy M S Z  N R F  — pan i R en a te  F in k e  
-O s ia n d e r. d r  D edo von  S c henck, 
K a r l H e in z  M u r in g  o ra z  G e rh a rd  
H enze .

S tro n ę  po lską re p re ze n tu je  w ic e ­
m in is te r  S p ra w  Z a g ra n ic zn y c h  Jó ze f  
W in ie w ic z , k tó re m u  to w a rzy s zą : d y ­
re k to r  D e p a rta m e n tu  P ra w n o -T r a k ta  
tow ego W ło d z im ie rz  Z a w a d z k i, d y ­
re k to r  D e p a rta m e n tu  S tu d ió w  i P ro  
g ra m o w a n ia  Józe f C zy  re k . w ic e d y ­
re k to r  D e p a rta m e n tu  S ta n is ła w  W . 
D o b ro w o ls k i o raz  d o rad c y  B ogdan  
C za rn e c k i i A n d rz e j B e re za -J a ro c iń -  
ski.

Milion ubrań
z  B y to m ia

K A T O W IC E  P A P . B y to m s k ie  Z a k ła  
d y  P rze m y s łu  O dzieżow ego  w  B y to ­
m iu  — n a jw ię k s z y  w  k r a ju  p ro d u ­
cent zn an y ch  z d o sk o na łe j ja k o ś c i 
m ęsk ich  u b ra ń  — po ra z  p ie rw szy  
od c h w ili sw ojego is tn ie n ia  u s zy ją  
w  b r. m il io n  g a rn itu ró w . P o ło w ę  te ­
gorocznej p ro d u k c ji p rzezn a cza  się  
na ry n e k  k r a jo w y , a  b lis k o  p ó ł m in  
u b rań  w y e k s p o r tu je  się m . in . do  
ZS R R . D a n ii . H o la n d ii . N R F . W . B r y  
ta n ii. N o w y m  ry n k ie m  z b y tu  je s t  
w  ty m  ro ku  K an a da .

B y to m s k ie  g a rn itu ry  szy je  się w e ­
d ług  n a jno w szy ch  w y m o g ó w  m o d y . 
W  ko lo ry s ty c e  d o m in u ją  ró żn e  od ­
c ien ie  z ie le n i, b rą zu , beżu  i  b a rw y  
p o p ie la te j, a  w  deseniach  —  jo d e ł­
k i. k r a t k i  i  paseczkL.

Wamv-gondole
w „Świnoporcie II”
21 B M ., o godz. 11 n a n o w o  zb u ­

d o w an e j es tak ad z ie  w  po rc ie  w ęg lo ­
w y m  „ Ś w in o u jś c ie  I I ” rozpoczęto  
ro z ła d u n e k  p ie rw szego  s k ła d u  14 w a  
gonów -g o n d o l z w ę g lem .

N o w y  o b ie k t p o w ażn ie  u sp ra w n i i 
o rzys n ie szy ro z ła d u n e k  w ę g la  n a  p la  
ce sk ła d ow e, zw ię k s za ją c  w  ten  spo  
sób p o w ażn ie  p o te n c ja ł b a zy  w ę g lo -  
w e i d la  p rz y jm o w a n ia  w ę g la  n a  
skład

N a  n o w y m  sta no w isk u  ró z ła d o w y  
w a n e  będą w a e o n y -g o n d o le  zao p a­
trzo n e  w  o tw ie ra n e  k la p y  d enne . 
Nośność każdego w a g on u  — p o w y ­
żej 50 ton . C elem  u sp ra w n ie n ia  do ­
staw  w ęftla do p o rtu  w  Ś w in o u jśc iu  
u ru ch o m io n e  b ęd ą nocia^ i w a h a d ło ­
w e  w a g o n ó w -g o n d o l ze Ś ląska .

(k i)
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Twórcza rola nauk Lenina

Obchody Leninowskie
na św iacie

Przemówienie A. Kosygina w Moskwie
P R Z E W O D N IC Z Ą C Y  Rady M in is tró w  ZS R R  A . Kosygin w y­

głosi! w  środę przem ówienie końcowe na uroczystym posiedze­
niu K C  K P Z R  oraz Rad Najwyższych ZS R R  i Federacji Rosyj­
skie j, poświęconym setnej rocznicy Urodzin W . Lenina.
O B C H O D Y  se tne j ro czn icy  B a s z ty  S p a s k ie j ro z le g a ją  się k u ra n

u ro d z in  W ło d z im ie rz a  L e n in a —  t y - Z e & *c u d e rza  p ięć  ra zy  i w  ty m  u r o u z in  w io u z im ie r z a  j_.enma m o m e nc ie , k ie d y  p rze d  M a u zo le u m  
p o w ie d z ia ł m . m . A . K o syg in  —  L e n in a  z m ie n ia  się  w a r ta , rozp o czy -  
s ta ły  się w s p a n ia łą  m a n ife s ta - n a  się w ie lk a  m a n ife s ta c ja  m ło d z ie  
c ją  ^ x iu m fu  jego s p ra w y , t r iu m  ży^ p io n ie rs k ie j i  k o m s o m o ls k ie j M os  

fu  w ie lk ie j s iły  ż y w o tn e j jego  P rzo d u ją c e  d ru ż y n y  p io n ie rs k ie  
id e i i jego  n akazów . s k ła d a ją  p rzy rze c ze n ie , ś lu b u ją c  ży ć ,

W Y S Ł A N N IC Y  p a r t ii k o m u n is ty c z  u czy ć się i w a lc z y ć  ta k , ja k  n a k a -  
n y c h  k r a jó w  so c ja lis ty czn y ch  o ra z  z y w a ł L e n in , 
p rze d s ta w ic ie le  p a r t ii ko m u n is ty c z ­
n y c h  w a lczą cy ch  p rze c iw k o  u c is k o - C Z E C H O S ŁO W A C JA
w i k a p ita łu  m ono p o lis ty czn eg o , w y ­
b itn i d z ia ła c ze  ru ch u  n a ro d o w o w y ­
zw o leńczego  A z ji .  A fr y k i  i A m e r y k i P O D O B N IE  j a k  i w  in n y c h  
Ł a c iń s k ie j p o d k re ś la li w  sw ych  k r a ja c h  so c ja lis tycznych , g łó w - 
w zru s za ją c y c h  i ż a r liw y c h  p rze m ó - , . . ,
w ie n ta c h  w ie lk ą  tw ó rc zą  ro lę  n a u k i n e  U TOCZystOSCl zw iązano  ZO S tu  
le n in o w s k ie j o raz  a k ty w n y  w p ły w  le c ie m  u r o d z in  W . L e n in a  od by 

ły  s ię  w  C zechos łow ac ji 21 i 22 
bm.

N A  A K A D E M II  w  B ra ty s ła w ie  p rze  
m a w ia ł I s e k re ta rz  K C  K P S  J . L e ­
n a rt. S tw ie rd z ił o n , że w  m in io n y c h  
la ta c h  re w iz jo n iś c i w, CSIŁS d o ło żył; 
n ie m a ło  w y s iłk ó w , ab y  u d o w odnić , 
że le n in iz m  p rzes ta ł b y ć  a k tu a ln y ,  
zw łaszcza d la  k r a jó w  ro z w in ię ty c h , 
ta k ic h  ja k  C zec h os ło w a c ja , i  że m y śl 
le n in o w s k a  je s t z ja w is k ie m  specy­
f ic z n y m . d o s to so w a n ym  do w a ru n ­
k ó w  ro s y js k ic h . M ó w ią c  o a k tu a ln e j  
p o lity c e  K P C z , J . L e n a r t  o św iad c zy ł, 
że sens o b ecnych  w y s iłk ó w  p a rtu  
ko m u n is ty c zn e j, zm ie rz a ją c y c h  do  
pełnego u n o rm o w a n ia , polega na pel 
n y m  p o w ro c ie  do g łó w n y ch  ide i le ­
n in o w s k ic h . d o ty czą cy ch  zarów n o  
id e o lo g iczn yc h , ja k  i o rg a n iz a c y j­
n y c h  p o dstaw  p a r t i i  now ego  ty p u .

w ę g r y

W  B U D A P E S Z C IE  o d b y ła  się w  
środę p o d niosła  u roczystość z ło że n ia  
w ie ń c ó w  u stóp  p o m n ik a  tw ó rc y  
p ań s tw a  ra dz iee k ie g o  n a  P lac u  D e ­
f ila d . P oc zta  w ę g ie rs k a  W ypuśc iła  
se rię  z n a c zk ó w  po św ięc o ny ch  L c n i-  
n o w i.

D R W

Ś w i ą t e c z n i e  w y g lą d a ła  w  środę  
sto lica D R W . H a n o i. C e n tra ln e  u lic e  
m ia sta  u d e k o ro w a n o  p o rtre ta m i L e­
n in a  1 h a s ła m i na cześć ju b ile u s zu  
le n in o w s k ie g o . Z o sta ła  o tw a r ta  w y ­
s ta w a  p n . „ L e n in  i M o s k w a ’’.

J U G O S Ł A W IA

P U N K T E M  ciężk o śc i obch o d ó w  ju ­
b ile u szu  L e n in a  są ob ec n ie  w  Jugo  
s ła w ii u ro czy sto śc i w  re p u b lik a c h , 
o p sztin ac h , z a k ła d a c h  p ra c y , w  szko  
ła ch , n a u c ze ln ia ch , w  je d no s tk ac h  
w o js k o w y c h  i  n a  w s i. P o d k re ś la  się, 
że  u ro czy sto śc i z o k a z ji  100 ro c zn i-

c y  u ro d z in  L e n in a  m a ją  w  Jugosła­
w i i  c h a ra k te r  o g ó ln o na ro d o w y.

R U M U N IA
22 K W IE T N IA  w  s to lic y  R u m u n ii 

zło żo n o  w ie ń c e  u stóp  p o m n ik a  L e­
n in a , wznoszącego się  n a w ie lk im  
b u k a re s z te ń s k im  p lacu .

F R A N C J A

W  P A R Y S K IE J  sa li „ M u tu a lité ”  
o d b y ło  się w e  w to re k  uroczyste  po­
s ied ze nie  pośw ięcone 100 roczn icy u -  
ro d z in  W . I .  L e n in a , zo rg an izo w an e  
przez  F ra n c u s k ę  P a r t ię  K o m u n is tyc z  
n ą .

W  środę w  p a ry s k im  M u zeum  L e­
n in a  o d b y ła  się uroczystość złożenia  
h o łdu  p rzy w ó d c y  R e w o lu c ji P a żd z ie r  
n ik o w e j i tw ó rc y  p ań s tw a  radziec­
k ieg o . W  u roczystośc i w z ię ło  u d z ia ł 
B iu ro  P o lity c z n e  F P K  o ra z  am basa­
d o r Z w ią z k u  R a d z ie ck ie go  w e  F ra n ­
c j i ,  W . Z o rin .

„Kolekcjonerzy“ 
- potwory

W  O K R E S IE  zwycięstw niem ieckich na wszystkich frontach, 
prof. dr August H ir t , dyrektor Instytu tu  Anatom ii uniw ersytetu  
w  Strassburgu i Bruno Beger, doktor nauk przyrodniczych, któ­
rego specjalnością była antropologia, w ystąpili w  1942 r. z in i­
c ja tyw ą sporządzenia kolekcji szkieletów i czaszek d la un iw er­
sytetu w  Strassburgu. Kolekcję tę m ieli tworzyć w ięźniow ie  
obozu koncentracyjnego w Oświęcim iu, ze szczególnym uwzględ­
nieniem  Żydów  i typów  mongoloidalnych.

O b a j uczeni b y li cz ło nka m i 
SS jeszcze przed w yb uch e m  
w o jn y , ja k  ró w n ie ż  cz ło nka m i 
in s ty tu tu  „A h n e n e rb e ”  m a jące ­
go na ce lu  badan ie  zagadnień 
ra sow ych. P ie rw szym  prezesem 
„A h n e n e rb e ”  b y ł sam H im m le r.

J a k  w y n ik a  z ta jn e j korespon 
d e n c ji p ro f. d r  R. B ra n d ta  i 
S ieversa (b lis k ic h  w s p ó łp ra co w ­
n ik ó w  H im m le ra ) z p ro f. H ir -

id e i L e n in a  na w a lk ę  w s zy s tk ic h  n a  
ro d ó w  o  w olność, n ie zale żn o ść i  po­
stęp sp o łeczny .

W IE L K A  M A N IF E S T A C J A  
M Ł O D Z IE Ż Y  N A  

P L A C U  C Z E R W O N Y M

22 k w ie tn ia  1970 r. — dzień  100 
ro c zn ic y  u ro d z in  W ło d z im ie rz a  L e ­
n in a . M o s k w a  P la c  C ze rw o n y . Z

A P E L  „ F IK ”  D O  N A R O D Ó W  
E U R O P Y  I  Ś W IA T A

♦  W  W ie d n iu  o b rad o w a ło  
b iu ro  M ię d z y n a ro d o w e j F ed e­
ra c ji R u c h u  O p o ru  „ F IR " . W  
o b rad a ch  u cze s tn ic zy li p rzed ­
s ta w ic ie le  o rg a n iza c ji k o m b a ­
ta n c k ic h  i ru ch u  o p o ru  z 18 
k r a jó w .

B iu ro  o p rac o w ało  przed łożo ­
n y  p rzez w ic e m in is tra  R u s in ­
k a  ap e l do n aro d ó w  E u ro p y  1 
ś w ia ta  w  zw ią z k u  z 25 ro c zn i­
cą zw y c ię s tw a  nad h it le ro w ­
s k im  fas zy zm e m . W N R F  s iły  
m il ita ry z m u  i o d w etu  są je sz­
cze w c ią ż  ż y w o tn e  i n ie  po­
p rze s ta ją  w  a k c j i  p rze c iw s ta ­
w ia n ia  się p ie rw s zy m  k ro k o m  
n a d ro d ze  k o rzy s tn e j e w o lu c ji 
p o lity c zn e j N R F  —  w s k a z u je  m . 
La. ap e l.

♦  W  M o s k w ie  o d b y ło  snę o- 
s ta tn io  29 p o siedzen ie  sta łe j 
K o m is ji R o ln e j R W P G . K o m i­
s ja  p o stan o w iła  u s ta lić  p rzed ­
s ięw zięc ia  m a ją c e  na celu  d a l­
sze p o g łęb ie n ie  w s p ó łp ra c y  k ra  
jó w  R W P G  w  d z ie d z in ie  ro l­
n ic tw a . K o m is ja  z a tw ie rd z iła  
p la n  k o o rd y n a c ji n a jw a ż n ie j­
szych b ad a ń  n a u k o w y c h  i tech  
n ic zn y c h  w  d z ie d z in ie  ro ln ic ­
tw a  i le śn ic tw a  w  k ra ja c h  
R W P G  na la ta  1971-1975.

K O L E J N A  K A T A S T R O F A  
„ S T A R F IG H T E R A ”

♦  B u n d e s w e h ra  s tra c iła  ko ­
le jn y  sa m olo t „ S ta r f ig h te r” . 
S a m o lo t ru n ą ł w e  w to re k  w ie ­
czorem  n ie d a le k o  m ie jscow ości 
T u es ch e nb ro ich  w  p o w ie cie  
E rk e la n z  ko ło  A k w iz g ra n u . P i­
lo t  z d o ła ł się u ra to w a ć . B u n ­
d es w e hra  s tra c iła  ty m  sa m y m  
119 sa m o lo t tego ty p u .

♦  K o m is ja  E n e rg ii A to m o w e j 
U S A  za k o m u n ik o w a ła , iż  w e  
w to re k  d o ko n an o  d w ó ch  pod­
z ie m n y c h  p rób ją d ro w y c h  n a  
po lig o n ac h  d o św ia d c za ln y c h  w  
sta n ie  N e v a d a , S iła  p ie rw szego  
w y b u c h u  w y n o s iła  od 20 do 
200 kilo .ton tr in it ro to lu e n u , d ru ­
g iego zaś po n iże j 20 k ilo to n .

K o m is ja  za k o m u n ik o w a ła , iż 
podczas w y b u c h u  o m n ie js ze j 
m o c y  n as tą p iło  p rzedostan ie  
się do a tm o s fe ry  p ie rw ia s tk ó w  
ra d io a k ty w n y c h .

♦  D u że  poru sze n ie  w y w o ła ła  
w  N o rw e g ii zap o w ied ź  m in i­
stra  S p ra w  Z a g ra n ic zn y c h  te­
go k r a ju  J . L y n g a , iż  w  n a j­
b liższej p rzyszłości za m ie rza  
podać się do  d y m is ji i  w y c o fa ć  
c a łk o w ic ie  z ż y c ia  p o lity c zn e ­
go.

L y n g  d a ł do zro zu m ie n ia , że 
je g o  d e c y z ja  n ie  je s t n as tęp ­
s tw em  k o n tro w e rs ji w  rzą dz ie  
c zv  też  w  p a r t i i  k o n s e rw a ty w ­
n e j.

21 B M ,, w  p o b liżu  T o k io  w y d a rz y ­
ła  się p o w a żn a  k a ta s tro fa  ko le jo w a . 
50 pas aże ró w  p o cią gu  zostało ra n ­
n ych  z czego 7 bard zo  pow ażnie. 
N a  z d ję c iu : w y k o le jo n e  w a g on y  po ­
c iąg u  pod T o k io .

C A F —  A P —telefoto

Polacy w operacji berlińskiej

Kościuszkowcy w sercu 
hitlerowskiej stolicy

...P ie rw s ze  d w a  z od leg łości s tu  m e tró w  o d d a ły  s trz a ły  w  b ary ka d ę . 
Z a k o tło w a ło  się  od g ru zu , p y łu , d esek i s lu p ó w . A le  w n e t posypały się 
dalsze p o c is k i n as zej p u łk o w e j b a te r ii. B a ry k a d a  z a c zy n a ła  kruszeć. 
C o raz  w ię c e j n aszych  c h łop c ó w  p rz e s k a k iw a ło  p o p rzec zną u licę, ale  
co ra z  częście j te rk o ta ły  k a ra b in y  m aszy no w e i  w y b u c h a ły  g ran a ty  
h it le ro w c ó w .

...P ie c h u rz y  ju ż  zd o b y w a li p rze c iw le g łe  b u d y n k i , co m ia ło  b y ć  sygna­
łe m  d la  czo łgów , że m ożna n ac ie rać . T a k  się też  sta ło .

...P o  o d d an iu  n a s tę p n yc h  k i lk u  poc is kó w  do b a ry k a d y  i  p ię te r d o ­
m ó w  d w a  p ie rw sze  czo łgi zac zę ły  g ra m o lić  się n a p o rząd n ie  uszkodzoną  
b a ry k a d ę .

...P ie rw s z y  czo łg, m in ą w s zy  b a ry k a d ę , s to czy ł s ię  p 0 je j  p rzec iw leg łe j 
stro n ie , za n im  n a s tę p n y , a trze c i b y ł w  d ro d ze . W  ty m  m om enc ie  n ie ­
p rz y ja c ie ls k i p ie c h u r, u z b ro jo n y  w  b u te lk ę  b e n z y n y  i  pan ze rfa u st, ra z  
jeszcze w y k a z a ł s w o ją  p rzew ag ę  w  w a lk a c h  u lic zn y c h  n ad  po tężnym  
czo łg iem . N ie  w ia d o m o  sk ąd  p o s y p a ły  się ciosy. P ie rw s zy  czołg w y le ­
c ia ł w  p o w ie trze  ro z e rw a n y  w ła s n ą  a m u n ic ją , d ru g i p ło n ą ł. Pospiesznie  
o tw ie r a ły  się  g ó rne lu k i ,  k tó rę d y  za ło ga u s iło w a ła  opuścić w n e trze  m a­
s zy n y , a le  i tu  c ze k a ły  n a n ią  w ra ż e  k u le . Je d en  z czo łg istów  w y sk o ­
c zy ł, d ru g i za w is ł m a r tw y  n a w ie ż y , p o zosta li w id o c zn ie  w cześn ie j w y ­
sk o c zy li d o ln y m i o tw o ra m i.

...O s trz e liw a liś m y  ju ż  n a  oślep  k a żd ą  w n ę k ę , k a ż d y  o tw ó r od p iw n ic  
do d achów .

....Je d n o  sta ło  się ja sn e ... że do czasu c a łk o w ite g o  oczyszczenia obu  
stro n  u lic y  od ja k ie jk o lw ie k  ż y w e j Lstoty n ie p rz y ja c ie ls k ie j, w y sy łan ie  
czo łgów  je s t ic h  s a m o b ó js tw e m .

...O trz y m a liś m y  ro z k a z  o p ró żn ie n ia  z lu d z i w s zys tk ic h  zdobytych  po­
m ieszczeń . N ie  b y ło  to  p roste . W  p iw n ic a c h  d o m ó w  zn a jd o w a ły  się 
d z ie s ią tk i ro d z in , p rze w a żn ie  k o b ie ty  i  d z ie c i, sporo  ra n n y c h  żo łn ierzy  
n ie m ie c k ic h .

...Z d o b y c ie m  i  o czy szc zen ie m  n astępnego  k w a r ta łu  u c zc iliś m y  św ięto  
1 M a ja “ .

2 i  3 b a ta lio n  1 p u łk u , w spom aga jąc  19 b rygadę  zm echanizo­
w a ną , w a lc z y ł w  ty m  czasie o k o ś c ió ł i  p rz y le g le  b u d y n k i na  
K a r l  A u g u s t P la tz . O lb rz y m ia  b u d o w la  ko śc io ła  w zn os iła  się 
na  ś ro d k u  p lacu . P od e jśc ia  do n iego  i  sąs iedn ich  k w a rta łó w  
b y ły  s iln ie  o s trz e liw a n e . K ie d y  w s z y s tk ie  p ró b y  p rze łam an ia  
tego je dnego  z  n a js iln ie js z y c h  w ę z łó w  o p o ru  z a ła m a ły  się, do 
w ó dca  1 p u łk u  p ie c h o ty  p o s ta n o w ił zd ob yć  go n ocn ym  n a ta r­
c ie m  k i lk u  g ru p  s z tu rm o w y c h .

(C.D .N .)

U sqsiai?ćw 
zu mäediq

S T U D E N C K IE  O D K R Y C IA

♦  N A U K O W O  - B A D A W C Z E  
o d k ry c ia  s tu d e n tó w  m e d y c y ­
n y  z u n iw e rs y te tu  w  R ostoc- 
k u  m o g ą  b y ć  d z is ia j z po w o ­
d ze n ie m  s tosow ane w  p r a k t y ­
ce. D o  w a ż n ie js z y c h  osiągn ięć  
n a u k o w y c h  m ło d y c h  m e d y k ó w  
n a le ż y  m . in . n o w e p o stęp o w a­
n ie  p rz y  b a k te r io lo g ic z n y m  
b a d a n iu  z a p a le n ia  m ie d n ic ze k  
n e rk o w y c h , o p ra c o w a n e  p rze z  
s tu d e n tk ę  V I  ro k u  C h ris tę  
W erbs.

K O N F E R E N C J A  
P O Ś W IĘ C O N A  L E N IN O W I

♦  O D  23 do  30 b m . n a  u n i­
w e rs y te c ie  w  G re ifs w a ld z ie  od 
b y w a ć  się będ ą  D n i K u lt u r y  
S tu d e n tó w . G łó w n y m  p u n k ­
te m  p ro g ra m u  o b ch o d ó w  bę­
d z ie  k o n fe re n c ja  „ L e n in iz m  
— m a rk s iz m  n as zej e p o k i” .

W Y S T A W A  F O T O G R A F IC Z N A  
P O D C Z A S  „ O S T S E E W O C H E ”

♦  „ B A Ł T Y K  M O R Z E M  P O ­
K O J U ’’ — pod ty m  has łe m  o r ­
g a n iz o w a n a  je s t  I X  M ię d z y n a ­
ro d o w a  W y s ta w a  F o to g ra fic z ­
n a  podczas tra d y c y jn e j „O s t­
seew oche”  w  R o s to c k u . P r a ­
ce s w o je  ek sp o n o w a ć  będą  
a r ty ś c i- fo to g r a f ic y , fo to a m a to -  
r z y  o ra z  d z ie n n ik a rz e  z p a ń s tw  
basenu M o rz a  B a łty c k ie g o  o- 
ra z  z I r l a n d i i  i N o rw e g ii.

♦  W  U B . T Y G O D N IU  „O s t­
s e e -Z e itu n g ”  z o k a z ji  D n i K u l  
tu ry  S zczec ina w  R o sto ck u  za  
m ie ś c iła  na sw o ich  la m ac h  
w y w ia d  z p rz e w . P W R N  -  M .  
Ł e m p ic k im . N ic ią  w io d ą c ą  roz  
m o w y  b y ła  w s p ó łp ra c a  m ię ­
d z y  d w o m a  m ia s ta m i, k tó ra  
w  p rzys z ło ś c i b ęd z ie  jeszcze  
b a rd z ie j p o g łęb ia n a  i u m a c n ia  
n a m . in . p rze z  w y m ia n ę  i 
w s p ó łp ra c ę  m ię d z y  o d p o w ie d n i 
m i, ró w n y m i sobie p la c ó w k a m i 
k u ltu ra ln y m i — b ib lio te k a m i,  
m u z e a m i, z w ią z k a m i tw ó rc z y ­
m i itd .

tem  i d r  Begerem  — B eger m ia ł 
s ię  udać do obozu ko n ce n tra ­
cy jnego  w  O św ię c im iu , m a jąc  
do pom ocy L— 2 an tro p o lo g ów . 
Ta m , po doko na n iu  p o m ia ró w  
oraz  sporządzen iu  m o d e li i  fo ­
to g ra f ii,  m ia ł w y b ra ć  o ko ło  150 
w ię ź n ió w , k tó rz y  z p u n k tu  w i­
dzen ia  antropo log icznego  nada­
w a li się do  tego celu. Za loże- 

, n ie m  by ło , że w y b ra n i w ię ź n io - 
■ w ie  będą następn ie  p rzew iez ie ­
n i  do obozu ko nce n tracy jn e go  
w  N a tz w e ile r n ied a le ko  S tras- 
sburga, ta m  zagazow an i, a z w ło  
k i ic h  p rze w ie z ion e  do In s ty tu ­
tu  A n a to m ii w  S trassbu rgu  do 
p ro f. H ir ta , ce lem  s p re pa ro w a ­
n ia  szk ie le tów .

P O M O C N IK A M I d r  B eg e ra  w  te j 
a k c j i  m ie li b yć  d r  f i l .  H an s  H e lm u t  
F le is c h h a c k e r i  d r  R uebel. P o le ce­
n ia  u d z ie le n ia  p o p a rc ia  a k c j i  i  w szeł 
k ic h  u ła tw ie ń  o tr z y m a li m . in . E ich  
m a n n  i  k o m e n d a n t obozu koncen ­
tra c y jn e g o  w  O ś w ię c im iu  R u d o lf  
H oess. W  a k c j i  b ra ł u d z ia ł ró w n ie ż  
W o lf—D ie tr ic h  W o lff , re fe re n t p er­
s o n a ln y  in s ty tu tu  „ A h n e n e rb e ” .

W  cze rw c u  1943 r . do O ś w ię c im ia  
p rz y je c h a li d r  B eg e r i d r  E 'leischhac 
k e r . P rze p ro w a d ze n ie  a k c ji trw a ło  
p arę  ty g o d n i. D r  R u e b e l za c h o ro w a ł 
i  n ie  b ra ł u d z ia łu  w  a k c ji. K ie ro w ­
n ik ie m  a k c j i  w  O ś w ię c im iu  b y ł d r  
B eger. B eg e r i F le is c h h a c k e r po o -  
bej rże n iu  w ię źn ió w , p rzep ro w ad ze­
n iu  p o m ia ró w , s fo to g ra fo w a n iu , po­
c zy n ie n iu  m o d e li z n ie k tó ry c h  z 
n ic h . w y b ra li  w e d łu g  w łasnego  uzna  
n ia  122 w ię źn ió w , w  ty m  30 k o b ie t.

W  po czą tk ac h  s ie rp n ia  1943 ro ku  
w y b ra n i w ię ź n io w ie  zostali p rz e w ie ­
z ie n i do obozu k o n c e n tra c y jn e g o  w 
N a tz w e ile r . G a zo w a n ie  o d b y ło  się  
p a r t ia m i w  no w o  w y b u d o w a n y m  w  
ty m  celu  po m ie szc zen iu . G a zo w a n ie  
w ię ź n ió w  p rze p ro w a d za ł k o m e n d a n t  
obozu  N a tz w e ile r  Joseph K ram er«  
sk a za n y  p ó źn ie j n a  k a rę  śm ierc i l  
stra co n y . Z w ło k i zag a zo w an y ch  w ię ź  
n ió w  n a ty c h m ia s t p rzew o żon o  sam o  
ch o d a m i do In s ty tu tu  A n a to m ii w 
S tra ss bu rg u  i  ta m  m a ga zyn o w a n o .

P rz e ra ż a ją c e  je s t, że lu d z ie  na ty m  
p o ziom ie w ie d z y  ja k  B eger, F le isch ­
h a c k e r. W o lff  1 in . p rz y s tą p ili do 
a k c j i  m o rd o w a n ia  w ię źn ió w  zu p e ł­
n ie  d o b ro w o ln ie . N ik t  im  w y k o n a ­
n ia  te j zb ro d n i n ie  po lecał.

P ro f. H ir t ,  u c ie k a ją c  przed  karą«  
p o p e łn ił 2.6.1945 r. sa m o b ó js tw o . S ie -  
vers  i  d r  B ra n d t zosta li sk aza n i 
p rz e z  sąd w  N o ry m b e rd z e  n a k a rę  
ś m ie rc i i  2.6.1947 r. s tracen i.

O b e cn ie  ro z g ry w a  się ep ilo g  te j 
s p ra w y . P rze d  S adem  K ra jo w y m  w e  
F ra n k fu rc ie  n /M e n e m  s ta nę li bo­
w ie m , o sk arże n i o w s p ó łu d z ia ł w  
za m o rd o w a n iu  122 w ię źn ió w  O św ię­
c im ia  :

1) D r  B ru n o  B eger, u r . 27.4.1911 r. 
w e  F ra n k fu rc ie  n /M e n e m  i obecn ie  
ta m  z a m ie s zk a ły  i za tru d n io n y  ja k o  
p ra c o w n ik  h a n d lo w y . Jest żonaty«  
m a 5 d zie c i w  w ie k u  od 22 do 30 1.;

2) D o ce n t d r  H an s  F le ischhacker«  
u r. 10.3.1912 r. w  T o e ttle b e n , pow . 
W e im a r, z a tru d n io n y  obecn ie  ja k o  
p ra c o w n ik  n a u k o w y  (p riv a td o ze n t)  
w e  F ra n k fu rc ie  n /M e n e m . Jest żo­
n a ty , m a  3 d z ie c i;

3) W o lf-D ie tr ic h  W o lff  u r . 21.5.1913 
r. w  B e r lin ie , z a tru d n io n y  obecnie  
ja k o  p ra c o w n ik  h a n d lo w y  w  H an o ­
w e rze . Ż o n a ty .

W  Z W IĄ Z K U  ze ś ledztw em  
w  te j sp ra w ie , ty lk o  B eger b y ł 
a re sz tow any od 3 0 .III. do 
8. V I I I .  1960 r. P ozosta li o ska r­
żeni od  zakończen ia  w o jn y , po 
k ró tk im  pobyc ie  w  obozach d la  
in te rn o w a n y c h , s p o ko jn ie  w y ­
k o n y w a li s w ó j zawód. T e raz  
wszyscy o d p o w ia d a ją  z w o ln e j 
s topy. M oże je d n a k  ty m  razem , 
m a ją c  na uw adze  w y ją tk o w o  
n ie lu d zk ie , w  sposób o k ru tn y , z 
p re m e d y ta c ją  p rzeprow adzone  
m o rd e rs tw a  122 n ie w in n y c h  
o fia r .  Sąd K ra jo w y  w e  F ra n k ­
fu rc ie  n /M en e m  w y d a  w y ro k  
o d p o w ie d n i do w in y  oskarżo­
nych.

M G R . W . L E M E N A IS  
(IN TE R P R E S S )

Popiersie Lenina
- dar §C£ PZPR 
dla KC KPZR

M O S K W A  P A P . W  środę 22 bm . 
d e leg ac ja  P o ls k ie j Z je d n o c zo n e j P a r  
t i i  R o b o tn ic ze j p rze k a za ła  K o m ite ­
to w i C e n tra ln e m u  K P Z R  w  p reze n ­
cie od K o m ite tu  C e n tra lne g o  P Z P R  
po p iers ie  L e n in a  d łu ta  rz e ź b ia rk i Zo  
fLi W o ls k ie j.

R zeźb a  ta  b y ła  n a g ro d zo n a  w  ko n ­
k u rs ie  k r a jo w y m , z o rg a n izo w a n y m  
z  o k a z ji  100-Iecia u ro d z in  L e n in a .
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W? J IĘ m  W  —  rn / f  „ G r y f ”  o dc in a  s ię  w y -  w  k o le jn y  re js  do Y s ta d  o  11 ściu, a s tam tąd  w y ru s z y  w  kó -
W  f | | |  ra ź n ie  od szarych  k a d łu b ó w  d n i wcześnie j n iż  za p la n o w a - le jn y , codz ienny re js . P a n ie n k i

M m m m m m  a m & m  rn &  s ta tk ó w  s to jących  p rz y  n a b rz e - n o ! z  d z ia łu  hote low ego  p o w ita ją
żach w  S zczec ińsk ie j S to czn i Prace re m o n to w e  zaczęły się z u p rz e jm y m  uśm iechem  w szy - 
R e m o n to w e j „G ry f ia ” . N a  w s z y - w ła ś c iw ie  ju ż  w  lu ty m , k ie d y  s tk ic h  pasażerów , k tó rz y  ty m
s tk ic h  je dn o s tka ch  t rw a ją  p ra -  to  załoga s ta tk u  p od ję ła  cenne razem  p op łyn ą  do Y s ta d  na
ce, a le  na „ G ry f ie ”  ru ch  —  ja k  zobow iązan ie ; p o s ta n o w iła  p rze  p achnącym  jeszcze fa rb ą  p ro -
w  p rz y s ło w io w y m  u lu . S tocz- p racow ać n a  rzecz jednostka  m ie.
n lo w c y  z  „ G r y f i i ”  o ra z  m a ry -  b lis k o  11 tys ię c y  godzin  ro b o - 
narze  zac iąg n ę li W a rtę  L e n i-  czych. D z ię k i tem u  a rm a to r  —  
n o w s k ą ; p o s ta n o w ili s k ró c ić  re -  P o lsk ie  L in ie  O ceaniczne —  za- 
m o n t s ta tk u  aż o  11 d n i.  P ro m  oszczędzi ponad 300 tys. z ł i  ok. 
je s t co ro k u  re m o n to w a n y , co 0,5 m in  z ł d ew izow ych . S łużba  

Z d ję c ia : M A C IE J  JAS1ECK1  ro k u  opuszcza on nabrzeże  m aszynow a „G ry fa ”  postano-

Błyskawiczny 
re m o n i „Gryfa
B IE L U T E N K A  S Y L W E T K A  stoczn i przed  te rm in e m . A le  go samego d n ia  o godz. 12 do- 

p ro m u  p asa żersko-to w a ro w e go  n igdy_ dotychczas n ie  w y ru s z y ł b ije  do nabrzeża w  S w in o u j-

W R O T  S Z C Z E C IN A  A r -  Czego życzyc ie  n a jb a rd z ie j 
m ia  —  W y z w o lic ie lk a  w  spo łeczeństw u W aszego p o w ia - 
k rw a w y c h  zm agan ich  z tu  w  nadchodzącym  25-lec iu?

w ro g ie m  oczyszcza zaplecze Naszem u ro zm ó w cy serdecz- 
p rzysz łe j s to lic y  P om orza  Z a - n ie  d z ię k u je m y  za w y w ia d , 
chodniego. T a k  b y ło  przed  R E D A K C J A
d w udz ies tom a  p ięc iom a  la ty . M IA S T O  I  P O W IA T  Szcze- 
Ju b ile u sz  s p rz y ja  k o n fro n ta -  c in  zos ta ły  w y z w o lo n e  przez 
c jom . O d d a jm y  za tem  głos w o js k a  I I  F ro n tu  B ia ło ru s k ie g o  
p rzew odn iczącem u P re z y d iu m  dow odzonego przez m a rsza łka  
P R N  w  Szczecinie, Tadeuszow i K . Rokossowskiego. 
B A R C Z Y K O W I, k tó r y  zechc ia ł W a lk i b y ły  bard zo  zac ię te  -  t y l -  
u d z ie lić  nam  o dpow iedz i na  n a - k o  20 k w ie tn ia  w o js k a  ra d z ie c k ie  od 
stp-nniare rw ta n ia - P » H y  w  ty m  re jo n ie  25 k o n tra ta k ó ws tępu jące  p y ta n ia . __ n ie m ie c k ic h . W ie c zo re m  20 k w ie tn f t

W  ja k ic h  o ko licznośc iach  n a - 354 d y w iz ja  p ie c h o ty  pod d o w ó d z-  
s tą p iło  w y z w o le n ie  W aszego tw e m  gen . D ż a n ż g a w y  zd o b y ła  s io d  
p o w ia tu 9 ło  D o In c> p ie rw s zą  m ie js co w o ś ć w
v  ,  .  p o w ie c ie  Szczec in . W  d n iu  21 k w ie t

J a k ie  je s t, W aszym  zdan iem , n ja £¡¡3 d y w iz ja  p ie ch o ty  pod do - 
n a jw ażn ie jsze  os iągn ięc ie  p o - w ó d z tw e m  g en . S k o ro b o g a tk in a  z a -  
w ia ło  w  m in io n y m  25-lec iu?  W » '  K u r >"?'- N ie m c y  s ta w ia li n a d a l
...... ............................................................... —  zac ię ty  o p o r. S k o n c e n tro w a li w  ty m

re jo n ie  o ko ło  33 tys . ż o łn ie rz y . S i­
ły  te bez p rz e rw y  p rze c h o d z iły  «To 
k o n tra ta k u . W  d n iu  21 k w ie tn ia  żo ł 
n ie rze  ra d z ie c c y  o d p a rli b o h aters ko  
24 k o n tra ta k i, 22 k w ie tn ia  — 15, a  
23 k w ie tn ia  — 8 k o n tra ta k ó w .

W

(awa)

R o ln ik o m  życ zę , a b y  s ły n ę li w  w o  
je w ó d z tw ie  ja k o  m is trz o w ie  u ro d zą  
j u  — ró w n ie ż  w  s a d o w n ic tw ie  i w a ­
rz y w n ic tw ie  — i  w z o ro w i h o d ow cy , 
a  n ie  je s t to  w c a le  t ru d n e  pod w a ­
ru n k ie m , że od za ra z  z a b ie rze m y  
się do ra c jo n a ln e j u p ra w y  w s zys t­
k ic h  u ż y tk ó w  z ie lo n yc h .

G o s po d y n io m  w ie js k im  życ zę , ab y  
n are szc ie  d o c ze k a ły  s ię  m a łe j m e ­
c h a n iz a c ji i  k ra n u  z  w o d ą  w  k a żd e j 
k u c h n i.

W s zy s tk im  m ie s zk a ń c o m  życ zę  
z d ro w ia , d użo  s a ty s fa k c ji i  zad o w o  
le n ia  z p ra c y .

Z  U W A G I na to, że p o w ia t 
szczecińsk i p o ło żo ny  je s t na pó ł 
nocn o -zach o dn ich  rub ieżach  
P o lsk i, nasze społeczeństw o m ó ­
w i  ,.że tu  Po lska  się zaczyna a 
n ic  kończy ” . W ychodząc z tego 
słusznego za łożen ia  życzę gorą ­
co w s z y s tk im  m ieszkańcom , aby 

za lata 1967-1969 w  gospodarce cal- każda  m ie jscow ość w  naszym

n ie  i  e ste tyczn ie  k u  radośc i nas25,3 q z h a , rz e p a k  22 q,
182 q , b u ra k i c u k ro w e  353 q . - -

W p ro d u k c ji zw ie rzę ce j n ie  może- sam ych  i  p o d z iw o w i naszych 
m y  poszczycić się z n a c zn y m i osiąg - m iJ y Ch  gości 
n ię c ia m i, n ie m n ie j je d n a k  z k a żd y m

T A K  W Y G L Ą D A  u n ik a ln y  a rku sz-  
80 zn a c zk ó w  tz w . „ n ie b ie s k ie g o  M e r  
k u re g o ” , s k ra d z io n y  p rze d  k i lk u  
d n ia m i z M u z e u m  P o c ztow e go  w  
P ra d ze . Z n a c z k i z p o d o b izn ą  M e rk u  
rego , w y d a n e  z o s ta ły  w  trzec h  k o ­
lo ra c h , p rzez  p o cztę  a u s tr ia c k ą  w  
d n iu  1 s ty c zn ia  1851 r .

C A F — C T K

d n iu  22 k w ie tn ia  d y w iz je  18 ^ e m  rośn ie  p ro d u k c y jn o ś ć  z w ie -  
i.sii w m s k  ra d z ie c k ic h  «m ann- ....................... _ ___ .•ko rp u s u  w o js k  ra d z ie c k ic h  opano­

w a ły  R o só w k o  i K o łb a s k o w o , 193 d y  
w iz ja  zd o b y ła  U sto w o , a  354 d y w i­
z ja  -  P rze c ła w . W  d n iu  25 k w ie t ­
n ia  je d n o s tk i 105 ko rp u s u  gen. A le k  
s ie je w a  w e sz ły  do  S m o lęc in a  i B ro  
n iszew a.

W  d n iu  26 k w ie tn ia  193 d y w iz ja  
S k o ro b o g a tk in a  zd o b y ła  P o m o rza ­
n y . W ów czas p rz y b y ła  d e leg ac ja  
m ie szk ań c ó w  Szczec ina, k tó ra  o - 
św ia d c z jd a , że w o js k a  n ie m ie c k ie  
u c ie k ły  ze S zc zec ina i d o ż y ła  k a p i­
tu la c ję .

O b s zar p o w ia tu  szczecińskiego w y  
nosi 673 k m  k w ., w  ty m  u ż y tk i 
ro lne, w y n os zą  24 803 ha a g ru n ty  
o rn e  15 447 h a . 64 p roc. u ż y tk ó w  ro i 
n yc h  p rzy p a d a  n a se k to r  so c ja li­
s ty c zn y .

rz ą t;  n p . w  1968 r . p ro d u k c ja  to w a ­
ro w a  m le k a  w y n o s iła  8 082 tys . l i t ­
ró w , a n a k o n ie c  1969 r. sk u p io n o  
ju ż  8 946 tys . i. P o g ło w ie  z w ie rz ą t  
n a 100 ha u ż y tk ó w  ro ln y ch  znacz­
n ie  p rzew yżs za  ś re d n ią  w o je w ó d z ­
k ą  i  w y n o s i:  b y d ło , ogó łem  54,8 
szt. w  ty m  k r o w y  25,6 s z t„  trzo d a  
ch le w n a  63 szt.

O B E C N Y  p o ziom  p ro d u k c ji ro ln e j  
w  p o ró w n a n iu  z ła ta m i 1946—1950 
je s t n a p ra w d ę  im p o n u ją c y . O s iągn ię  
c ią  te  u zys ka n o  d z ię k i m ą d re j po ­
lity c e  ro ln e j P Z P R  i Z S L , d u ż e j 
p o m o cy p ań s tw a  w  postaci z w ię k ­
szonych  dostaw  p rzem ys A iw ye h  śród  
k ó w  p ro d u k c ji j a k  now oczesne m a ­
s zy n y , n a w o zy  sztuczne , środ k i 
o c h ro n y  ro ślin  o raz  pasze p rzem y-

N a  k o n ie c  iqrq r  i-.-rfrméA s ło w e . W zrósł zn a c zn ie  poziom
tu  w y n o s iła  31 ty s ., z  tego  
m ie js k a  15 112 osób, W ie js ka  15 
osób. W  gospodarce u spo łeczn ione j 
p ra c u je  po n ad  8 600 osób. D o  n ie ­
d a w n a  p o w ia t szc zec ińs ki m ia ł cha  
ra l i te r  czysto  ro ln ic z y . R o ln ic tw o  
szc zec ińskie , p o m im o  że g le b y  są 
tu  ubogie, m o że  s ię  poszczyc ić d u ­
ż y m i o s ią g n ię c ia m i, szczególn ie

in d y w id u a ln y c h  i za łó g  PG R .
S ze ro ko  ro z w in ę ła  s ię  d z ia ła lno ś ć  

s a m o rzą du  ch łops kiego  1 ro b o tn ic ze  
go w  P G R . K ó łk a  ro ln ic ze  d z ia ła ją  
w  k a ż d e j w si p o w ia tu  szczec ińskie  
go, ic h  sp o łeczny m a ją te k  w y n os i 
po n ad  18 m in  zł. Z  k a ż d y m  ro k ie m

s s u r a s ą  i s s n w  z s g s ttjs n  S“ c" s

KURIER KULTURALNY
Plon konkursu...

. .„D z ie je  ro d z in  szczec iń s k ic h  w_, , , . _7 i c i i  tujuniurs ia iA iw ia u d  sie ru w -
^  ^ tóJfy, u p ły w a  ,30 b m * n ie  in te re s u ją c o  co p ie rw s zy . N ie  p rzes zed ł n a jś m ie ls ze  o c z e k iw a n ia  - - - - - - -

o ra z  s c en a riu s z  a lb u m u  — b ą d ź  o p a r  
te  n a  p a m ię tn ik a c h , b ą d ź  z w ią za n e  
z  n im i te m a ty c zn ie .

T e n  k o n k u rs  za p o w ia d a  się rów -

w ą tp im y , że o ż y w i tw ó rczo ś ć  środo
”  « '« e w ó d i k le j  i  ¿ zc jec iń sM eg o . A le  n a  w y n i-

M ie js k ie j B ib lio te c e  P u b b c zn e j zg ro  k i  m u s im y  p oczekać do n a s tę p n e j 
m a d zo n o  do  te j p o ry  135 rę k o p is ó w , r o c ^ e y  i y i i i i a u a  naszego m ia -  
p o n ad  100 u trw a lo n y c h  n a  ta ś m ie  sta  
m a g n e to fo n o w e j p a m ię tn ik ó w ;  n a ­
g ry w a n e  są w  d a lszy m  ciągu  ró w -  m  ■ • ,  ■ .  .
n ie ż  w s p o m n ie n ia  k ilk u d z ie s ię c iu  *  °  J U Z  t y s i ę c z n y  K O I l C e r t . . .  
s zc zec in ia n  -  b y ły c h  d z ia ła c zy  po­
lo n ijn y c h . ...a  za te m  i  c h lu b n y  ju b ile u s z

C z ło n k o w ie  p re z y d iu m  “ k o n k u rs u  S zczec ińsk iego  T o w a rz y s tw a  M u z y c z  
d o k o n u ją  o ceny i s e le k c ji n a d e s la -  n e ® ° 130• H e n ry k a  W ie n ia w s k ie g o , 
n y c h  p rac . N a jb a rd z ie j in te re s u ją c e  w ie lc e  zas łużonego  n a  P o m o rz u  Z a  
i  w a rto ś c io w e  u k a ż ą  s ię  w  fo rm ie  c h o d n im  w  k r z e w ie n iu  k u l tu r y  m u -  
k s ią ż k o w e j pod a u s p ic ja m i W y d a w - z y c z n e j i u m iło w a n ia  P o lih y m n ii,  
n ic tw a  P ozn a ńs k ieg o . P ra sa  ra d io  O siom  la t  z a le d w ie  a ile ż  in ic ja ty -  
i  T V  Szczec ina s p o p u la ry z o w a ły  d o  w ^ ! W s p o m n ijm y  ty lk o  n ie k tó re  po  
tyc hc zas  ju ż  po n ad  30 w s p o m n ie ń  c z y h a n ia  S T M  z  u b ieg łego  ro k u , bo  

P a m ię tn ik i,  cenne św ia d e c tw a  k i lk u le tn ie g o  d o ro b k u  w y m ie n ić  n ie  
p rze m ia n  i  p rzeży ć  in d y w id u a ln y c h  sposób. T a k  w ię c  p ię k n y  p lon  ko n -  
b ę d ą  in s p iro w a ły  ró w n ie ż  tw ó rczo ś ć  k u rs u  n a  h e jn a ł k a m ie ń s k i, ro z p i-  
n a u k o w ą  i  a r ty s ty c z n ą  O tó ż  do 1 sany  w e sp ó ł z T o w a rz y s tw e m  M iło ś  
m a rc a  1971 ro k u  t rw a ć  b ę d z !e  d ru g i n ik ó w  Z ie m i K a m ie ń s k ie j, 51 p rac  
e ta p  ko n k u rs u  ro zp isanego  n a  na? - n a d e s ła n y c h  n a  k o n k u rs  n a  u tw ó r  
lepsze o p ra c o w a n ie  m o n o g ra fic zn e  c h ó ra ln y  im . S ta n is ła w a  W ie c h o w i-  
pow ieść , to m  n o w e l lu b  re p o rta ż y  cza z  o k a z ji M ię d zy n a ro d o w e g o  F e -

________________ _______________  i s t iw a lu  P ie ś n i C h ó ra ln e j w  M ię d z y -
zd ro ja c h  (w s p ó ło rg a n iza to r  k o n k u r ­
su -  Z w ią z e k  Z e s p o łó w  W o k a ln y c h  
i  In s tru m e n ta ln y c h ) . W s p o m n ijm y  
u w ie ń czo n e  z ro zu m ie n ie m  i  p o p a r­
c iem  W ładz szc zec ińskich  s ta ra n ia  
to w a rz y s tw a  o  z b u d o w a n ie  o rg a n ó w  
k o n c e rto w y c h  w  Z a m k u  K s ią ż ą t  Po  
m o rs k ic h , k tó ry  -  m a m y  n a d z ie ję -  
sta n ie  się  d ru g im  po k a te d rz e  k a ­
m ie ń s k ie j o śro d k iem  . te j m u z y k i;  
w s p o m n ijm y  c ieszący się s ła w ą  w  
c a ły m  k r a ju  i m a ją c y  ju ż  t ra d y c ję  
F e s tiw a l M u z y k i O rg a n o w e j i K a ­
m e ra ln e j w  K a m ie n iu  P o m o rs k im  
(w s p ó ło rg a n iza to r  -  T M Z K )  czy  
w re szc ie  z a k o rze n io n e  g łę bo k o  w  
k r a jo b ra z ie  k u ltu ra ln y m  Szczec ina  
„ K o n c e r ty  K a m e ra ln e  p rz y  Ś w ie ­
cach i K a w ie ”  w  z a m k o w e j S a li 
A n n y  J a g ie llo n k i. A le  szczególne  
u zn a n ie  n a le ż y  s ię  ju b ila to m  za  
o w o cn y  tru d  u p o w s ze c h n ia n ia  m u ­
z y k i k a m e ra ln e j w  d z ie ln ic a c h  pe­
ry fe ry jn y c h  S zc zec in a. W  P D K  i  
R O K . C zęść s p le n d o ru  sp a d a  ró w ­
n ie ż  n a  W o je w ó d z k i D o m  K u ltu r y ,  
k tó r y  sp ieszy S T M  z w ie lo s tro n n ą  
pom ocą .

A ju b ile u s z o w e  k o n c e rty ?
999-ty o d b y ł się  w c z o ra j w  S łu p ­

sk u . tys ięc zn eg o  w y s łu c h a ją  szcze­
c in ia n ie  w  n a jb liżs zą  n ie d z ie lę  w  
z a m k u , zaś 1001-go -  w  s tu d e n c k im  
k lu b ie  „ P in o k io ” .

D om  i@|?£@’o 
na s p rze d a ż
P A R Y Ż . N ie w ie lk i anons um ie sz­

czo n y  w  „ S a tu rd a y  R e v u e ”  w  k o ń ­
c u  ub . ro k u  d o n os ił, źe w ła ś c ic ie l­
k a , M iss L e t it ia  G o rb y  sp rze d a je  
d o m  p o ło żo n y  20 k m  n a p o lu d n io -  
w y -w s c h ó d  od D u b lin a . W ła ś c ic ie l­
ka  p o s zu k iw a ła  n a b y w c y , k tó ry  
m ó g łb y  ten  d o m  w ra z  z u m e b lo w a ­
n ie m . c h ro n ić  p ie c zo ło w ic ie , gd yż  
je g o  w a rto ś ć  h is to ry c zn a  i  l ite ra c ­
k a  je s t d u ża . W  la ta ch  1888—1801 
sp ę d z ił tu  b o w ie m  sw e d zie c iń s tw o  
p is a rz , a u to r  „U lis se sa”  — Jam es  
Joyce .

W p ra w d z ie  d z ie c iń s tw o  J o y ce ’a  u -  
p ły n ę lo  w  p o n u re j a tm o s fe rze  je ­
zu ic k ie g o  w y c h o w a n ia , n ie m n ie j  
opis w ik to r ia ń s k ic h  m e b li, w ie lk ie ­
go sa lonu  z k o m in k ie m  i lu s tra m i  
o ra z  w ie le  in n y c h  d e ta li p is a rz  za­
w a r ł w  je d n y m  ze sw ych  d z ie ł 

P o rtre t  a r ty s ty  z czasów  m ło d o ­
śc i” .

J a k  p isze „ L e  F ig a ro  L it té r a i r e ”  
— a m e ry k a ń s c y  m iło ś n ic y  ta le n tu  
J o y c e ’a p o ro z u m ie li się w  sp ra w ie  
za k u p u  d o m u , w  ce lu  z a m ie n ie n ia  
go w  m u z e u m  p o św ięc o ne  w ie lk ie ­
m u  p is a rzo w i.

J u b ila te m  -  serdeczne g ra tu la c je  
i m o rs k ie  z a w o ła n ie :  „ T a k  t r z y ­
m a ć ” . ( Iw )

w iła  zatem dokonać p rzeg lądu  
7 u k ład ó w  s iln ik a  g łów nego, 
w yczyśc ić  ch em iczn ie  k o c io ł i 
w yrem o n to w a ć  8 pom p. W  t ra k  
c ie  n o rm a lne j, codz ienne j eks­
p lo a ta c ji w y k o n a ła  ona  ty m  
sam ym  b lisko  60 p roc. p ra c  re ­
m o n to w ych . S łu żba  p ok ła d ow a  
p o d ję ła  się w y m a lo w a n ia  części 
nadw odne j i  w e w n ę trz n e j s ta t­
ku , zaś h o te low a  —  pom ieszczeń 
pasażerskich i  gospodarsk ich  
o raz  pos ta no w iła  w ysp rzą tać  
je dn o s tkę  po rem oncie .

S ta rszy m e c h a n ik  z  m / f  
„ G r y f ”  M a ria n  O rz e ro w s k i k ie ­
ru je  —  na zm ianę  z  ko legą  po 
fa c h u  B ro n is ła w e m  M a lin o w ­
s k im  —  p ra cam i za łog i s ta tku . 
R e m o n t je d n o s tk i dob iega  k o ń ­
ca. S iln ik i ju ż  d z ia ła ją . A  w ię c  
23 bm . o godz. 7, c z y li w  za­
p la n o w a n ym  czasie, m / f  „ G r y f ”  
opuśc i stoczn ię  re m o n to w ą . T e -

Filmowa współpraca
czechosfowaeko-

amerykańska
Z N A N I  re żys erzy  J a n  K a d a r  i  E l ­

m a r  K łos u k o ń c z y li re a liz a c ję  f i l ­
m u  z a ty tu ło w a n e g o  „T ę s k n o ta , zw a  
n a  A n a d a ” , k tó re g o  sc en a riu s z  o p a r  
to  n a powieści L a jos a  Z ia ly ’ego. R y  
b a k  Janosz i je g o  żo n a ra tu ją  to n ą ­
cą p ię kn ą  d z ie w c zy n ę  A n a d ę , k tó rą  
p rz y jm u ją  do sw ego d o m u . R y b a k a  
i  je g o  m ałżo n kę  g ra ją  a k to rz y  ju ­
gosłow iańscy R ado  M a rk o v ié  i  M i ­
le n a  D ra w ić , a d z ie w c zy n ę  — a m e­
ry k a ń s k a  m o d e lk a  P a u la  P r ic h e tt . 
D als ze  role k r e u ją  J a ro s la v  M a rv a n ,  
Jo s ef K ro n e r i Iv a n  D a rv a s . S p ra ­
w o zd a w c a  f ilm o w y  ty g o d n ik a  „ K V IE -  
T Y ”  o kre śla  f i lm  ja k o  d z ie ło  a tra k c y j  
n e  d la  w idza , o w y b itn y c h  w a lo ra c h  
ar ty s ty c zn y c h , w  k tó ry m  zn aleźć  
m o żn a  ró w n ie ż  „ f ilo z o fic z n e  m e d y ­
ta c je  o ponadczasow ych  p ro b le ­
m a c h  in ty m n y c h  lu d z k ic h  z w ią z ­
k ó w ” . A u to r  re c e n z ji w s k a zu je , że 
f i lm  je s t za raze m  p rz y k ła d e m  u d a­
n e j k o p ro d u k c ji. N a k rę c o n y  został 
w s p ó ln ie  p rzez  „C es ko s lo ve n sk y  
F i lm ”  i a m e ry k a ń s k ą  f irm ę  M P O  
V ide o tron ics . C zec hos łow a cy w y ło ­
ż y l i  7 m in  ko ro n , A m e r y k a n ie  op la  
c i i i  zag ra n ic zny ch  a k to ró w , la b o ra ­
to r ia  na W ęgrzech  i p rz e k a z a li do  
kas C . S. F ilm u  75 tys . k o ro n . T e n  
sukces jest ch w a le b n y m  w y ją tk ie m  
na t le  na ogól n ie u d a n y c h  d la  cze 
ch o s łow ack ie j k in e m a to g ra fi i k o p ro  
d u k c ji  z  o s tatn iego  o kre su .

R o zw iązan ie  z perspeS tąw ą

Spółdzielcza
narzędziownia

ł ° c zVly  siZ ro z m o w y  na co w a n ie  d o k u m e n ta c ji a r ty k u łu  i  
° r  ty  k u lo  w  ry n k o - o p rz y rz ą d o w a n ia , ja k  i  n a  w y k o -  

u>j/ch ty le k ro ć  pod a d re se m  sp ó l- n a n ie  n a rzę d z ia . Z  k o le i b iu ro  **z le - 
V s F ^ , r t ^ Cŷ F ta^ m n 0 t ,ZarZU ty’ \Ż c i ie g 0  w y p ro d u k o w a n ie  n a rzę d z io w  
Z S  i ,  p/ zez n  e nL  Z  re a liz ™ jl  z a m ó w ie n ia  spótdz<el
to w a ro w  je s t zb y t u b o g i, że  z w ię k -  n la  ro z lic za ć  się je d n a k  b ęd z ie  je -  
sza się o n  w  n ie z a d o w a la ją c y m  tern  d y n ie  z b iu re m  k o n s tru k c y jn y m , a 
p  p ' . .  ,  n ie  z p o d w y k o n a w c ą  — n a rzę d z io w -
J  rzyZJ ^ h ^ J  Zeba’ iŻ i u w £ g i ,te  nle. r iią . W ów czas k o n s tru k to rz y  za in te -  
w i t ) n > Z l ac3i - p ™ ducenci. re s o w a n i w e  w ła ś c iw y m  w y k o n a n iu  

o w y m i o p rz y rz ą d o w a n ia  czu w ać  będą nad  
^ F F m o ^ f y tajx F lin \ ta k Ż e  rzet czo.~ ¡ efJO p ro d u k c ją  w  ra m a c h  n ad zo ru  

w e  a rg u m e n ty . Po p ie rw s ze : t ru d -  au to rs k ie g o . D o p iero  po tec hn icz -  
t m e m  W 1sur1 ow ce’ n y m  o d b io rze  n a rzę d z ia , do ko n an e -  

k ło p o ty  ze z n a le z ie n ie m  go p rze z  p ra c o w n ik ó w  b iu ra  i  na -  
? Z d T J % Cŷ  W rz y rz ą d o w a m a  n ie - rz ę d z io w n i -  p rz e k a z a n e  ono zo- 

pro d u k^ i  °~  sta n ie  z le c e n io d a w c y  — sp ó łd z ie ln i, 
k reś lo n eg o  w y ro b u . A rg u m e n t b ra -  T a k  w ię c  m a m y  n a d z ie ie  iż  za -

s M h M h s

T "s r& u s rT ü J i ^  Ä  ” »>
do sta tec zn y  sw ego za d a n ia . T a k  np . 
ro la  p ra c o u m ik ó w  b iu ra  k o n s tru k ­
c y jn e g o  k o ń c zy ła  się n a w y k o n a ­
n iu  d o k u m e n ta c ji , zaś z n a le z ie n ie  
p ro d u c e n ta  n a rzę d z i, z ło że n ie  z le ­
c e n ia  i  ic h  te c h n ic zn y  o d b ió r n a­
le ż a ł ju ż  do  s p ó łd z ie ln i. K o n s tru k ­
to rz y  m e  c z u w a li za te m , nad  p rze ­
b ie g ie m  w y k o n y w a n ia  za p ro je k to ­
w a n eg o  n a rz ę d z ia . G d y  w  o p rz y rz ą ­
d o w a n iu  zn a lez io n o  ja k ie ś  u s te rk i  
p o w s ta w a ły  n ie p o trze b n e  sp o ry , k to  
ponosi za  n ie  w in ę : czy p ra c o w n i­
c y  b iu ra  k o n s tru k c y jn e g o  c zy  n a -  
rz ę d z io w n i. S p ó łd z ie ln ia  tra c iła  czas 
na u s ta le n ie  w in n e g o  p rz e d łu ż a ł się 
te rm in  ro zp o czę c ia  p ro d u k c ji n o w e ­
go w y ro b u .

A b y  z lik w id o w a ć  k ło p o ty  z o p rzy ­
rz ą d o w a n ie m , h a m u ją c e  ro z w ó j p ro  
d u k c ji  ry n k o w e j W Z S P  zo rg an izo ­
w a ło  p rz y  s p ó łd z ie ln i „ F e r r u m ”  n a -  
rzę d z lo w n ię , k tó ra  p ra c o w a ć  będzie  
n a p o trz e b y  ta k ż e  in n y c h  s p ó łd z ie l­
n i w y ra b ia ją c y c h  a r ty k u ły  z tw o ­
r z y w  s ztu czn y ch , m e ta lu  i  g u m y . W  
ty m  s a m y m  b u d y n k u , w  k tó ry m  
m ie ś c i się n a rz ę d z io w n ia  z lo k a liz o ­
w a n o  b iu ro  k o n s tru k c y jn e . O b y d ­
w ie  je d n o s tk i są ze sobą ś c * e  po ­
w ią za n e  o rg a n iz a c y jn ie . S p ó łd z ie l­
n ia  sk ła d a ć  b ęd z ie  z le c e n ie  b iu ru  
k o n s tru k c y jn e m u  za ró w n o  n a  o p ra -

\V  o s ta tn im  10 -leę iu  p ra w ie  d w u ­
k r o tn ie  zw ię k s z y ła  się p ro d u k c ja  to  
w a ro w a  ro ln ic tw a , a  z a te m  p o p ra ­
w i ły  się  w a ru n k i m a te r ia ln e  i k u ltu  
ra ln e  ludności w ie js k ie j, W  P G R  z  
k a ż d y m  ro k ie m  ro z w ija  się b u d o w ­
n ic tw o  m ie s zk a n io w e , po lep s za ją  w a  
ru n k i m ie s zk a n io w e  i  so c ja ln e  z a ­
łóg.

D O  n a jw a żn ie jszych  je d n a k  
zdobyczy p o w ia tu  szczecińsk ie ­
go na leży za liczyć  zapoczątko­
w a n y  w  ty m  5 -le c iu  ro z w ó j 
w ie lk ie g o  p rze m ys łu  w y ra ż a ją ­
cy się budow ą  Z a k ła d ó w  Che­
m iczn ych  w  P o licach  —  fa b ry ­
k i życia , ja k  m ó w ią  m ieszkańcy 
p o w ia tu , p ow s ta ją ce j na  te re ­
nach b y łe j h it le ro w s k ie j fa b ry ­
k i śm ie rc i.

Po p e łn y m  ro z ru c h u  Z a k ła d y  
Chem icżine p ro d u k o w a ć  będą 
o ko ło  1,5 m in  to n  n aw o zó w  m i­
n e ra ln y c h  w  m a s ie  ta k  p o trze b - 
n y c h  naszemu ro ln ic tw u .

W  zak ładach  za tru d n io n y c h  
będzie  o ko ło  3 tys. osób. L u d ­
ność p o w ia tu  z n a jd z ie  ta m  do­
skona łe  m ie jsca  p ra cy  i  w y s o k i 
zarobek, a le  trz e b a  w iedz ieć , że 
ś re d n io  1 s tan o w isko  p ra cy  w  
zak ładach  kosztow ać będzie 
p ań s tw o  o ko ło  2,2 m in  z ł.

W  IM IE N IU  In s ta n c ji p a r ty jn y c h , 
P re z y d iu m  P R N  o ra z  w ła s n y m  — ży  
czę k la s ie  ro b o tn io ze j i k a d rz e  in ż y  
n ie ry jn e j Z a k ła d ó w  C h em ic zn yc h  
te rm in o w e g o  w y k o n a n ia  p la n ó w  bu  
d o w la n y c h  i p ro d u k c y jn y c h  o ra z  do 
b ry c h  w a ru n k ó w  m ie s zk a n io w o -s o -  
c ja ln y c h  i k u ltu ra ln y c h .

Można je spotkać w Osace
na „EXPO-70”
(KORESPONDENCJA Z CZECHOSŁOWACJI)

IE Ż E L I w y b ie ra c ie  s ię  na 
W ys ta w ę  Ś w ia to w ą  „E xp o -

W szys tk ie  p o tra f ią  d ob rze  się 
u b ie ra ć  i  p rezen tow ać. B y ły

70”  do  O saki i o d w ie d z ic ie  e leg a nck ie  n ie  ty lk o  w  u n ifo r -  
ta m  także  p a w ilo n  czechosło- m ie  czy w  u ro c z y s ty m  s tro ju  
w a c k i, je d n a  z  n ic h  się na  hostessy, a le  także  na  z e b ran iu , 
p ew no  do W as uśm ie chn ie , na  k tó re  każda  p rzysz ła  w  
T ru d n o  pow iedz ieć , czy fu n k c ję  sw ym  „ c y w iln y m ”  s tro ju , 
in fo rm a to rk i będzie  w te d y  w ła ś  
n ie  p e łn ić  H e le nka , Zuzana,
M iro s la v a , E m a, A le k s a n d ra ,

C za rn o w ło s a  S ło w a c zk a  M a r ta  w y  
g lą d a la  w  g ra n a to w y m  s p o d n iu m ie  
je szcze d e l ik a tn ie j,  ła g o d n a  Z u za n -  
k a  z  P ra g i m o g ła , ze  s w y m i d łu g i-

Eva, je la ,  czy też M a rta . A le  mi w ło s a m i, w y o b ra ż a ć  dziewczęcy 
za t o  z  pew nością  każda  z n ic h  *> « • •  k s ię żn ic zk i z  b a jk i .  N o  i  oczy  

będzie  w ie d z ia ła  w szys tko  na 
te m a t w y s ta w ia n y c h  e kspona - .
tów . N a  p ew n o  każda  będzie  P°nia. * wystawa wyglądać wr * . lonmiiDtnćoi Ifrńflin lKlP7V7(ma

w iś c ie  H e le n k a . O w s z y s tk im  co  
p ra w d a  w ie , a le  i t a k  się troszecz­
k ę  b a ła :  ja k  b ęd z ie  ta  O s a k a , Ja -

czy w is toś c i. K ró tk o  o s trzy żo n a  b y ła  
t y lk o  je d n a  — b ra ty s ła w s k a  s tu -ładna , sc h lu d n a  i  e legancka . ____

P rz y w ita  gościa W  ja s n e j s u k n i dentka"Eva7 D o  je j atutów n ie  n a -  
o rz u c a ją c y m  s ię  w  oczy  w ie l­
k im  k o łn ie rz u , a lbo  z d łu g a ch - 
n ym  sza lem  na szy i. N ie  będzie 
m ia ła  n ie  w ię c e j la t  n iż  d w a ­
dzieścia  trz y , a le  także  n ie  
m n ie j n iż  dw adz ieśc ia . Ten
o s ta tn i fa k t  n ie  b y ł je d n y m  z

leż.y łagodność, a le  w d z ię k , z d e c y ­
d o w a n ie , in te lig e n c ja . B e z  w ą tp ie ­
n ia  ze w s zy s tk ic h  ty c h  z a le t  u m ie  
w  p ra k ty c e  ko rzy s ta ć .

S T U D E N T K I, s e k re ta rk i, u -  
rz ę d n ic z k i z l in i i  lo tn iczych , 
cz te ry  Czeszki, c z te ry  S łowacz-

w  c iągu  k ró tk ie g o  k u rs u
w a ru n k ó w  p rz y  s u ro w y m  w y -  ^ p o z n a ły  się ze sobą i  p oznały  
borze, a le  c zys tym  p rz y p a d - także  sw e  o b o w ią z k i hostess w
k ie m . Zg łaszać się m o g ły  m ło ­
de k o b ie ty  w  w ie k u  od dw u-

k ra ju  o  in n e j k u ltu rz e , obycza­
ja c h , za cho w a n iu . W  ja k i  spo-

d z iestu  do trz y d z ie s tu  la t,  a le  Sq5 lu d z ie  p o z d ra w ia ją  s ię  w  
u ty c h  o śm iu  w y b ra n y c h  p rze - J a p o n ii?  K ie d y  trze ba  podać 
c ię tna  w ie k u  je s t bardzo  n iska , rękę , a  k ie d y  s ię  u k ło n ić ?  K o -
Co decydow a ło  o  w yb o rze?  H e ­
le nka  F ia lo vń , hostessa a  je d ­
nocześnie o rg a n iz a to rk a  kop-

m u  w  ja p o ń s k im  to w a rz y s tw ie  
d a je  s ię  p ie rw sze ńs tw o  p rzy  
w e jśc iu , lu b  w y jś c iu ?  T e o re - 

w y ja zd em  
a le  k ie d y

ku rsu , w y m ie n ia  bez w a h a n ia : ty c z n ie  ju ż  p rzed
„O czyw iśc ie  w y g lą d , za cho w a - w ie d z ia ły  w szys tko , ___  „
n ic , w yksz ta łce n ie , zna jom ość m a c h a ły  na pożegnanie  m at- 
ję z y k ó w  o bcych  —  ca ły  k o n - k o m  na  p ra s k im  lo tn is k u , n ie  
k u rs  p ro w ad zo ny  b y ł w  ję z y k u  bardzo  b y ło  im  do śm iechu, 
a n g ie ls k im  —- a le  ró w n ie ż  o g ó l- T a k , m uszą b yć  ła d n e  i  sym pa 
ne w iadom ośc i, s tan  z d ro w ia , tyczne . A le  m uszą b yć  także  
W szystko , czego się  zawsze p rz y  m ą d re . muszą u m ieć  sobie  ra - 
podobnych  o kaz ja ch  w ym ag a   ̂i  ¿¡zić, m uszą rep rezen tow ać. Do 
co s ię  ocen ia . Z  ca łą  pew nością  ja k ie g o  s top n ia  się im  to  uda, 
w śród  d w u s tu  zg łoszonych  zna- bę(j ą m o g li osądzić goście cze- 
la z ło b y  się w ię c e j n iż  osiem  chos łow ack iego  p a w ilo n u  w  O - 
zd o ln ych , a le  w ię c e j w o ln y c h  sace. 
m ie js c  n ie  b y ło , ta k  żc w  k o ń ­
cu g ra ły  ro lę  zupe łne  d ro b ia z - n a  z d ję c iu : hostessy czecho- 
&*” • s ło w a ck ieg o  p a w ilo n u  w  Osace.

Baranina
B A R A N IN Ę  m ożna często k u p ić  

w  n as zyc h  sk le p ac h. D z iś  p o d a je ­
m y  w ię c  k i lk a  p rze p is ó w  n a  n a j­
b a rd z ie j c h a ra k te ry s ty c z n e  p o tr a ­
w y  z  tego  m ięsa.

P IL A W  T U R E C K I

P ó łto re j s z k la n k i ry ż u  za lać  w o ­
d ą i  ugotow ać z  d o d at­
k ie m  d u że j ły ż k i  m a s ła . O d d z ie l­
n ie  po d du s ić  1/2 -  Sfl k g  t łu s te j 
b a ra n in y , p o k ra ja ć  ją  n a  m a łe  k a ­
w a łe c z k i, zm ieszać z  ry ż e m , dodać  
so li, p ie p rz u  i  dusić  a ż  r y ż  b ę­
d z ie  z u p e łn ie  s y p k i. P o d a w a ć  b . 
g o rą c y  p ila w , gdyż je s t on  t łu ­
s ty . C ze rw o n e  w in o  —  b a rd zo  w s k a ­
zan e !

R A G O U T  B A R A N IE

P ó ł  k g  b a ra n in y , 2 c e b u le , 2 ząb  
k i  c zo s n ku , 2 ły ż k i p a s ty  p o m id o -  
r« )w e j, p ó ł s z k la n k i ś m ie ta n y , m ą ­
ka .

B a ra n in ę  p o k ra ja ć  na k a w a łe c z ­
k i .  d o d ać  tłuszcz, p o k ra ja n ą  c e b u lę  
i  czosnek , liść  b o b k o w y , p ie p rz , 
sól -  w s zy s tk o  ra ze m  dusić . G d y  
m ię so  b ę d z ie  m ię k k ie  d o d ać  pas tę  
p o m id o ro w ą  i  śm ietanę p o łączoną z 
m ą k ą . R a g o u t (c z y ta j ra g u )  p o d a je  
sig z k lu s e c z k a m i, a n a js to s o w n ie j­
szą ja r z y n ą  są b u ra c z k i.

N A S IE J
KUCHNI

R U M S Z T Y K  B A R A N I Z  S O S E M

Z  n ie z b y t  tłu s te j b a ra n in y  w y ­
k ro ić  n ie w ie lk ie  k o t le c ik i, ro zb ić , 
poso lić , o b toc zyć w  m ą c e  i o b sm a­
ży ć  n a g o rąc ym  tłu szc zu , p o czą tko ­
w o  n a o s try m  ogn iu , a p o te m  p o d ­
dusić  je .  O sobno 4 o b ra n e  c e b u le  
p o k ro ić  n a  ć w ia r tk i, d o d ać  ły ż k ę  
m a s ła , V s zk la n k ę  w o d y  -  u g o to ­
w a ć do  m ię k k o ś c i. P rz e trz e ć  p rze z  
s ito , d o d ać  p ó ł s z k la n k i ś m ie ta ­
n y  i  1 ły ż k ę  m ą k i. Sosem  ty m  za ­
la ć  r u m s z ty k i i  jeszcze c h w ilę  d u ­
sić.

S Z A S Z Ł Y K  B A R A N I Z  R Y Ż E M

U g o to w a ć  n a  sy p ko  r y ż , d o d ać  
2 ły ż k i  d o b reg o  k o n c e n tra tu  p o m i­
d o ro w eg o  (m o że  też  b y ć  K e tc h u p )  
i  p ó ł ły ż e c z k i p a p ry k i .

K a w a łe k  m ię k k ie j b a ra n in y , n a j­
le p ie j z co m b ra , p o k ra ja ć  n a  p la ­
s te rk i w ie lk o ś c i 5 cm  k w ., a g r u ­
bości o k . 1 cm . P rz y g o to w a ć  ty le  
sam o p la s te rk ó w  s ło n in y , ró w n ie ż  
w ie lk o ś c i 5 cm  k w . N a d z ie w a ć  je , 
n a p rz e m ia n , n a s zp a d k i m e ta lo ­
w e  lu b  po  p rostu  c ie n k ie , w y s t r u  
g an e p a ty c z k i ,  posolić, dodać p ie p ­
rz u  i  o b sm a żyć  ze w s zy s tk ic h  s tro n  
n a  ro z p a lo n y m  m aśle , a b y  się z 
w ie rz c h u  o b ru m ie n iły  a w e w n ą t rz  
b y ły  k r w a w e  1 soczyste . U sm a żo  
n e s za s z ły k i śc iągnąć ze szp a d ek  
i  u ło ż y ć  n a  g o rąc ym  ry ż u . S z k la ­
n e c zk a  cze rw o n e go  w in a  i  t u  n ie  
za w a d  z i.

Howości „Citroena"
W  P O P U L A R N Y C H  m o d e lac h  sa ­

m o ch o d ó w  C itroen  w y tw ó r n ia  w p ro  
w a d z iła  w  b r .  k i lk a  u le ps zeń , p o p rą  
w ia ją c y c h  bezp ieczeństw o ja z d y  i 
w a lo ry  ek sp loa tac y jn e  p o jazd u . W  
m o d elac h  D y a n e  4 i 6 d odano  trz e  
ćią , boczn ą  szybę d z ię k i czem u p o ­
p ra w iła  się  w idoczność. Z m ie n io n o  
te ż  u k s z ta łto w a n ie  d es k i ro z d z ie l­
c ze j. W  sam ochodach m o d e lu  A m i 8 
n a  p rze d n ie  ko ła  zas tosow ano h a ­
m u lc e  ta rc zo w e . L u ks u so w y m odel 
„ C itro e n a -D S -2 1 ”  został z a o p a trzo ­
n y  w  s te ro w an y e le k tro n ic z n ie  
w try s k  b e n z y n y  o p a rty  n a k o n s tru k  
c ji zac h o d n io n ie m ie c k ie j f ir m y  
B osch. T e n  sam  m odel m o że  być — 
n a życ zen ie  k lie n ta  — do starc zan y  
z  a u to m a ty c z n ą  s k rz y n ią  b ie gó w .

Kazimierz Koleżeński
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Po otrzym an iu  in fo rm acji w yco fa li się znad urw iska  

i  ruszyli w  dół rzeki w zdłuż wybrzeża. Od tego m om entu do­
piero po 2 godzinach ukaza ł się dwuosobowy patro l pieszy, 
za k tó rym  pod w ieczór zaczęły napływ ać do m iasta zw arte  
oddziały.

Czołgi, które p o ja w iły  się w  G ryficach by ły  czołgową szpi­
cą a rm ii pancernej w spom agającej w a lk i 3 a rm ii uderzenio­
w ej. Faktycznego jednak w yzw olenia G ry fic  dokonały szwa­
drony kaw a le ry jsk ie  16 d y w iz ji k aw a le rii gw ard ii ze składu  
7 samodzielnego korpusu kaw alery jsk iego  dowodzonego przez 
gen. le jtn . M . Konstantinow a. Jednostki tego korpusu po opa 
now aniu re jonu G ry fic  zam eldow ały, że na północ od m iasta  
zaobserwowano ruchy nie rozpoznanych większych grup  
w ojsk h itlerow skich. Podobnie posuwając się naprzód w  re jo  
nie C erkw icy  15 d y w iz ja  k a w a le rii na tknęła  się na opór 
hitlerow ców . Poniew aż na odcinku G ryfice  —  Trzeb ia tów  
pow stała lu k a  w e froncie w ojsk radzieckich, m ożna było  
przypuszczać, że do re jonu na północ od G ry fic  przedarły  się 
resztki rozb itków  z w o rka  świdwińskiego. Późnym  wieczo­
rem  do sztabu 1 A rm ii W P , k tó ry  m ieścił się w  Sławoborzu  
nadszedł m eldunek ze sztabu m arsz. Żukow a, że duża grupa  
w ojsk  h itlerow skich zna jd u je  się pod G ry fic a m i i  próbuje  
w ypierać  stamtąd jednostki 7 korpusu kaw aleryjskiego. Po­
nadto inform ow ano, że od północnego-wschodu posuwa się 
inna  n ieprzyjacie lska grupa licząca około 1 500 żołnierzy. W  
tym że czasie wśród zadań ja k ie  stanęły przed 1 A rm ią  po 
lik w id a c ji h itle row ców  w  w orku  św idw ińskim  poza w ydzie­
leniem  3 1 6  d y w iz ji piechoty i  trzech brygad a rty le r ii z je d ­
nym  p u łk iem  m oździerzy do w a lk  o Kołobrzeg —  p lanow a­
no, że główne siły  polskie j a rm ii pójdą w  k ie ru n k u  B a łtyku ,
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nad Za le w  Kam ieński, Dziw nę i  Z a lew  Szczeciński, by na  
odcinku Łukęcin  —  Stepnica zluzow ać oddziały  79 i  12 k o r­
pusu piechoty z 3 a rm ii uderzeniow ej gen. le jtn . N . S im o- 
niaka. Teraz  przyśpieszając nieco te rm in  tego luzow ania do­
wódca 1 F rontu  Białoruskiego rozkaza ł natychm iast wysłać  
do rejonu G ry fic  jedną dyw izję  polską na pomoc radziec­
k im  kaw a le rzy  storn, a  drugą dyw iz ję  skierować do re jonu  
Sulęcina (ok. 5 km  na południow y-w schód od G ryfic ). Gen. 
dyw . St. P op ław ski zadecydował skierować do G ry fic  2 dy ­
w iz ję  piechoty a do Sm olęcina 4 dyw izję  piechoty. D y w iz ji 
im . Dąbrow skiego do pomocy dodano 13 polski pu łk  a rty le rii 
pancernej dowodzony przez ppłk. Curoczkina i 1 polską b ry ­
gadę k a w a le r ii p łk  A . D aw id iuka .

Wyznaczone jednostki ruszyły forsow nym  m arszem  zaraz 
w  nocy z 8 na 9 m arca. Najszybcie j do ta rł do G ry fic  2 pułk  
k a w a le r ii ppłk . K . Gryżewskiego, a później reszta brygady. 
Brygada skoncentrow ała się w  samych G ryficach  i weszła 
teraz w  skład 7 radzieckiego korpusu kaw a le rii gw ard ii, 2 
polska D P  gen. bryg. J. Rotkiew icza i  wspomagający ją  pułk  
a rty le r ii w yruszy ła  rankiem  9 m arca do G ry fic  i  pod w ie ­
czór stanęła w  rejonie G ryfice  —  K u k a ń  —  Kołom ąć, czyli 
w  rozw id len iu  dróg G ryfice  —  Kam ień  Pom orski —  Golcze­
wo. 4 polska d y w iz ja  gen. bryg. R*- K ien iew icza  do wieczora  
tego samego dnia dotarła  do re jonów  około 6 km  na połud­
nie  od G ry fic  (M odlim ow o —  T rz y  głów), atakow ana była  
przy tym  po. drodze d w ukro tn ie  przez lotnictw o hitlerowskie.

Rów nież i  jednostki 1 d y w iz ji piechoty w yruszy ły  o godz. 
8 dn ia  9 m arca z dotychczasowego m iejsca postoju koło S ła ­
w oborza i  do w ieczora doszły do re jonu Brzozowo —  Żab in
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—  M aszkow o na północny-wschód od Now ogardu. W  czasie, 
gdy polskie oddziały przechodziły w  swoje nowe re jony  
w alk , na północ od G ry fic  w rza ła  w alka.

O  swoje „być, albo nie być”, w alczyły  zaciekle resztki 
w ojsk  h itlerow skich, które w yco fyw ały  się w  k ie runku  na 
D ziw nów  w zdłuż pasa nadmorskiego. W  okolicach Niecho­
rza, Trzęsacza oraz Trzeb ia tow a  i  M rzeżyna przyciśnięte zo­
s tały  do b rze g ó w  B a łty ku  różne pozostałości ze 163 dy w iz ji 
piechoty, 402 zapasowej d y w iz ji piechoty, 5 le k k ie j d y w iz ji 
piechoty, d y w iz ji piechoty „B arw alde” , dy w iz ji pancernej SS 
„Holstein” i  7 d y w iz ji pancernej. Zgrupow anie to. liczące 
około 10 tys. żołnierzy, uporczywie broniło się, a ponadto sta 
lo zwiększało się liczebnie, gdyż p rzybyw ały  tam  resztki roz­
b itych jednostek z innych rejonów  Pomorza.

T y m  h itle ro w sk im  rozbitkom , chcącym przedrzeć się na 
W olin  drogi odw rotu na Kam ień  przecięły szwadrony 15 
gw ard y jsk ie j d y w iz ji k aw a le rii. Kam ień  był zresztą od 6 
m arca w  rękach wojsk 3 a rm ii uderzeniow ej. W łaściw ym i 
w yzw olic ie lam i K am ien ia  by ły , ja k  ju ż  w iem y, na jp ierw  
jednostki czołgowe 9 gw ardyjskiego korpusu pancernego 
gen. m jr  N . W iedeniew a, k tóre  szły od pow iatu  nowogardz­
kiego i samego Now ogardu w yzw a lając  dnia 5 m arca K rz y ­
wice. Radostowo. Doszły w  tym  sam ym  dniu do Dobropola  
w  powiecie kam ieńskim  i zaatakow ały  Kam ień  rankiem  6 
m arca, a później pod wieczór tegoż dnia czołowe oddziały  
piechoty a rm ii gen. le jtn . N. S im on iaka  dokonały ostateczne­
go oczyszczenia m iasta z h itlerow ców . Następnego dnia do 
K am ien ia  p rzybyły  150 D P  (późniejsi zdobywcy Reichstagu) 
i 171 D P  z 79 korpusu arm ijnego gen. m jr  S. P ie riew ie rtk ina .

'C ią g  d i l s z t  n n e ta tn -
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BOHATEROWIE MOTOCROSS!)

W Ł O D Z IM IE R Z  L U  B A Ń S K I,  
c zo ło w y  n a p a s tn ik  G ó rn ik a  Za ­
brze, s trz e li ł p rze p ię kn ą  b ra m ­
kę  w  trz e c im  d e cyd u ją cym  spot 
k a n iu  w  S trasb o iirg u .

W  B O G A TE J. X X V - Ie t -  
niej historii szczecińskiego 
sportu swoje w ie lk ie  dni 
przeżyw ali też entuzjaści 
sportów m otorowych. W ie­
lu sukcesów i niezapom nia  
nych, pełnych em ocji prze­
żyć dostarczyli im  szcze- 
"•ńscy motocykliści.

P O P R O S IL IŚ M Y  W IĘ C  p re ­
zesa ZO  P Z M o t. —  F. Jarzyń- 
skiego o w y ty p o w a n ie  do g ro ­
na k a n d y d a tó w  do d z ie s ią tk i 
n a jlepszych  sp o rto w có w  Z ie m i 
S zczec ińsk ie j w  X X V - Ie c iu ,  czo 
ło w y c h  p rz e d s ta w ic ie li s p o rtó w  
m o to ro w ych . Z d an ie m  prezesa 
P Z M o t. na  w y ró ż n ie n ie  to  za­
s łu ż y li p rzede  w s z y s tk im : Ja­
nusz Orzepow ski, E dw ard  K u ­
row ski i Zenon W ia tr.

C a l»  Szczecin p iłk ę  k o p ie ..

No to gola!
N IE  M O Ż E M Y  d o cze ka ć  sie p r a w ­

d z iw e j, p o g od n e j i  s ło neczne j 
W io sn y . J a k  się je d n a k  o k a z u je  n a ­
w e t  ta  k ie p s k a  d żd ży s ta  pogoda n ie  
o s tu d z iła  w ie lk ie g o  z a p a łu  do k o p a ­
n ia  p i t k i  j a k i  o g a rn ą ł m ło d z ie ż  n a ­
szego m ia s ta , w  s re b rn ą  w io s n ę  
S zc zec in a. O c zyw iśc ie  to  w ie lk ie  za­
in te re s o w a n ie  fu tb o le m  w y w o ła ły  
p rz e d e  w s z y s tk im  d o s k o n a le  sp isu ­
ją c e  się w  ro z g ry w k a c h  p u c h a ro ­
w y c h  E u ro p y  nasze n a jle p s ze  ze ­
s p o ły :  L eg ia  i  G ó rn ik . G o d z in y  spę­
d z o n e  p rze d  s z k la n y m  e k ra n e m , 
s tu d io w a n ie  s p ra w o zd a ń  z m e czó w  
z  c z o ło w y m i d ru ż y n a m i naszego  
k o n ty n e n tu  —  d a ły  ju ż  n ie sp o d z ie ­
w a n e  e f e k t y :  p iłk a  n o żn a  s z tu rm o ­
w y m  a ta k ie m  zd o b y ła  spo łeczeń ­
s tw o  naszego k r a ju .

S tars i, ze  w zg lę d ó w  z ro z u m ia ły c h .  < 
o g ra n ic z a ją  sw e za in te re s o w a n ia  do  
k ib ic o w a n ia , m ło d z ie ż  n a to m ia s t k o ­
p ie  p itk ę .  i  to  bez w z g lę d u  n a po ­
godę. W  tyc h  o k re s a c h  k ie d y  w  
S zc zec iń sk ie m  le ż a ł śn ieg , b y ło  z im  
n o , n a  lic z n y c h  p la ca ch  s p o ty k a liś m y  
c h ło p c ó w  g ra ją c y c h  w  p iłk ę . O bec­
n ie  n a to m ia s t tru d n o  zn a leźć  w  n a ­
szym g ro d z ie  p la c  g d z ie  n ie  g ra  się  
w  p iłk ę  nożną.

S T R Z A Ł  W  D Z IE S IĄ T K Ę  
W Y K O R Z Y S T U J Ą C  to  o lb rz y m ie  

Z a in te re s o w a n ie  p itk ą  n o żn ą  d z ia ła ­
c ze  P o g o n i p o s ta n o w ili zo rg a n izo w a ć  
t u r n ie j  d la  zes p o łó w  n ie  z rze szo n yc h  
w ż a d n y m  k lu b ie . P a tro n a t  n ad  im ­
p re z ą  p rz y ję ła  nasza re d a k c ja . Ju ż  
p ie rw s z e  za p o w ie d z i og ło szo n e na  
ta m a c h  „ K u r ie r a ”  w y w o ła ły  n ie ­
s p o ty k a n e  z a in te re s o w a n ie . D o  lo ­
k a lu  k lu b o w e g o  p rz y b y w a li  t łu m ­
n ie  c h ło p c y  w  w ie k u  od  11 do  15 
la t ,  to te ż  zap isy  p rzen ies io n o  n a  
s ta d io n . P o  z a m k n ię c iu  lis t o k a z a ­
ło  się, że f ig u ru je  n a n ic h  207 d r u ­
ż y n . tzn . b lis k o  2 200 ch ło p c ó w . T a k  
w ie lk ie j  f r e k w e n c ji  w  d o ty ch c zas o r  
g a n izo w a n y c h  w  w o j. szczec iń s k im  
za w o d a c h  d la  n ie  zrze szo n yc h  —  
je s zc ze  n ie  n o to w a n o . D z ia ła c ze  Po­
g o n i t r a f i l i  w  d z ie s ią tk ę . B ra w o !

L IG A  P IŁ K A R S K A  P O G O N I  
P ie rw s ze  g ry  tu rn ie jo w e  ro zp o cz­

n ą  się ju ż  w  n a jb liż s z ą  sobotę, w  
p rz e d e  d n iu  25 ro c z n ic y  w y z w o le n ia

S zc zec in a . J a k  się o r ie n tu je m y ,  
w ię ks zo ść  d ru ż y n  p rz y s tą p i do g ry  
po k i lk u  tre n in g a c h  i  w  tc y k o n a -  
n yc h  (w ła s n y m  p rz e m y s łe m ) k o s tiu ­
m a ch . K a ż d y  zespó l m a  n a zw ę . O 
sre b rn ą  p ilicę w a lc zy ć  w ię c  będą  
m . in .:  M ila n , San tos , C e lt ic , S p a r-  
ta k , M a n c h e s te r , E v e rto n , S t. E t ie n -  
n e . N ie  b ra k  ta k ż e  ro d z im y c h  
n a z w : S y re n k a , W ic h e r, S o k ó ł, Po ­
m o rza n ie , R u s a łk a  i  in n e . N a jb a r ­
d z ie j o ry g in a ln ą  je s t  c h y b a  —  N o  
to  goł.

O c zyw iśc ie  t u r n ie j  b ęd z ie  o bser­
w o w a n y  p rze z  d z ia ła c z y  i  tre n e ró w  
P o g o n i. K lu b  p o rto w c ó w  z a m ie rz a  
b o w ie m  z o rg a n izo w a ć  lig ę  p i łk a r ­
sk ą , k tó re j zes p o ły  tw o rzo n e  będą  
z n a jb a rd z ie j w y b ija ją c y c h  się p i ł ­
k a rz y  naszego  tu rn ie ju . ( T a r )

Przedstawiamy
przeciwników

Górnika
iu w iedeńskim  

fin a le
M A N C H E S T E R  C ity  p o w sta ł w  1880 r . 

d ru ż y n a  ta  d w u k r o tn ie  zd o b y ła  m i­
s trzo s tw o  A n g li i:  w  1937 r. i  1968 r. 
W  ro z g ry w k a c h  o P u c h a r  A n g lii 
t r iu m fo w a ła  4 -k ro tn ie :  w  1904 r., 
w  1934, w  1956 i 1969 r. W  zespole  
t y m  w y s tę p o w a li n ie g d y ś  t a k  s ła w ­
n i p iłk a rz e , j a k  D . R e v ie , F . S w ift ,  
E . B ro o k , S. C o w en , B . Sproston , 
B . B u s b y , P . D o c h e r ty , B . T ra u t -  
m a n n , B . M ę re d ith  a  o s ta tn io  S zk o t  
D . L a w .

A k tu a ln ie  n a jle p s z y m i p iłk a rz a m i  
ees-połu są trze j re p re ze n ta n c i A n ­
g li i ,  n a p a s tn ic y  B e ll , L e e  i S u m m e r  
bee .

C o lin  B e ll  (23 la ta )  ro ze g ra ł 10 
sp o tk a ń  w  re p re z e n ta c ji A n g lii. 
(P rze w id z ia n y  je s t w  d ru ż y n ie  na  
M e k s y k . W  M a n c h e s te r  C ity  g ra  od 
4 Jat.

| F ra n c is  L e e  (25 la t)  12 s p o tka ń  w  
¡re p re ze n ta c ji, o s ta tn io  je d e n  z n a j­
p e w n ie js zy c h  p u n k tó w  re p re ze n ta ­
c j i  A n g lii. M a n c h e s te r  C ity  k u p ił  
g o  w  1967 r. za  sum ę 65 tys . fu n ­
tó w .

M i/k e  S u m m e rb e e  — 3 m e cze w  
re p re z e n ta c ji A n g lii.

N a js iln ie js z ą  fo rm a c ją  d ru ż y n y  
je s t  a ta k . W a rto  p rzy p o m n ie ć , że w  
re w a n ż o w y m  m e c zu  p ó łf in a ło w y m  
z  S c h a lk e  04 p iłk a rz e  M a n c h e s te r  
C it y  w y g ra li  5:1.

Pingpongowe MP 
dziennikarzy

D Z IŚ  o godz. 9.30 w  k lu b ie  
Z M S  „T r y g ła w ”  roapoczę ły  się 
V I I I  m is trz o s tw a  P o ls k i d z ien ­
n ik a rz y  w  ten is ie  s to ło w y m .

W  czasie d w ud n io w eg o  p ob y ­
tu  w  g ro dz ie  G ry fa  u czes tn icy  
m is trz o s tw  w ezm ą u d z ia ł w  sze 
regu sp o tka ń , podczas k tó ry c h  
będą m ie li o kaz ję  zapoznać się 
z d o ro b k ie m  naszego m iasta .

(g)

S Z C Z Y T  sp o rto w e j k a r ie ry  J. 
O rze p o w sk ie go  p rzy p a d a  n a  la ta  
1959-66. Będąc w  ty m  czasie cz ło n ­
k ie m  k a d ry  n a ro d o w e j, c z te ro k ro t­
n ie  zd o b y w a ł z ło te  m e d a le  n a  m ię ­
d zy n a ro d o w y c h  „sze śc io d n ió w k ac h ”  
F IM . D w a  ra zy  u zy s k a ł n a tyc h  za­
w o d ac h  sreb rn e  i b rązo w e m e da le . 
Z a w o d n ik  ten  6 ra z y  s ta w a ł n a n a j 
w y ż s z y m  podium  R a jd ó w  T a trz a ń ­
s k ic h , 4 ra zy  b y ł m is trze m  k r a ju  n a  
crossie 1 ty le ż  ra zy  w ic e m is trze m .
D w u k ro tn ie  zd o b y w a ł też ra jd o w e  

m is trzo s tw o  P o ls k i. W  ro k u  1961 i 
C z y te ln ic y  „ K u r ie r a ”  w y b ra li  go 
n a jle p s z y m  sp ortow c em  Z ie m i Szcze 
c iń s k ie j. O rze p o w sk i do dz iś  s ta r­
tu je , je s t  też w y c h o w a w c ą  i tre n e ­
re m  m ło d y ch  ad e p tó w  s p o rtó w  m o ­
to ro w y c h  w  K lu b ie  M o to ro w y m  
S zczec in .

E d w a rd  K u ro w s k i tr iu m fo w a ł  
m . in .  w  „sześc iodn iów ce”  o d b yw a  
ją c e j s ię  w  G a rm is c h -P a r te n k ir ­
ch e n , w  podobnych  im p re za c h  zdo ­
b y w a ł ró w n ie ż  s re b rn e  m e da le . K il  
kafcro tn ie  z w y c ię ża ł w  R a jd a c h  
T a trz a ń s k ic h , b ro n ił też  b a rw  nasze 
go  k r a ju  n a  im p re za c h  m ię d zy n a ro  
d o w y c h , b y ł człom kiem  k a d r y  r a j­
d o w e j i je d n y m  z czo łow yc h  p o l­
sk ic h  m otocrossow ców . Jego suk ce­
sy n a j le p ie j o cen ili C z y te ln ic y  ..K u  
r ie r a ”  ty p u ją c  go  w  ro k u  1960 n a  6

m ie js c e  w  p le b isc yc ie  n a n a j le p ­
szy ch  s p o rto w c ó w , a  w  ro k  p ó źn ie j 
z a ją ł 9 lo k a tę .

Z en o n  W ia tr , b y ł w ie lo k ro tn y m  
re p re ze n ta n te m  P o ls k i, c z ło n k ie m  
k a d ry  n a ro d o w e j. K ilk a k r o tn y  w ic e  
m is trz  k r a ju  n a crossie, z a jm o w a ł  
też  czo łow e lo k a ty  w  R a jd a c h  T a ­
trza ń s k ic h . N a jw ię k s z y  je g o  sukces  
to  zd o b yc ie  z ło tego  m e d a lu  na  
„sześc iodn iów ce”  w  N R F  w  ro k u  
1962. ( ja -g r )

Przed meksykańskimi

mistrzostwami

Piłkarze będą grać
czarno-białymi
piłkami „Adidasa”

D O  p iłk a rs k ic h  M S  w  M e k s y k u  co­
ra z  b liż e j. O sta tn io  F IF A  ro zs trzy g ­
n ę ła  k o n k u rs , w  k tó ry m  u czestn iczy  
ło  po n ad  500 f irm  p ro d u k u ją c y c h  
sp rzę t sp o rto w y . C e le m  k o n k u rsu  
b y ło  usta len ie , ja k im i p iłk a m i g rać  
się b ęd z ie  n a m is trzo s tw a c h  św ia ta . 
S ą b o w ie m  różne o p in ie  m ó w ią ce , 
t e  is tn ie ją  ró żn ice p o m ię d zy  sprzę­
te m  u ży w a n y m  w  poszczególnych  
k r a ja c h . N p. zespo ły  e u ro p e js k ie  
tw ie rd z ą , że p iłk i u ży w a n e  w  A m e ­
ry c e  P o łu d n io w e j są tro s zk ę  m n ie j 
sze i  b a rd z ie j „ lo tn e ”  od  ty c h , k tó ­
ry m i g ra  się w  E u ro p ie . P rze d  m i­
s trzo s tw a m i n a leża ło  w ię c  zad e cy­
d o w ać  o  ty m  ja k im i p iłk a m i będą  
g rać  ic h  uczestn icy.

W s p o m n ia n y  w y ż e j k o n k u rs  za­
k o ń c z y ł się zw y c ię s tw e m  zn a n e j f i r  
m y  „ A D ID A S ” . M is trzo s tw a  będą  
ro z g ry w a n e  p iłk a m i s k ła d a ją c y m i 
się z 31 b ia łyc h  ł 10 cza rn yc h  p ię­
c io k ą tó w . P i łk i  p o w leczone zostaną  
sp e c ja ln ą  su bstancją  w od o o d po rn ą . 
N a w e t w ię c  u le w n y  deszcz n ie  b ę­
d z ie  m ia ł w p ły w u  n a ic h  c ięża r. W  
k a ż d y m  m is trzo w s k im  s p o tk a n iu  u - 
ż y ty c h  będzie  5 p iłe k  — d w ie  do roz  
g rz e w k i, a trz y  — do  n o rm aln eg o  
m e czu . (o pr. g)

D/iś w hali SOSTiW

S p ó p iia
contra Czarni
walczą o Puchar 

Wyzwolenia
Z e s p o ły  uczestn iczące w  m ię d z y ­

n a ro d o w y m  T u rn ie ju  W y z w o le n ia  w  
ko s zy k ó w c e  k o b ie t  z ło ż y ły  w c z o ra j 
w  p o łu d n ie  w ie n ie c  pod P o m n ik ie m  
W dzięczności, w ie c zo re m  n ato m ia s t  
ro z e g ra ły  k o le jn e  p o je d y n k i. S p o t­
k a n ia  te  w y ło n iły  fin a lis tó w  im p re ­
z y , k tó ry m i zo s ta ły  d ru ż y n y  g dań ­
s k ie j S p ó jn i i szczec ińskich  C za r­
n y c h . Z e s p o ły  te m a ją  b o w ie m  po  
d w a  zw y c ię s tw a . Z m ie rz ą  się one 
d z is ia j w  p o je d y n k u , k tó ry  zad e cy­
d u je  o ty m , k tó ra  z tyc h  d ru ży n  
zd obędzie  P u c h a r T o w a rz y s tw a  P rzy  
ja c ió ł Szczec ina.

W  Ś R O D Ę  w  p ie rw s zy m  s p o tk a ­
n iu  d n ia  w ic e m is trz  PoLski S p ó jn ia  
p o k o n a ła  66:43 (37:17) to ru ńs k ieg o
P o m o rza n in a . G d a ńs zcza n k i m ia ły  
przez  c a ły  czas s p o tk a n ia  zdecydo­
w a n ą  p rze w a g ę , n ie p o d z ie ln ie  Danu  
ją c  n a p a rk ie c ie .

N a jw ię c e j p u n k tó w  d la  S p ó jn i u -  
z y s k a ły : M a lis ze w s k a  — 27. Ż b ik ó w  
sica — 15 i P ie m ttz k a  — 10. d la  P o ­
m o rza n in a  n a to m ia s t:  P la t ta  — 12 i 
R y b c zy ń s k a  — 10.

T y lk o  o  k r o k  od  sp ra w ie n ia  
o g ro m n e j n ie s p o d z ia n k i b y ły  m ło  
de za w o d n ic zk i P I  H S G  H a lle  w  po  
je d y n k u  z d u ż y n ą  szczec ińskich  
C za rn y c h . P ie rw s zą  część sp o tka n ia  
N ie m k i ro zs trzy g n ę ły  b o w ie m  na  
s w o ją  k o rzy ść  w  sto su n k u  25:14. 
S zc zec in ia n  k i g ra ły  w  ty m  czasie 
b a rd zo  słabo, p rześ c ig a ją c  się w z a ­
je m n ie  w  n ie c e ln y c h  s trza ła c h , n ie  
p o ra d n ie  w a lc z y ły  w  o b ro n ie , pro­
w a d ząc  g rę  bez żad n e j ko n c e p c ji. 
D o p ie ro  po kiLku m in u ta c h  d ru g ie j 
części p o je d y n k u  C za rn e  zm o b ilizo  
w a ły  się  1 p o w o li zac zę ły  o d rab ia ć  
s tra ty . O sta te czn ie  m e c z  ten  w y g ra  
ły  szc ze c in ia n k i 55:47.

N a jw ię c e j p u n k tó w  d la  naszej 
d ru ż y n y  u z y s k a ły :  G o rze ia n a  -  17, 
K o p a  — 15 i K o s to w s k a  — 10, d la  
H S G  n a to m ia s t S cho lz  -  14 i  W ag­
n e r  -  13.

S p ó jn ia  i  C z a rn i, z m ie rz ą  się  dz iś  
o godz. 17. O trzec ie  i czw a rte  m ie j 
sce g ra ć  będ ą  po m e czu  f in a ło w y m  
P o m o rz a n in  z  P I  H S G  H a lle , ( ja -g r )

Żeglarz «

w y p ły w a ją  na wodę

W sobotą i niedzielą
pierwsze regaty

W  R O K U  U B IE G Ł Y M  sezon rega­
to w y  w  S zc zec iń sk ie m  t rw a ł 230 d n i. 
P ierw s ze  re g a ty  o d b y ły  się w  k w ie t  
n iu , o s tatn ie  w ... g ru d n iu . W  ty m  
ro k u  żeg la rze  jeszcze w c ześ n ie j za­
m ie rz a li w y p ły n ą ć  n a w o d ę . N ie s te ­
ty ,  a u ra  p o k rz y ż o w a ła  im  s z y k i. 
W yzn ac zo n e  n a u b ieg łą  n ie d z ie lę  re  
g a ty  o P u c h a ry  Prezesów  odbędą  
się w  n a jb liżs zą  sobotę i n ie d z ie lę . 
O rg a n iza to re m  im p re z y  je s t J H  
A Z S .

T ra s a  w y śc ig ó w  zo stan ie  w y zn a ­
czona n a  w o d ac h  J e z io ra  D ą b s k ie -  
go. O p u c h a ry  u b ieg a ć się będą za  
tog i ja c h tó w  ty p u :  C ad e t, O -D in g h y ,  
F in n , L a ta ją c y  H o le n d e r. Z w y c ię s k a  
za ło ga  L a ta ją c e g o  H o le n d ra  o trzy ­
m a  P u c h a r „ K u r ie r a  S zc zec iń sk ie­
go” .

Ż e g lu g a  Szczec ińska zo b o w ią za ła  
się zo rg an izo w ać  w  n ie dz ie lę  w y c ie c»  
k i na s ta tk u  „ A g a ta ”  n a  Jezior®  
D ą b s k ie . T a k  w ię c  z m a g a n ia  żeg la­
rz y  będzie  m o żn a  og lądać z p o k ła ­
d ó w  s ta tk ó w  pas aże rsk ic h . M a m y  
n a d z ie ję , że pogoda dopisze , (r )

S Z P IT A L E
K L IN IK A  C H IR . D Z IE C IĘ C E J  -  
U n ii L u b e ls k ie j:  W E W N . -  U n ii Lu  
b e łs k ie j;  C H IR . -  U n ii L u b e l­
s k ie j;  P O Ł O Ż N IC T W O  — G o lę c in o ;  
P O R A D N IE :  D Z IE C IĘ C A  -  W ojc ie­
cha 7 -  godzina 19—7. O G O L N A  — 
a l. Je d n . N a ro d o w e j 12 -  ca łą  dobę. 
S T O M A T O L O G IC Z N A  -  a l . P ia s tó w  
-  g. 20-7. P R Z Y C H O D N IE :  S K Ö R -  
N O -W E N E R O  L O G IC Z N E  -  u l. H . 
Pobożnego; 14 -  g. 8 -1 7 ; a l. M . 
B u czk a  40 42 -  g. 8-17 1 19-7, u l. 
W . P o la  6 -  g. 6-15. a l . W o js k a  P o l 
sk iego  101 -  g. 6-17, u l. B a ta lio n ó w  
C h ło p sk ich  76 -  g. 10—18.
A P T E K I
N R  46 (d o d a tk o w o  o d tru tk i 1 tle n )  
W ie lk a  17 -  tel. 372-75; N R  48 -  
L e lew e la  1 -  te l. 726-24: N R  8 -  a l . 
W y zw o le n ia  107 -  te l. 210-12.

17 M U Z  -  p l. Ż o łn ie rz a  2 -  p re le k ­
c ja  B . Ja n k o w s k ie g o  g. 19: T P P R  — 
W oj. P o l. 66 -  f i lm  „ K a m o  -  zna­
n y  osobiście”  g. 18. 20: T R Y G Ł A W  
— O d ro w ą ża  1 -  p o ka z  f ilm ó w  g. 
19: P A P IE R N I -  S to łc zyń sk a  134 — 
sp o tka n ie  m ło d z ie ży  z a k to re m  g. 
19.

M U Z E U M  -  S ta ro m ły ń s k a  27 -
S ztu k a  P o m o rza  Zac h o dn ieg o  X I H — 
X V I I  w ., X X  la t g a le rii s z tu k i po l­
s k ie j. R enesansow e s tro je  k s ią żą t  
szczec ińskich  g. 11—17; W A Ł Y  C H R O  
B R E G O  3 -  P o lska nad B a łty k ie m  
przed  1 000 la t;  M o rs k ie  g . 11— 17; Z a  
m e k  -  p la k a t i g ra f ik a  k s ią żk o w a  
Z ie m  Z ac h o d n ic h  g. 15: 13 M U Z
p l. Ż o łn ie rz a  2 -  g ra f ik a  W . J a n -  
ezaka

GEORGES SIMENON
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Z abaw ne, g dy  się p o m y ś li, że w  P etite  R oquette  K o c u r  

zaczyna  o rg an izo w ać  sobie  życie .
Je cha ł ta k  w o ln o , że m i ja ło  go w ie le  w o zów  i  w ie lu  

lu d z i o d w ra c a ło  się za n im . To  n ie z w y k ły  w id o k , ja k  spor­
to w y  ja g u a r w lecze się po  szosie.

N ie  sp ieszy ło  m u  się. Zega r w ska zyw a ł k w a d ra n s  po go­
d z in ie  je denaste j. P rz y g lą d a ł się d rzew om , ja k  g d y b y  ich  
n ig d y  w  ż y c iu  n ie  w id z ia ł.  N ie k tó re  b y ły  rude, in n e  z ło c i-  
stożó lte , in n e  w reszc ie  c iem noz ie lone . G dzien iegdzie  w id a ć  
b y ło  p o ln ą  drogę z p ra w d z iw y m i w y b o ja m i. Już  d aw n o  n ie  
je c h a ł d ró ż k a m i tego ro d za ju .

T uż  p rzed  n im  fa rm a , n ao ko ło  n ie j stado k ró w  cza rnych  
i  b ia ły c h . N a  d a le k im  tle  m g ła  z k tó re j ja k b y  b ra ła  począ­
te k  k rę ta  l in ia  S ekw any.

P o w ie trz e  by ło  ch łodne , a le  n ie  by ło  z im no . M i ja ły  go 
c ię ż a ró w k i. 1 cm, k ie d y ś  p ro w a d z ił c ięża rów k i, w  A fry c e . W  
sum ie , sporo  p rzeszed ł w  życiu .

O m a ło  n ie  z a p o m n ia ł s k rę c ić  n a  p raw o, p rze jechać pod  
a u to s trad ą  i  do jechać  do Nonnettes. Z a zw ycza j p rz y p o m i­
n a ła  m u  o ty m  K o c u r. N ie  by ło  ju ż  p ra w ie  sam ochodów .

K ie d y  p o ja w ił się dach  z g o n tó w  i  k w a d ra to w y  ko m in , 
z d a ł sobie sp raw ę, że od P aryża  n ie  m ia ł pap ie rosa  w  
ustach. Ponad m u rk ie m  m ig n ą ł s ta ry , p ow yg in a ny  kapelusz  
Fe rd yna nd a . P a tr ic k  m u s ia ł być w  p ob liżu , w  ogrodzie .

W je c h a ł w  fu r tk ę ,  k tó re j k ra ty  o tw a rte  b y ły  przez ca ły  
dzień, u s ta w ił sam ochód na pod w ó rzu , p rzed s k ro m n ym , 
k a m ie n n y m  g an k ie m . P anna  Jacques, u bran a  w  n ie b ie s k i 
m u n d u re k , u s z y ty  w e d łu g  w łasnego  p ro je k tu , o tw ie ra ła  
d rz w i.

B y ła  w ysoka , tw a rz  m ia ła  sp oko jn ą , ry s y  re g u la rn e . T ru d ­
no  b y ło  pow iedz ieć, czy je s t ładna . B yć  może m ia ła  bardzo  
ła dn e  c ia ło , a le tego n ie  b y ło  w idać .

—  N ie  w ie d z ia ła m , że pan p rzy je d z ie . P a tr ic k  je s t w  
ogrodzie .

—  T a k  też m yś la łe m , w i& ząc g łow ę  Fe rd yna nd a . O n n ic  
n ie  w ie?

—  N ie . U p rz e d z iła m  lu d z i, k tó rz y  tu  p rzychodzą . W łaśc i­
w ie  ty lk o  lis tonosz  i  dostaw cy.

P a trz y ł na  b ia ły  dom , na  okna  z  m a ły m i szybam i, k tó re  
p rz y s p o rz y ły  m u  ty le  k ło p o tó w . B y ło  to  pew nego ro d z a ju  
m arzen ie , k tó re  u rz e c z y w is tn ił:  dom , to ja k im  c h c ia łb y  się 
u ro dz ić , do k tó rego  p rz y je ż d ż a łb y  na  w a kac je , ja k  do ba­
bci.

R ozleg ła  k u c h n ia  b y ła  w y k ła d a n a  cz e rw o n y m i k w a d ra ta ­
m i, poza ty m  wszędzie p o d ło g i b y ły  w oskow ane, w  sa lon ie  
w  s ty lu  w ie js k im , śc ia ny  b ia łe , ja k b y  p o k ry te  w a pn e m , w  
p o ko ja ch  w is ia ły  f i r a n k i  w  m a łe  k w ia tk i.

—  W yg lą da  p an  na zmęczonego.
—  Dziś ju ż  m n ie j je s tem  zm,ęczony, n iż  w czo ra j.

—  M u s ia ło  to  być bardzo  c iężk ie .
—  T a k , dosyć.
—  B y ł p an  sam?
Z ro b ił  tw ie rd z ą c y  zn ak  g łow ą.
—  A  p a ń s k i szw agier?
—  L e p ie j to  zn iós ł, n iż  b ym  przypuszcza ł.
S k ie ro w a ł k ro k i w  s tronę  ogrodu  otoczonego m u re m  po­

k ry ty m  pnączam i. N a  k rze w a ch  w id a ć  b y ło  o lb rz y m ie  g ru ­
szk i, żó łtaw e , ja b łk a , k tó re  F e rd yn a n d  p ie lę g n o w a ł z 
m iłośc ią , o w ija ją c  w  p a p ie r, ja k  ty lk o  zaczyna ły  rosnąć, 
ażeby je  u c h ro n ić  p rzed  u k łu c ia m i ow adów .

A le je  b y ły  czyste, zagony w a rz y w  ró w n e , ja k  pod  sznu­
re k , a n i jednego chw astu .

O g ro d n ik  i  P a tr ic k  r w a l i  faso lę  szparagow ą. K ie d y  dz iecko  
zobaczy ło  A la in a , rz u c iło  się pędem  do  n iego, skoczy ło  w  
ra m io n a .

— W cześnie  p rzy je cha łe ś . G dz ie  mam a?
S zuka ł je j  oczym a. ■—  ; i
—  M u s ia ła  zostać w  Paryż*,'-. f  3yvI b ' ^ w  q *om *nw & b
—  N ie  p rz y je d z ie  ju tro ?  | j |  -«v\rw a a  i ALOJłAdafl :*;b?
—  C hyba  n ie. M a  dużo p racy .
P a tr ic k  n ie  b y ł z b y tn io  ro zcza row an y . F e rd yna nd  z d ją ł 

b ru d n y  kape lusz i  jego  łysa  i  b ia ła  czaszka b łyszczała  w  
słońcu . P on iew aż m ia ł tw a rz  ogorza łą  i  spaloną, ta  czaszka  
k o lo ru  ko śc i s ło n io w e j w y g lą d a ła  w rę cz  n ie p rzyzw o ic ie .

(Cląe dalszy nastąp!)
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Ï
C Z W A R T E K  

23 K W IE T N IA

D Z IŚ : Jerzego 

J U T R O : Grzegorza

P O G O D A
Z A C H M U R Z E N IE  duże , 

okresam i opady deszczu 
lu b  m ża w k i. Tem p. do 12 
s t .

R A D A  D N I A

•  N A  e k ra n ie  k in a  
„D e lf in ”  —  je dn o  z k ia  

sycznych d z ie l ra d z ie c k ie j 
k in e m a to g ra f ii —  „C z ło ­
w ie k  z k a ra b in e m ” . Poleca 
m y  każdem u, k to  n ie  ¡w i­
d z ia ł jeszcze tego z n a k o m i­
tego f i lm u !

TEATRY
P O L S K I -  „M iło ść  i próżność’ g. 
19.30; M U Z Y C Z N Y  — „ In e z ” g. 19.

P R O G R A M  B E R L IŃ S K I

15.45 L e k c ja  j .  ang . 16.10 W id o w is k o  
d la  d z ie c i. 16.40 P o lite c h n ik a  T V .  17.55 
W iad o m o śc i. 18 L e k c ja  j .  ang . 18.25 
F ilm y  a m a to rs k ie . 18.45 „K u c h m is trz  
T V  poieca” . 18.50 P o zd ro w ie n ia  T V  
dziecięce j 19 T e le re k la m a . 19.30 
K ro n ik a . 20 F ilm  „ K o m is a rz  M a i-  
g ret” . 20.50 „ W  o b ie k ty w ie ” . 21.25 
Ś p ie w a  M ir ia m  M a k e b a . 21.50 K ro ­
n ik a . 22.10 F ilm  T V  „ B a jk o w y  s tru  
m ie ń ” .

P IĄ T E K

9.2C G im n a s ty k a . 9.30 K ro n ik a . 10.05 
B'ilm „ K o m is a rz  M a ig re t” . 11.30 P ro  
g ram  z R o stoeku. 12.15 W iadom ośc i. 
15.40 S p o tk a n ie  w  B e rlin ie . 16.10 M a  
gazyn  m o to ry z a c y jn y . 16.35 F ilm  
„ Ś w ia tło  za k u r ty n ą ” . 17.55 W ia d o ­
m ośc i. 18 W id o w is k o  d la  d z ie c i. 18.40 
G im n a s ty k a . 18.50 P o zd ro w ie n ia  T V  
dziecięce j. 19 T e le re k la m a . 19.30 
K ro n ik a . 20 A n g . f i lm  k r y m . „ D z ie w  
czy na w  c za rn y m  b ik in l” . 20.50 
„S p o s trze żen ia  i e k s p e ry m e n ty ” . 
21.15 O p e re tk a  „C n o tliw a  Z u z a n n a ” . 
23.05 K ro n ik a .

P R O G R A M  I
W IA D O M O Ś C I:  16, 20, 23, 24.
15.05 „ N a  s ta c ji stu se nsacji” . 15.50 
D la  d z ie c i „S łoń  G u g u a ” . 16.05 R e ­
c ita l sk rzy p c o w y . 16.30 R ad ios top  
zie lo n o gó rs k i. 17 „S p o tk a n ia  z h i­
s to r ią ” . 17.30 T ra n s m is ja  m eczu p ił 
ka rs k ie g o  re p re ze n ta c ji lig i po lsk ie j 
z  lig ą  Z S R R . 19.30 K o n c e r t  n a  serio . 
20.25 Ś w ia to w e  p rzeb o je . 21 „ Z  roz­

k a zu  z ie m i sp a lo n e j” . 21.30 „K s ią ż ­
k i ,  k tó re  n a  w a s  cze ka ją” . 22 Z  
tw ó rczości Z . K o d a ly . 22.20 Opo­
w ie ść  o  B ee th o v en le . 23.10 P rze g lą ­
d y  i  pog lądy . 23.30 R e w ia  p iosenek.

P R O G R A M  U

W IA D O M O Ś C I:  16, 19, 22, 23.50; SER  
W IS  R Y B A C K I:  18.15, 24.
14.45 „ B łę k itn a  s z ta fe ta ” . 16.05 „ Z ie  
lo n y  h a n d e l” . 16.15 Sportow e ro z­
m a ito ś c i. 16.35 „ R a d io re k la m a ” . 17 
P A W . 17.15 K o m e n ta rz  a k tu a ln y .  
17.25 „ M u z y c z n y  czw a rte k ” . 17.55 Z  
w iz y tą  u S k a n d y n a w ó w . 18.20 „ W id  
n o k rą g ” . 19.15 L e k c ja  J. ros. 19.31 
„P o e ta  i je g o  ś w ia t” . 20.01 „ G a w ę ­
d y  z d z ie jó w  m u z y k i” . 20.26 Z w ie  
rże n ia  w ie czo rn e . 20.41 M u zyczn e  
sp o tk a n ia . 21 P o ls ka  p ra p re m ie ra  
no w eg o  u tw o ru  K . P endereckiego. 
22.30 W iec zo rn y  re la k s . 22.45 „ K ro k i 
w e  m g le ” . 23.15 P ro b le m y  m u z y k i 
w s p ó łczesne j. 0.05—3 P ro g ra m  noc­
n y  ( I  p r.)

P R O G R A M  m

17.05 „G d z ie  je s t przebój?” . 17.30 
„ Z ie m ia , k tó rą  B óg  d a ł K a in o w i” . 
17.40 A k tu a ln o ś c i po lskiego b ig -b e -  
a tu . 18 E kspresem  przez  św ia t. 18.05 
„Ś m ie rć  s ło n ia” . 18.35 S a ła tk a  po 
w ło s k u . 13 „ N a o k o ło  św ia ta” . 19.15 
P o e z ja  i  p io se n ka . 19.35 Pod s z a fi­
ro w ą  ig łą . 20 Coś w  ty m  jest. 20.15 
Z  p ry w a tn e j p ły to te k i. 20.35 M a ła  
e n c y k lo p e d ia  c o rr id y . 20.50 „ D la  cie 
bie , d la  m n ie , d la  w a s " . 21.15 T y lk o  
po p o rtug a lsk u . 21.30 T aw ern a  pod  
so len iza n te m . 21.50 O pera tyg o d n ia . 
22 F a k ty  d n ia . 22.08 G w iazd a  7 w ie  
czorów . 22.15 „S o la r is ” , 22.45 M e lo ­
d ie  zn ad  A d r ia ty k u . 23.05 M u z y k a  
po lska.

D E L F IN  (te l. 468-78) „ M a tc z y n e  ser 
ce” g. 20.30 -  ra d ź . od la t  14 -  p a­
n o ra m /;  „S ia d  k r w i”  g. 15.30, 18: 
p ią te k :  g. 10.30, 13, 15.30; „ C z ło w ie k  
z  k a ra b in e m ” %. 20.30 — ra d ź .;  K O S  
M O S  (te l. 355-02) „ J a k  rozp ęta łem  
I I  w o jn ę  ś w ia to w ą ”  g. 13.30, 16,
18.30, 21 -  poi. od  la t 14 -  p an o ra m , 
cz. I ;  p ią te k :  „ J a k  ro zp ęta łem  U  
w o jn ę  ś w ia to w ą ” g. 8.30, 11.30, 14.30.
17.30, 20.30 -  po i. cz. I I  i  I I I ;  C O ­
L O S S E U M  ( te l. 458-18) „ K ie ru n e k  
B e r l in ” g. 16 — po i. p a n o ra m , od 
la t  14; „ L e w  p rę ży  się  do s k o k u ” 
g. 13.30; p ią te k : g. 11.15, 13.30, 16, 
21: „O s ta tn ie  d n i” g. 18.30 -  ra dź. 
p a n o ra m , od la t  11; B A Ł T Y K  (te ł. 
733-35) „C h ło p c y  z  P lac u  B ro n i”  g. 
» ; „ K ie r u n e k  B e r lin ”  g. 11.15. 18.30
— poi. od la t  14 -  p a n o ra m .;  „ N ik t
n ie  rodzi się ż o łn ie rz e m ” g. 13.30, 
16. 21 -  ra d ź . (c z w a r te k  i p ią te k ) ; 
P O L O N IA  (te l. 218-34) „ L e n in  w  
P olsce”  g. 10; „ M ie c z  d la  k ró la ”  g. 
12, 14 -  U S A  -  od la t  7 ;  „ T a je m n i­
czy m n ic h ” g. 16, 18.15 , 20.30 -  ra dź. 
od la t  14 (c z w a rte k  i  p ią te k ) ; P IO ­
N IE R  (te l. 475-02) „O  k ró le w n ie  k tó  
ra  w szys tk o  w ie d z ia ła ” g. 10; „ Z  
Is k ry  ro zg o rze je  p ło m ie ń ”  g. 11, 13, 
18; „ K o n try b u c ja ”  g. 15, 20 —
p o i. od la t  16; „ B itw a  o W a ł P o m o r  
s k i”  g. 17; „K o c h a ć ” g. 22 — szw edz  
k i  (c z w a r te k  i  p ią te k ) ; M A R S  — 
t .T o p k a p i”  g. 16. 18. 20 -  U S A  -  od 
la l  16: F A L A  -  „ W y p ra w a  s ied m iu  
z ło d z ie i”  g. 16 -  U S A  -  od  la t  14 — 
p a n o ra m .;  „ C z te ry  d a m y  1 as”  g. 
18.15. 20.15 -  f r .  od la t  18 p a n o ra m .;  
E C H O  (K rze k o w o ) „ A n g e lik a  i 
k r ó l”  g . 18, 20 -  f r . od la t  16 -  p a ­
n o ra m .;  S Z M A R A G D O W E  (Z d ro je )  
■„S za le n iec  .z  I V  la b o ra to r iu m ”  g 
g. 17.30, 19.30 -  f r .  od la t  14: M E ­
W A  (Z e le c h o w o ) „G o rą c e  ż y c ie ”  g. 
18 -  w l. od  la t 16 -  p a n o ra m .;  
P R Z Y J A Ź Ń  (D ą b ie ) „ T w a rz e  na  
B przedaż”  g. 17. 19 -  U S A  -  od ła t 
18: H U T N IK  (S to lczy n ) „D a m s k i 
gan g ”  g. 17, 19 -  ang . od la t  16 -  
p a n o ra m .;  B A J K A  (P o lic e ) „K o b ie ­
ta  w ą ż”  g. 17, 19 — ang . od la t 16; 
S Y R E N K A  (Jasien ica ) „P a n o w ie  z 
k o m p le k s a m i” g. 18 -  w ł. od la t  
16: B IA Ł Y  Ż A G IE L  (T rze b ie ż ) „ J a ­
rzę b in a  cze rw o n a”  g. 19 -  poi. od 
la t  14 -  p a n o ra m .;  D A R  (S targ a rd )  
s,Różowa p a n te ra ”  g. 18. 20 -  ang. 
od  la t  16 -  p a n o ra m .;  P A N O R A M A  
(S ta rg a rd ) „P od  a rg e n ty ń s k im  n ie ­
b e m ”  arg . od la t  16; W IS Ł A  (G o le ­
n ió w ) „O b c y ” f r . - w l .  od la t  16: RO  
B O T N IK  (P y rzy c e ) „ S id ła ”  an g .-  
k a n a d . od la t  16 -  p a n o ra m .:  W E ­
N U S  (G o le n ió w ) „ N a u c z y c ie l z przed  
m le ś c ia "  g. 17. 19.30 -  ang . od la t 
14; G R Y F  (G ry f in o )  „ W ie lk i w ą ż  
C h in g a c h g o o k ”  g. 17. 19 — N R D  — 
od  la t  11 -  p an o ra m . 
F O T O P I.A S T Y K O N  -  W o j. P o l. . 36
-  „M o s k w a  w spółczesna”  g. 10.30- 
*0.30.

TELEWIZJA
P R O G R A M  P O L S K I  
14.25 i  15 P o lite c h n ik a  T V  
16.40 D z ie n n ik  T V . 16.50 „ E k ra n  z 
b ra tk ie m ” . 17.55 „ G ro m a d z k a  b ib lio  
te k a ” . 18.10 „ S p ó łd z ie lc y  z  B u ja k o ­
w a ” . 18.40 „ G ie łd a  p io s e n k i” . 19.20 
D o b ra n o c . 19.30 D z ie n n ik  T V .  20.10 
„ D ro g i zw y c ię s tw a ” . 20.40 T e a tr  Sen 
s a c ji — „ S z ty le t  z  m o n o g ra m e m ”  cz 
I .  21.40 P rze g lą d  m u zy c zn y . 22.10 
¡Rozm ow y o  ks ią żka ch . 22.25 D z ie n ­
n ik  T V .  22.45 P o lite c h n ik a  T V .  
P IĄ T E K
10 F ilm  b u łg . „ T y to ń ” . 12.45 Z a ję ­
c ia  tec h . d la  k l. V I I I .  14.25 1 15 Po  
l ite c h n ik a  T V .  16.40 D z ie n n ik  T V .  
16.50 „ A u la ” . 17.30 F ilm  „ T r y p t y k  
s ą d e c k i” . 17.45 „ Z a  k ie ro w n ic ą ” . 
18.15 „S zczec ińsk i k w ie c ie ń ”  -  pro  
g ra m  o k o liczn o śc io w y . 19.20 D o b ra ­
n o c . 19.30 D z ie n n ik  T V .  20 P o lski 
f i lm  T V  „ T w ó j n o w y  s y n ” . 20.30 
M a g . „ K r a j” . 21.10 T e a tr  T V  „ N ie ­
sta łość serc” . 22.25 D z ie n n ik  T V  
22.45 P o lite c h n ik a  T V ,

W Y D A W C A ; S zczecińskie W y­
d aw n ic tw o  P ra so w e RS W  „ P ra ­
sa” : R E D A K C J A  I A D M IN *-  
3 T R A C J A : Szczecin, ot H ołdu  
Pcuskieg« ?- T elefon  cen­
t ra li :  430 21 ♦  S e k re ta r ia t red 
naczelnego : 457-41 ♦  D z ia ł łą cz ­
ności f  C zv» ein ikann '• »sn-?i

S zrzec 7 a k ł Ira i

P R A C A

P O T R Z E B N A  o p ie k u n  
k a  do  d z ie c k a . Szcze­
cin , F e lc za k a  8 -b -7 .

3751-G
P R Z Y J M Ę  do  p ra n ia  i 
pręże n ia  f i r a n y  od  
p rzed s ię b io rstw  uspo­
łe czn io n y ch  i  osób p ry ­
w a tn y c h . Szczecin . H e ­
le n y  15 -1, te l. 209-30.

3776-G
P O S Z U K U J Ę  o p ie k u n k i  
do  9-m iesięcznego  dziec  
ka. O fe r ty :  B iu ro  O g ło ­
szeń, Szczec in , pod  
3795.

N IE R U C H O M O Ś C I

S P R Z E D A M  gospodar­
s tw o  z  za b u d o w a n ia m i. 
S ta rg a rd . R e y m o n ta  44.

3491-G
S P R Z E D A M  p lac o  
p o w . 1.700 m  kw . z 
d o m k ie m , 1 km  od P a ­
b ia n ic . W iad o m o ść : D ą ­
b ro w s k a , Szczec in , M a ł­
ko w sk ieg o  16 -9 . 3500-G

Pogotowie
Telewizyjne

„Elektromet“
Szczecin, u l. Żółk iew skiego 4 

te l. 4*8-74  

W  G O D Z. 7— 15 

W  G O D Z. 15— 19

Zgłoszenia bezpośrednio w  zakładzie.

O K A Z  JH!
T Y L K O  DO  16 M A J A  1970 R.

s p r z e d a ż
kapeluszy damskich

po cenach obniżonych o 35%

W  S K L E P A C H  —  u l.  W IE L K A  20 
u l.  F E L C Z A K A  i

1362-K

G R A  L I C Z B O W A

„ G R Y F “
P R Z Y N O S I CZĘSTO  SZC ZĘ ŚC IE  

BO  S K R E S LA S Z T Y L K O  6 Z  28 L IC Z B .

S ta lin g ra d u  12, tel.
356-96, czynne o d  godz. 
8-2 0 . 3-m iesięczna gwa  
ra n c ja !  864-K

S IL N IK  sam ochodow y  
m a rk i „V o lk sw ag e n ”  
sp rze d a m . T e l. 422-38.

3395-G
K IO S K  przenośny o ra z  
s a d zo n k i m a lin  d w u k ro t  
n ie  o w o cu jących  sp rze ­
d a m . T e l .  701-45.

3490-G
„ R E N  A U L T -1 0 ”  sp rze ­
d a m , te l. 705-51.

3492-G
P IA N IN O  s p rze d am . 
W ysp iań sk ie g o  41.

3502-G
W Ó Z E K  dziecięcy , u ży  
w a n y  sprzedam . H e le ­
n y  12-14 godz. 16-19.

3504-G
W Ó Z E K  dziecięcy sprze  
d a m . u l. E. P la te r  1—17.

3506-G
P S Z C Z O Ł Y  -  u le  w ie l­
k o p o ls k ie  sp rze d am . 
R osenbergów  7.

3506-G

L O K A L E

D W IE  n a u c zy c ie lk i p il 
n ie  poszukują p o k o ju  
sub lo k ato rsk ie g o . O fe r ­
ty  k ie ro w a ć  pod te l. 
222-23 godz. 14-16.

3652-G
P O K O J o d n a jm ę panu . 
Ja g ie llońska 95—17.

3494- G
M IE S Z K A N IE  3 -p o k o jo  
w e  z ku c h n ią , 80 a ró w  
z ie m i, 20 d rzew  ow oco­
w y c h  w  T rze b ie ży  za ­
m ie n ię  na m ie szk an ie  
w łasnościow e w  Szcze­
c in ie . W iadom ość: W e­
ro n ik a  S ku p iń sk a . T rz e  
b ie ż , u l. K ościuszki 51.

3495- G
M IE S Z K A N IE :  3 d u że  
p o k o je  z w y g od a m i za­
m ie n ię  na 2 m ie szk an ia :  
1- i 2 -poko jow e. T e l. 
267-33. 3497-G

P O S IA D A M  p iw n ic e  do 
zagospodarow ania  w  re 
jo n ie  „L o d o g ry fu ” . O cze  
k u ję  p ro p o zyc ji. O fe r­
ty  B iu ro  Ogłoszeń Szcze 
cin  pod 3501.
O D N A J M Ę  2 osobom  
p o k ó j, c.o., osobne w e j 
ście. R osenbergów  7, 
te l. 751-24. 3507-G
2 P O K O JE  z ku c h n ią , 
piece zam ien ię  n a k a ­
w a le rk ę  z now ego bu ­
d o w n ic tw a . O fe rty  B iu ­
ro  Ogłoszeń Szczecin
pod 3510.
2 M A Ł E  pokoje , ku c h ­
n ia , ła z ien k a , całość 
37 m  kw ., og ró d ek
p rzyd o m o w y , m ożliw ość  
h o d o w li, m ie jsce n a ga  
ra ż  zam ien ię  n a  m iesz­
k a n ie  z a  o. O fe r ty  B iu  
ro  Ogłoszeń Szczecin
pod 3511.
S Z C Z E C IN  -  2 po ko je , 
c. o ., now e b u d ow n ic ­
tw o . I X  p. -  u l. B u -  
dzis zyń sk a  za m ie n ię  na  
podobne 2- lu b  1-p o ko -  
jo w e . M ogą b yć  piece. 
O fe r ty  B iu ro  Ogłoszeń  
S zczecin  pod 3512. 
M IE S Z K A N IE  k w a te ­
ru n k o w e : 2 p o ko je ,
w spólna kuchn ia  żarnie 
n ię  n a 2 w iększe lu b  3 
m n ie js ze  pokoje . J a g ie l­
lo ńska 10—13,

3516-G
M IE S Z K A N IE  3 -p o ko jo  
w e. ko m fo rto w e  z gara  
żem  w  Policach zam ie  
n ie  na m nie isze 2-oo.ko

Zarząd 
Spółdzielni 

Pracy
Krawieckiej

„Elegancja“
w  S z c z e c i n i e

Z A W IA D A M IA  S Z A N O W N Y C H  K L IE N T Ó W

że Zakład  K ra w ie c k i n r 3 mieszczący się przy a l. W ojska 
Polskiego n r 53

został z powodu remontu przeniesiony
do Zakładu Kraw ieckiego n r  4 przy a l. Piastów n r  66.

1366-K

Srebro 
-  złom

Ł A D N E , F U N K C J O N A L N E  

W  R O Ż N Y C H  O K L E IN A C H

oraz
srebro przemysłowe 

kupuje sklep

Ars Christiana
meble

pojedyncze 
i w  kompletach

w  sklepach Wojewódzkiego  
Przedsiębiorstwa H and lu  M eb lam i

w  Szczecinie

S Z C Z E C IN . 
aL N iepod leg łośc i 

N r  17
1294-K

W s zy s tk im , k tó rz y  
w z ię li u d z ia ł w  po ­
grzeb ie

ś. p.

Jana
Michałowskiego

p rz y  u l.  M a lczew sk iego  
B oh. W arszaw y 
J a g ie llo ń s k ie j 
al. W yzw o le n ia  
W a r ty  s ław a

serdeczne podzięko­
wanie

1411-K

s k ł a d a

2 0 N A  z D Z IE Ć M I. Zawiadomienie
D Y R E K C J A  H U T Y  „S ZC ZE C IN ’*

z a w ia da m ia

wszystkich zainteresowanych, że w  
dniach od 23. IV .  do 25. IV .  1970 r.

jo w e  w  Szczec in ie . W ia  
dom ość: P o lice , te l. 
269. 3517-G

Z G U B Y

Z G IN Ą Ł  p ies p e k iń ­
c zy k , d łu g o w ło s y , ja s n y  
z c za rn ą  m o rd k ą , p ro ­
szę o d p ro w a d z ić  za 
w y n a g ro d ze n ie m . u lic a  
M ic k ie w ic z a  71 m . 5. 
te l. 74-605. po godz. 15. 
O s trzegam  przed  k u p ­
nem  i  p rzyw łas zcze -

O D B Ę D Z IE  S IĘ

W Y P Ł A T A  N A G R Ó D  Z  F U N D U S Z U  
Z A K Ł A D O W E G O  Z A  R O K  1969.

1412-K

Z G IN Ą Ł  d u ż y , c za rn y , 
p o d pa la n y  pies m y ś liw  
s k i, seter g ordon. U czci 
w ego  znalazcę proszę o 
o d p ro w ad ze n ie  za  w y ­
n a g ro d ze n ie m : L u b ec -
k ie g o  34 -1. 3841-G

P R Z Y B Ł Ą K A Ł  się pies 
m y ś liw s k i b rą zo w o -b ia  
ły .  D o  o d e b ra n ia :  u l. 
G o rk ieg o  27— 1.

3825-G
Z G U B IO N O  u p ra w n ie ­
n ia  m a s zy n is ty  w y d a n e  
przez  C e n tra ln y  R e ie s tr. 
M a s zy n is tó w  w e  W ro c­
ła w iu  n a n a zw is k o  W ie  
s ła w  W itk o w s k i.

3503-G
S K R A D Z IO N O  le g ity ­
m a c ję  s łu żbo w a w y d a ­
n ą p rze z  P A M  w  Szcze 
c in ie  n a n a zw is k o  Jad­
w ig a  B anach

Pracownicy poszukiwani
Z a k ła d y  C hem ic zn e  „Police** w  b u d ow ie  za­
t ru d n ią  n a ty c h m ia s t zastępcę g łów nego  księgo­
wego do sp ra w  księgow ości e k s p lo a ta c y jn e j, 
w y m a g a n e  w y k s z ta łc e n ie  w yższe  ek o n o m iczn e , 
5 la t  p ra k ty k i na s ta no w isk u  k ie ro w n ic z y m  w  
za k re s ie  ra ch u n ko w o ś c i, starszego re w id e n ta  
k o n tro li w e w n ą trz z a k ła d o w e j, w y m a g a n e  w y ­
kszta łc en ie  w yższe ek o n o m iczn e  i 5 la t  p r a k ­
ty k ; w  ty m  3 la ta  w re w iz ji lub  ś redn ie  1 8 la t  
p ra k ty k i,  ś lusarzy d y żu rn y c h  a p a ra tu ry  p ro d u k ­
c y jn e j, w y m a g a n e  w y k s z ta łc e n ie  zasadn icze z.a- 
w o d o w e I p ra k ty k a  w  zaw o dzie  ślusarza, k ie ­
ro w c ó w  sa m ochodów  c ięża ro w yc h  z I  i I I  k a te ­
g o rią  p ra w a  ja z d y . W a ru n k i p ra c y  i p ła c y  do  
o m ó w ie n ia  n a m ie jscu  O fe rty  p ro s im y k ie ro ­
w ać pod ad re se m : Z a k ła d y  C hem ic zn e  „P o lic e “  
w Jasien iev Szczec ińsk ie ! lub  zg łaszać się oso­
b iś cie  w  D z ia le  K a d r. p o k ó j n r  24 w  godzinach  
od 8 do 13 D o jazd  do Z a k ła d ó w  C h em ic zn vc h  
au tobusem  P K S  z P lacu L en in a  w  S zczecin ie , 
p^dz 9 30. 11.30 1333- K

Bądź oszczędna i kupni margarynę
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Kto koordynuje „miejskie wykopki"?

S z c z e c lń s k n  z m o ra
Z M O R Ę  R O Z K O P A N Y C H  U L IC  I  C H O D N IK Ó W  znam y  

wszyscy aż nazbyt dokładnie z własnego doświadczenia. Nie  
m a bodaj miesiąca, aby po k ilk a  razy, i to często nawet w  tym  
samym m iejsu nie rozkopywano ulic, w ym ieniano kabli, rur 
wodociągowych, bądź kanalizacyjnych. Oglądając poczynania  
ekip „wykopkow ych” m ożna odnieść wrażenie, że w  te j dzie­
dzinie nie obow iązują praw a logiki i chociażby rachunku eko­
nomicznego.

R E P O R TE R  u s iło w a ł do trzeć 
do sedna s p ra w y  lu b , fo rm u lu -

Ś w ią t o
transportowców

J A K  CO R O K U  w  k w ie tn iu  tran s  
p o rto w c y  i d ro g o w cy  obchodzą sw o  
je  św ię to . T e g o ro c zn y  D z ie ń  T ra n s  
p o rto w c a  w  Szczec in ie b ęd z ie  szcze 
g o ln ie  u ro c zy s ty , p o n ie w a ż  zb iega  
s ię  z  25 roczn icą  w y z w o le n ia  m ia ­
sta .

P ra c o w n ic y  szczecińskiego P T H W ,  
od  k tó ry c h  za le ży  m . in . zao p a trzę  
n ie  n aszych  sk le p ów , w  n a jb liżs zą  
n ie d z ie lę  podczas oko liczn o śc io w e j 
a k a d e m ii p o d su m u ją  w y n ik i s w o je j 
d zia ła lno ś c i, w s p ó łzaw o d n ic tw a  w e w  
n ą trzza k ła d o w e g o  o p roporzec p rze ­
ch o d n i p rzed s ię b io rs tw a  o raz  n a ­
k re ś lą  za d a n ia  na ro k  b ie żą c y  i 
p rzy s z łą  p ię c io la tkę .

P rz o d u ją c y  p ra c o w n ic y  o trz y m a ­
j ą  o d zn ac zen ia : 2 osoby u d e k o ro w a  
n e  zostaną p a m ią tk o w y m i o d zn ak a  
m i- G r y f a  P om o rs k ieg o , 7 tra n s p o r­
to w c ó w  o trz y m a  zaw o do w e o d zn a­
cze n ia  W zorow ego  K ie ro w c y  o ra z  3 
osobom  będą p rzy zn a n e  o d zn a k i Z a  
służonego  P ra c o w n ik a  H a n d lu . (v. i

„Bomba śmiechu"
czyli kabaret 
„D U D E K "  
w Szczecinie
K O L E J N A  IM P R E Z A  z 

c y k lu  „Tych la t nie odda 
n ik t” będzie ró ż n iła  się 
n ieco  sw ym  ch a rak te rem  
od pop rzedn ich  —  ty m  ra ­
zem szczecińskiej publicz­
ności przedstawiony zosta­
n ie  znany stołeczny kaba­
ret, występujący stale w  
kaw iarn i „Now y Ś w ia t” i 
prowadzony przez Edw arda  
Dziewońskiego a znany 
pod o rn ito lo g ic z n ą  nazw ą 
„D U D E K ”  (łac. upupa  e- 
pops). W  p ro g ra m ie , będą­
cym  p rzeg lądem  n a jle p ­
szych n u m e ró w  z d o ty c h ­
czasowych 5 p re m ie r kaba­
re tu , w y s tą p i p le jad a  zna­
k o m ity c h  a k to ró w . U jr z y ­
m y  w ię c : A n itę  Dym szów- 
nę, A n n ę  Seniuk, Teresę 
Lipowską, W ies ła w a  Gola­
sa, W ies ła w a  M ichnikow ­
skiego, Z d z is ła w a  Leśnia­
ka, B ro n is ła w a  Paw lika, 
Jana Kobuszewskiego, Ja­
na Kociniaka, oraz  E d w a r­
da  Dziewońskiego.

„D u d e k ”  zaprasza w ię c  
na sw ó j p ro g ra m , p rezen­
to w a n y  11 m a ja  (godz. 16„ 
18, 20, 22) w  sa li k in a  „C o ­
losseum ” . P rzedsprzedaż b i­
le tó w  —  W P IA  i O rb is .

Z res ztą  n a jb a rd z ie j n a m a c a ln y  do ­
w ó d  b ę d z ie m y  m ie li n ie d łu go  na u li 
cy  K rz y w o u s te g o . P rze d  d w o m a la ­
t y  W P R K  u ło ży ło  na te jż e  u lic y , 
w  ra m a c h  re m o ntu  k a p ita ln e g o  sie­
ci w o d o c iąg o w ej -  n o w y  ru ro ciąg . 
P rze z  d łu ższy  okres ca ły  c h o d n ik  
z a jm o w a ł po tę żn y  w y k o p . T ru d n o  
b y ło  do jść do sk lepów , p rze jść  na  
d ru g ą  s tro n ę u lic y . W y k o p u  ju ż  n ie  
m a , c h o d n ik  le ży  na sw o im  d a w ­
n y m  m ie js cu .

Zdaw ać b y  się m ogło, że 
ją c  inacze j, o trzym a ć  o dp o - przez d o b rych  la t  k ilk a n a ś c ie  
w ie d ź  na  pos taw ione  w  ty tu le  c h o d n ik  na  u l. K rzyw oustego  
p y ta n ie . Z u rzędu  fu n k c ję  k o - n ie  będzie rozkopyw any. Z no- 
o rd y n a to ra  „w y k o p k ó w ”  sp ra - w u  n ic  b a rd z ie j m ylnego . Przed 
w u je  M ie js k i Za rząd  D róg  i  s ię b io rs tw o  uk ład a ją ce  w odo - 
M ostów .

n ie w ie le  m a  w s pólnego  z  p ra w d z i­
w ą k o o rd y n a c ją . J a k  nas p o in fo r ­
m o w a n o  M Z D iM  n ie  m a  w iększego  
w p ły w u  n a fa k ty c z n y  p rzeb ieg  p rac ,

ciągu
m ów .

do  poszczególnych 
(dym )

do-

ciąg n ie  w y k o n a ło  podłączeń 
F U N K C J A  T A , choc iaż u rzę d o w a  do dom ów . T a k  w ię c  w  n a j b l i ż -

........J" ' szym  czasie ponow nie, w  ty m
sam ym  m ie jscu  trze ba  będzie 
rozkopać u lic ę  i  w y k o n a ć  od- 

o g ran ic za  się  ra c ze j do  e w id e n c jo  p ro w a d ze n ia  od nowego ru ro -  
n o w a n ia  i p rz y  to to w y  w a n ia  p la n u  . . . .
ro zk o p ó w . P la n  ten  n p . n a b ie żąc y  
ro k  z a k ła d a  ro zk o p a n ie  naszego m ia  
sta  w .. .  660 p u n k ta c h  ( ! ) ,  a  d o jd z ie  
jeszcze p ra w d op o d o b n ie  d ru g ie  ty le  
ro zko p ó w  n ie p la n o w a n y c h  p rz y  usu 
w a n iu  w s ze lk ic h  a w a r ii.

Co k r y je  się za tą  liczbą?  O tó ż w  
560 p u n ktac h  m ia s ta  będą w y m ie ­
n ia n e  s ta re  k a b le , w o d o ciąg i 1 gazo  
c iąg i, lu b  u k ła d a n e  n o w e  s iec i. K to ś  
są d z iłb y , że n p . n a u lic y  X  zro b i 
się sze ro k i w y k o p , a  w  n im  u ło ży  
jednocześn ie  k a b e l e n e rg etyc zn y , 
lu b  te le te c h n ic zn y , n o w e  r u r y  ga­
zow e 1 w o c iąg o w e , a  n a s tę p n ie  do ­
św iad c zo n a b ry g a d a  zasyp ie  w y k o p , 
u ło ży  ró w n iu tk ą  n a w ie rz c h n ię  i  
m ie js c e  to  pozostan ie  n ie ru sza ne  
p rze z  la t  10, 20, a m oże i  50, do n a  
stępnego re m o n tu  ka p ita ln e g o . N ic  
ta k ie g o  n ie  n as tą p i. N a jp ra w d o p o ­
d o b n ie j n a  u lic y  X  w  ty m  ro ku  
e n e rg e ty c y  w y m ie n ia ć  będ ą  k a b e l 
w y s o k o p rą d o w y . W  p rzy s z ły m  ro ku  
łą czn o śc io w c y  z ro b ią  w y k o p  1 za ­
ło żą  o b o k  sw ó j k a b e l, za  2 la ta  ko ­
pać będą p ra c o w n ic y  g a zo w n i, za 
3 la ta  za ło ży  się w o d o c iąg i itd .,  itd ., 
a ż  c y k l się z a m k n ie  i  za w y k o p k i  
zab ie rze  się  p o n ow n ie  e n e rg e ty k a .
O c zyw iśc ie  p rz y k ła d  z f ik c y jn ą  
u lic ą  je s t p rzes ad zo n y , a le  n ie w ie le  
odbiega od rze czy w is to ś ci. Z n a n e  są 
w  n as zym  m ie ś c ie  p rz y k ła d y , gdy  
ro k  po ro k u  ro zk o p y w a n o  tę  sam ą  
ulicę .

K r o n f l ł o
Ę M l € g Ę » t M  f i k Ó W

M IL IC J A  d ro g o w a o d n oto w a ła  
w c zo ra j w  Szczec in ie  aż 11 w y p a d ­
kó w , z czego n a szczęście ty lk o  je ­
den  p o w ażn ie js zy  — m ia n o w ic ie , oko  
ło  godz. 17.15 n a  p rze jśc iu  d la  p ie ­
szych u /  zb iegu u lic  K rzyw ou s te g o  
i  B ogus ła w a, sam ochód „ O c ta v ia ” 
M A  7081 p ro w a d zo n y  p rze z  Z d z is ła ­
w a  C . p o trą c ił ko b ie tę , k tó ra  po o- 
p a tru n k u  w  po g oto w iu  w ró c iła  do 
d o m u . M il ic ja  w y ja ś n ia  oko licznośc i 
w y p a d k u  W in n y c h  d alszy ch  dz ie ­
sięc iu  k ra k s  u k a ra n o  m a n d a ta m i 
w zg lę d n ie  s k ie ro w a n o  w n io s k i o uka  
ra n ie  p rzez  k o le g iu m . A  sw o ją  dro­
gą — je d enaście  k ra k s , i  to  w  o k re  
sie T y g o d n ia  K u lt u r y  n a J e zd n i — 
je s t  z ja w is k ie m  co n a jm n ie j n ie po ­
k o ją c y m .

W  P Y R Z Y C A C H  n a u l. 1 M a ja  mo  
to c y k lis ta  ze S zczec ina. S ta n is ła w  M . 
( n r  re j. m o to c y k la  M A  7019) po­
t rą c ił 15 -le tn ią  Z o fie  W ., k tó rą  w  
c ię żk im  stan ie  s k ie ro w a n o  do m ie j­
scowego szp ita la

L E K A R Z  po g oto w ia  s tw ie rd z ił zgon  
45 -le tn ie j m ie s zk a n k i u l. S to is ław a, 
S ta n is ła w y  S „  k tó ra  u leg ła  w c zo ra j 
za tru c iu  gazem . O k o lic zno ś ci w y p a d  
ku  b ad a m ilic ja .

N A  S T A T K U  P L O  „ G r y f ”  d o znał 
w  czasie p ra c y  u razu  n o g i o f ic e r-  
m e c h a n ik  je d n o s tk i. 38 -le tn i R ys zard  
B . R an n eg o  s k ie ro w a n o  do k l in ik i  
n a P o m o rza n a c h . O P )

Spotkanie
z E. Osmańczykiem

K O L O  b y ły c h  D z ia ła c zy  P o lo ­
n ijn y c h  p rz y  W Z  T R Z Z  o rg a n izu je  
d la  sw o ich  członków  w  p ią te k , 24 
b m „  o  godz. 19.30, w  Z a m k u  K s ią ­
ż ą t P o m o rs k ich  sp o tka n ie  z b . d z ia  
łą cze m  p o lo n ijn y m  red . E . O s m ań ­
c z y k ie m .

26 bm. — przysięga wojskowa junaków

OHP - szkoła życia
T A K IC H  C H Ł O P C Ó W  Jak J u re k  

jes-t w ie lu . P rzy c h o d zą , p y ta ją  o  
m o żliw o śc i n a u k i, zd obyc ia  zaw o du , 
o w a ru n k i p rac y . Z n u d z iła  im  się  

c h o in ic z y c h  H u f c ó w  P r a c y  po staw a  b ie rn eg o  ko n s u m en ta . A
____,  __ ,  O c h otn ic ze  H u fc e  P ra c y  s tw a rz a ją

S t a n ą ł  m ło d y  c h ło p a k .  Ja KzanSQ n a d ro b ie n ia  straconego cza -

—  D Z IE Ñ  D O B R Y !
W  d rz w ia c h  s e k re ta ria tu  
W o je w ó d z k ie j K o m is ji O -

w  spraw ie przyjęcia  do 
hufca. Skończyłem 7 klas. 
Jestem bez zawodu”. M ło-

D w u le tn i p o b y t w  h u fc u , to  n i«  
ty lk o  p rą c a  za ro b k o w a  i  z d o b y w a -  

zaw o d u . O b s zern y  p ro g ram  szk o

w  w o j. szczecińskim .

P re m ie ry  w  te a tra c h
t t♦  „Droga przez walkę

♦  „To jest Polska“
25 B M . w  T e a trze  M u zy c zn y m  o d - w ic z  i  W o jc ie ch  W ie c zo rk ie w ic z . O -  

b ęd z ie  się p ra p re m ie ra  w id o w is k a  p ra c o w a n ie  m u zyc zn e  -  J e rz y  M i-
m uzyc zn eg o  
„ D ro g a  p rze z  w a lk ę ’
scenariusza są : Janusz M arze c  
W a le r ia n  P a w ło w s k i. S p e k ta k l p rzy

c ie k a w y  i  n ie b a n a ln y  s p e k ta k l la l­
k o w y  o-party n a  a u te n ty c zn y c h  w y p o ­
w ie d z ia ch  d z ie c i ze szk ó ł p o d staw o -  

O jc z y ź n ia ń ą ” . w y c h  o raz  w ie rs zac h  zn a n y c h  p o - 
w y k o rzy s ta n o  e tó w  po lsk ic h  i  p io se n ka ch , (ru )

g o to w a n o  d la  uczczenia setnej rocz św ięconej n as zem u  m ia s tu . Jest to  
n ic y  u ro d z in  W ł. I .  L e n in a . W  id o - 1 n i ­
w is k o  u k a z u je  dw a o kre sy  z  d z ie ­
jó w  Z w ią z k u  R adzieck iego  
w o łu c ję "  1 „W ojnę  
W  przed s ta w ie n iu  
p ie ś n i 1 p io se n k i ro s y js k ie , u k ra iń ­
sk ie , ra d z ie c k ie  o tem a ty ce  lu d o w e j, 
re w o lu c y jn e j i w o js ko w e j.

In s c e n iza c ja  i  re żys eria  -  Janusz  
M a rze c , k ie ro w n ic tw o  m u zy c zn e  1 
in s tru m e n ta c ja  — W a le ria n  P a w łó w  
s k i, o p rac o w an ie  p lastyczne -  J e ­
rz y  K o ła c z . W y k o n a w c a m i w id o w i­
ska je s t c a ły  zespół a r ty s ty c zn y  te ­
a t r u :  so liśc i, ba le t, o rk ie s tra  i  chór.
P re m ie ra  p rasow a odbędzie  się w  
n ie d z ie lę  26 b m . o  godz. 19.30.

R ó w n ież  w  sobotę 25 b m . w  P a ń ­
s tw o w y m  T e a trze  L a le k  „P le c iu g a ” 
odbędzie  się p re m ie ra  k o le jn e j po­
zy c ji re p e rtu a ru  pt. „ T o  je s t P o l­
sk a ” . A u to ra m i m o n tażu  p o etyc k ie  
go są re a liza to rzy  szczecińskiego  
p rz e d s ta w ie n ia  L eok ad ia  S e ra fin o -

Przepraszamy
Z  W IN Y  re d a k c ji u le g ła  zn ie ks zta ł 

ce n iu  treść re ce nz ji p t. „ A rty ś c i ru  
m u ń sc y  i  m u z y k a  w ie d e ń c zy k ó w ”  
(„ K u r ie r ”  z d n ia  14 b m .) p ió ra  n a ­
szego sta łego  w s p ó łp rac o w n ika  p. 
K o m a n a  K raszew sk iego .

Z a  p rzeoczen ie  p rzep ra sza m y ser 
d eczn ie  za ró w n o  A u to ra , ja k  i  C zy ­
te ln ik ó w .

R E D A K C J A

d z ie n ie c  o t r z y m u je  n ie z b ę d  le n ia  id e o w o -w y c h o w a w c ze g o  prze-» 
n e  f o r m u la r z e .  P o  ic h  w y -  W id u je  ks z ta łto w a n ie  o kre ś lo ne j po  
w e łn ie n iu  z o s t a n ia  s k ie r o -  s ta w y  o b y w a te ls k ie j i s p o łe czn e j, p e ł n i e n iu  z o s t a n ie  s t a e r o -  W sp 6 lna  n a u k a  j  ro z ry w k i, lic z n ie
w a n y  do je d n e g o  z  h u fc ó w  p o d e jm o w an e  c zy n y  społeczne  

u tw ie rd z a ją  m ło d y c h  Juna ków  w  
p rz e k o n a n iu  o  słuszności p ra c y  w  
k o le k ty w ie . W a ż n y m  c zy n n ik ie m  w  
re a liz a c ji tego  p ro g ram u  je s t  w p ro  
wadzom a t r z y  la ta  te m u  zasadn icza  
s łu żba w o js k o w a  w  ra m a c h  O T .

W ie lk im  d n ie m  w  ż y c iu  ju n a k ó w -  
żo łn ie rzy  je s t p rzys ię g a w o js k o w a . 
P o m o rs k ie  Z g ru p o w a n ie  O H P  d la  
p o d kre ś le n ia  w ię z i z  m ia s tem  orga  
n iz u je  w  ty m  ro k u  tę  u roczystość  
w  D z ie ń  W y z w o le n ia  — 26 k w ie tn ia  
o godz. 10 w  a l. Jedności N a ro d o ­
w e j.

W śród  m ło d y c h  lu d z i, k tó rz y  te ­
go d n ia  będą p o w tarza ć  słow a  R o ­
ty  P rzy s ięg i -  „ J a , O b y w a te l P o l­
s k ie j R zec zp os p o lite j L u d o w e j p rzy  
s ięg a m ...”  z n a jd z ie  się w ie lu  przo ­
d o w n ik ó w  n a u k i i w y s zk o le n ia  w o j 
skow ego. R o tę  p rzys ię g i p o w tarza ć  
będą ta k że  (na z d ję c iu ) : T A D E U S Z  
M IĘ K U S  z 53 O H P  w  D ą b iu :  w zo ­
ro w y  ju n a k , d o b ry  uczeń 1 p ra c o w  
n ik . A k ty w n ie  p ra c u je  sp o łe czn ie . 
Jest c z ło nk ie m  Z M S  i c z ło nk ie m  
R a d y  H u fc a.

B R O N IS Ł A W  D Z IE D Z IC , Z 51 
O H P  w  S zc zec in ie : p o dobn ie  ja k  
je g o  ko lega, je s t  w zo re m  d la  in ­
n y c h . A k ty w n y  c z ło ne k  Z M S . P e łn i 
ta k ż e  o d p o w ie d z ia ln ą  fu n k c ję  sze fa  
u z b ro je n ia .

E D W A R D  S Z Y S Z K O  Z 57 O H P  -  
S zc zec in : pochodzi z p o w ia tu  ch o je ń  
sk iego. T u , w  h u fc u  s p e łn ią  się je ­
go m a rz e n ia  o zd obyc iu  zaw o du . 
Z y c ie  w  k o le k ty w ie  p o zw ala  m u  
ró w n ie ż  n a p rac ę  spo łeczną . Jest 
p o m o cn ik ie m  d o w ó d cy  p lu tonu,- 
p rzew o dn iczą cy m  ko la  k o m p a n ijn e  
go Z M S  i cz ło nk ie m  Z a rz ą d u  H u f ­
cow ego Z M S . (jas)

F o to : W . C IE Ś L A K Ó W  A

dw óch a k ta c h  p t. lia n . S p e k ta k l p rzyg o to w an o
A u to ra m i z w ią z k u  z 25-lec iem  p o w ro tu  Szcze- 

na do M a c ie rz y , co zn a la z ło  w y -  
z w  je d n e j części p ro g ra m u  pe-

n o t a t n ik
szczeciński

A  W IE C Z Ó R  lite ra c k i wspólezes  
nej p o ez ji ra d z ie c k ie j pt. „S e rce m  
i  ro zu m e m ”  odbędzie  się dziś , w  
c zw a rte k , o  godz. 20 w  K lu b ie  „P o d  
6” w  Z d u n o w ie . U d z ia ł w e zm ą : B a r  
b a ra  B ie ń k o w s k a  i red. W ies ław  
G ło w ac z . W stęp  w o ln y .

A  R E D . B ogdan  J a n k o w s k i m ó w ić  
będzie  n a te m a t „B ila n s  m u zy c zn y  
ć w ierćw iec za  Z ie m  Z a c h o dn ich  i 
P ó łn o c n yc h  n a t le  m u z y k i p o lsk ie j 
i ś w ia to w e j”  dziś, o godz. 19. w  K lu  
b ie  „13 M u z ” . W stęp  w o ln y .

A S P O T K A N IE  z p p łk . T a d e ­
uszem  P e ren c em  -  p rze d s ta w ic ie ­
le m  w y d a w n ic tw a  M O N . odbędzie  
się ju tro , w  p ią te k  w  ks ię g a m i 
„ K lu b o w e j” p rzy  a l. Jedności N a ­
ro d o w ej 5.

A A K A D E M IC K I C h ó r P o lite ch ­
n ik i  S zczec ińsk ie j p rzes ła ł n a m  po­
zd ro w ie n ia  z  p o b ytu  w  R  ostce ku . 
D z ię k u je m y .

(D okończen ie  ze a tr l j

*  I  A D A M
Z W A R Y C Z .
prezes spół­
dzieln i m iesz- m iasto 
kaniow ej 
„Wspólny  
Dom ”. Jest on 
organizatorem

M Y  i  msmM I A S T U
to  na  p ew n o  w ie lk i 

sukces n ie  ty lk o  d la  re g ion u  
a le  także  d la  całego k ra ju .

2. P rz y s z liś m y  tu  z ró żn y c h  s tro n , 
współzało- b y  żyć  i  p rac o w a ć  w  ty m  m ieśc ie , 

życiełem te j K a ż d y  z  m ie szk ań c ó w  Szczec ina  
spółdzielni m a  s w o ją  cząstkę w ło żo n ą  w  je g o  
istn iejącej ju ż  od b ud o w ę . Z w ią z a łe m  się n a  d o b re

zany jest 
działalnością budownictwa.

od 12 lat. W  z ty m  m ia s tem  ja k  w ie le  ty s ię c y  
Szczecinie zaś in n y c h  m ie szk ań c ó w . T u  w y c h o w a  
mieszka od łe m  sw yc h  sy n ó w , tu  o n i u k o ń c zy -  
1947 r. i od l i  s tu d ia . C zyż w ię c  n ie  m ożna m ie ć  
początku zw ią lepszego p ra w a  i serdecznego p rz y  

w ią z a n ia  do  tego m ia s ta , ja k  n a d a l 
ż y ć  i  p rac o w a ć  d la  jeszcze p ię k n ie j 
szego ro z k w itu  Szczecina?

3. N a jb a rd z ie j pa lące  p ro b le -
1. N a tu ra ln ie  że odbudow a 

m ias ta , k tó re  po zakończen iu  
d z ia ła ń  w o je n n y c h  leża ło  w  m y, k tó re  czeka ją  n a  ro zw ią - 
gruzach . W p ra w d z ie  s ta r t w  bu  zanie, to  sp ra w y  gospoda rk i 
d o w n ic tw ie  m ie szka n io w ym  b y ł ko m u n a ln e j. D o tyczy  to  z a ró w - 
znaczn ie  opóźn iony, a le  c a ły  no p o p ra w y  k o m u n ik a c ji,  za-

kańców nasze 
go miasta, któ 
rzy  z bronią  
w  ręku w a l­
czyli o w y­
zwolenie pra­
starych Ziem  
Piastowskich. 
Jako żołnierz  

1 A rm ii L W P  w yzw alał Pomo­
rze Zachodnie i uczestniczył w  
w alkach o Berlin. Od 1948 ro-

C ZE S LA W  ja k  w ie le  w y s iłk u  o raz  n a k ła - 
BO R E JSZA  d ów  fin a n s o w y c h  w ło ż y liś m y , 

—  robotnik z b y  s tw o rz y ć  ośrodek p rze m y- 
Szczecińskich s ło w y  o ta k  d użym  znaczeniu  
Zakładów  N a - d la  całego k ra ju . B ud o w a  Z a - 
wozów Fosfo- k ła d ó w  C hem icznych  „P o lic e ”  
rowych na le - je s t swego ro d z a ju  p re m ią  d la  
ży do kręgu Szczecina za u m ie ję tn o śc i i  do- 
tych m iesz- brą  gospodarkę.

2. Z e sw ą ro d z in ą  i  fa b ry k ą . P ra ­
cu ję  w  „F o sfo rac h ”  ju ż  22 la ta . Je  
stem  ż o n a ty  od la t  20, d o chow ałem  
s ię  sześciu s y n ć w  i je d n e j có rk i. 
O p rócz m n ie  w  za k ła d z ie  p ra c u je  
ta k ż e  m o ja  żona, a o s ta tń io  rozpo­
częła p rac ę  18 -le tn ia  có rk a . Jesteś­
m y  w ię c  n ie ja k o  ro d z in n y m i w ię ­
za m i z w ią za n i z fa b ry k ą .

3. Ż yc zeń  b y ło b y  dużo , a le  w y ­
d a je  m i się, że w  naszej ro b o tn i­
czej d z ie ln ic y  N a d  O d rą  potrzebne  
je s t  n ie  ty lk o  d o b re  za o p a try w a n ie  
a le  ta k ż e  sp ra w n ie js za  obsługa w  
sk le p a c h . K o le jk i w  sk lepach  m ięs  
n y c h  p o w in y  z n ik n ą ć . N ie  w y p ad a

ku mieszka i  pracuje w  Szcze- m ó w ić  o s w y c h  s p ra w a ch  osobi- 
cinie. s ty c h , a le  z u w a g i n a d o b ro  d z ie -

Szczecin w ra z  z n a jw a ż n ie js z y - o pa trze n ia d ob rą  w o dę  i
_ ci wciąż liczę, że władze miejskie

1. S zybką  odbudowę i  ro z b u - przyjdą m i z pomocą. M a m  7 dzie-
m i z a k ład a m i p ra cy  ro z w ija ł w reszc ie  szyb k ich  i m ą d ry c h  dow ę  szczecińskiego p rzem ys łu . c i- w ty™ najmłodszy m a  dopiero
s ię  h a rm o n ijn ie . P o te n c ja ł gos- ro zw ią za ń  u c ie p ło w ie a ia  m ia -  N a  p rz y k ła d z ie  w łasnego p rz e d - w  °sam ™ r ^ s i k S S aS M “ ją
podarczy, ja k im  dz iś  dyspo nu je  sta. s ię b io rs tw a , i  sąsiedn ich, w id a ć  cym się z 2 pokoi i  kuchni, (kk)
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¡Csirteczki
d ia  d z ie c i
M O R D E C Z K I?  D la  przecnod-nbat 

B r r r r r l  — sam a  b y  la m  przec h o d ­
n ie m  i  to  w  d o d a tk u  w ie czo ro w ą  
p o rą , k ie d y  ja rz e n ió w k i w  g ab loc ie  
p o tę g o w ały  m a k a b ry c z n e  w ra że n ie . 
S p ra w c ą  c z y li au to re m  n ie p rze c ię t­
nego p o m y s łu  je s t n ie w ą tp liw ie  w laś  
c ić ie l re k la m o w e j g a b lo ty  p ra c o w n i 
p rz y  a l. W o jsk a  P o lskiego  32, p o le ­
c a ją c e j „ K u r te c z k i d la  d z ie c i" . P o -  
m y s l iście p o p -a rto w s k i w d z ia ła ­
n iu . Do k a p tu rk ó w  k o lo ro w y c h  
śp ioszków , u sa d zo ny ch  u d o łu  w it ­
ry n y , w ło żo n o  zd ję c ia  d zie c in n y ch  
g łó w e k  n a tu ra ln e j w ie lk o śc i. T a n d e t  
n y  w  d z ie ń  p o m ys ł, w ie c zo re m  za­
m ie n ia  sią to n a tu r  a lis ty c zn ą  m a ­
k a b rę . Z w ła s zc za  m o d e l po le w e j 
je s t  n ie  do zn ie s ie n ia  — w ja rz e ­
n io w y m  ś w ie tle  z a m a ra n to w e g o  
ło d z ia n ka  w y z ie ra  s in o -z ie lo n k a  w y  
„ tru p i k o lo re k ”  m o rd e c zk i d z ie c in ­
n e j, za s ty g łe j w  o k ro p n y m  g ry m a ­
sie.

W iec zo ro w ą p o rą  radze, unęc o m i­
ja ć  w y m ie n io n y  adres. W ła ś c ic ie lo w i 
g ab lo ty  ra dzą  zaś zre zyg n o io ać  z fo rm  
re k la m o w y c h  p a s u jąc yc h  ra c ze j do  
p rz y s ło w io w e j P ip id ó w k i n iż  do  w o  
je w ó d zk ie g o  — bądź co bądź  —  g ro  
d u . (A g a -T o n )

M as zyn ka
do przecierania jarzyn

ze Szczecina
S Z C Z E C IŃ S K A  S p ó łd z ie ln ia  

P racy  „E le k tro m e ta l”  zam ierza  
p od jąć  p ro d u k c ję  m a szyn k i do 
p rze c ie ra n ia  ja rz y n . N ie d aw n o  
zakup iono  w z ó r tego a r ty k u łu  
i  po o p raco w a n iu  d o k u m e n ta c ji 
o raz w y k o n a n iu  n iezbędnego 
o p rzyrząd o w a n ia , p ra c o w n ic y  
„E le k tro m e ta lu ”  rozpoczną w y ­
ra b ia n ie  tego p rzyda tnego  w  
każdym  gospoda rs tw ie  dom o­
w y m  u rządzenia . (zdań)


